
Dzień pamięci

D HEŃ Zmarłych, dzień parnią* 
ci... W ten szczególny, pierw­
szy listopadowy dzień odwie­
dzamy, zgodnie z wielowieko­
wą tradycją i wewnętrzną po­
trzebą serca, groby naszych 

najbliższych — ojców i matek, przyjaciół 
oraz tych, których nie znaliśmy osobiście, 
Iyer winniśmy im pamięć, bo są częścią na­
sze) historii.

Polskie cmentane — ogrody naszego 
smutku, wspomnień, refleksji I pamięci, o 
tych, których rle ma już wśród nos, miejsca 
zadumy nad ludzkim losem i pizemijaniem. 
Sta/e, kamienne nagrobki i zwykle, skrom­
ne moc ły kryjq często procny ludzi nie­

przeciętnych, zasłużonych, uczestników i 
świadków ważnych wydarzeń historycznych 
i bohaterskich, pamiętnych w dziejach oj­
czyzny czynów.

Kierujemy więc swe kroki i myśli również 
ku cmentarnym kwaterom żołnierzy f mo 
pilom c/w.Iow, którzy oddali życie w obro- 
n e c czyzny, za Polskę. To ich żołnierskie 
mogiły znajdują się na wzgórzach okala­
jących Trójmiasto i nad bizegiem polskie­
go Bałtyku, na cmentarzach na Witom me 
i Oksywiu, na Kępie Redłowsk.ej.

Monumentalny pomnik Obrońco* Wybrze 
ża, a u jego stóp urna z prochami mjr. 
Henryka Sucharsk.ego przywodzą żywą pa­
mięć o obrońcach Westerplatte, o ich bo­
haterskiej walce o polską placówkę. Tutaj 
także, u brzegów Bałtyku, złożono ziemię 
z pól bitewnych li wojny światowej oraz 
miejsc ruchu oporu I każni gdzie masowo 
ginęli Poiacy.

g lEPRitEMlJAJĄCA jest nasza pamięć o 
tych 20 000 istnień ludzkich, których 
bezimienne prochy spoczęły na emen 

tarzu ofiar hitleryzmu na Zaspie, o więź­
niarkach ziemi pomorskiej, które zginęły 
w Ravensbrück, o zamordowanych więż- 
nloch obozu koncentracyjnego w Stutthofie.

Zapalając symboliczną lampkę na cmen­
tarzu w Dzień Zmarłych wspomnijmy o roz­
strzelanych uciekinierach z obozów pracy, 
o partyzantach, których mogiły rozsiane są 
po lasach i o tych wszystkich, którzy ginęli 
w publicznej egzekucji, czy w czasie maso- 
wei, zbrodniczej pacyfikacji.

W D7;eń Zmarłych oddajmy też hold Po­
lakom pochowanym z dala od kroju, naj­
częściej w żołmeiskich mundurach różnych
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epok i formacji. Bo jest na świecie aż 170Q 
miejsc bitewnych, na których oddali swe iy 
cie „za wolność waszą i naszą" polscy żoł­
nierze. Rozciągają się te miejsca ofiarne 
cd Pacyfiku po Atlantyk oraz są pola nie 
oznaczone szlaki „Garlanda" I ostatnia 
baza ma.ync..zy „Orlo", nad którą przepły­
wające statki, me tylko pod biało-czeiwu- 
nq banderą, opuszczają w hołdzie poleg­
łym wieńce na wodę.

Jest w naszym kraju ponad 600 tysięcy 
mogił żołnierzy radzieckich, którzy zginęli 
na naszej ziemi również „za wolność waszą 
i naszą". Zapłacili oni w imię wolności ce 
nę najw/zszą — życie. Złożyli je także w 
ofierze za człowieczą godność. Monumen­
talny pomnik na cmentarzu wojskowym przy 
Bramie OliwsL.ej upamiętnia żołnierzy ,a 
dzieclorh poległych w walce o wyzwolenie 
Gdańska. Wiele ich mogił znajduje się na 
wzgórzu w pobliżu Opery Leśnej i na Kę- 
p e Oksywskiej. Ginęli na naszej ziemi wal 
cząc ram ę w ramię # Dolskimi żołnierzami 
przeciwko hitlerowskiemu wrogowi.

W Dzień Zmarłych winniśmy pamięć nie 
tyfko tym, którzy zapisali się w hi- 
stori wielkością dokonań. Również 

rzeczywisty, codzienny trud i miara wysił­
ku stanowią o wartości człowieka. Na ser­
deczne, wdzięczne wspomnienie zasługują 
ci, którzy przez powojenne lata pracowali 
dla nas — dla siebie i dla kraju. To ci, 
których życie upłynęło w salach wykłado­
wych, w laboratoriach, wśród pól, w kopal­
niach węgla, w stoczniach, fabrykach. To 
ci,, którzy w pracowitym, godnym życiu wi­
dzieli sens swego istnienia i swego naro­
du. Przystańmy więc w zadumie nad ich 
życiem już spełr:oriym, nad schędą czy­
nów i testamentem krwi, serca, mysu, pracy.

Ta pamięć o naszych bliskich zmarłych 
I o tych często nam nie znanych czy bez­
cennych — to nie tylko dobra, cenna tra­
dycja. Świadczy również o naszej narodo­
wej tożsamości, o morale społeczeństw ce­
niących dokonania swych poprzedników. 
Świadomość nieuchronnego biegu czasu, 
żal I smutek jakie wyzwalają w Dniu Zmar­
łych refleksje o przemijaniu — są jednak 
krzepiącą serce wiarą, że nikt i nic nie 
przemija bez śladu, że oto jesteśmy spad­
kobiercami tych, którzy odeszli, a więc czą­
stką dziejów, która łączy nas również z ty­
mi, co będą po nas. (zd)
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Powołanie Yi ojew< 
Komisji ds. Refer 

w Gdańsku
Prezydium Wojewódzkiej Rady Narodowej na 

wczorajszym posiedzeniu podjęło uchwałę w «prawie 
powołania Wojewódzkiej Komisji tis Referendum. Po 
przedstawieniu kandydatur przez sekretarza RW 
PRON Piotra Rajcę, Prezydium w drodze głosowania 
zaakceptowało «kład komisji w osobach:

przewodniczący — Bolesław Mazurkiewicz rektor 
Politechniki Gdańskiej, członek Rady Społeczno-Gos­
podarczej przy Sejmie, wiceprzewodniczący: Zbigniew 
Engelbrecht rolnik indywidualny, Stanisław Górski — 
przewodniczący Wojewódzkiego Oddziaru ChSS w 
Gdańsku, Maria Sieradzan — ayrektor Biblioteki Wo­
jewódzkiej w Gdańsku, sexrexarz — Jerzy Wludzik 
kierownik Wydziału Polityczno-Organizacj jnego KW 
PZPR w Gdańsku. Członkowie: Ewa Jankowias, Sta­
nisław Jarosz, Franciszek Kremski, Jan Kręczkowskl, 
Maciej Krzyżanowski, Danuta Małys, Grzegorz lo- 
Korniewski, Sławomir Pawlik, Piotr Rajca, Janusz 
Sokołowski, Zbigniew Szpetulskf, Zbigniew Wiśnie- 
wsk i.

CHonkowie komisji reprezentują przekrój wszy­
stkich środowisk społecznych i zawodowych woje­
wództwa.

Prezydium podjęło także uchwałę w sprawie po­
wołania xomiaji obwodowych dla wojska.

Z inicjatywy RW PRON powoływane są obecnie 
obywatelskie komitety ds. referenci am w dzielnicach, 
osiedlach i na wsiach, Rozpoczęto jednocześnie szko­
lenie aktywu prowadzone przez PRON, który rozpo­
czyna działalność w okresie kampanii przed referen­
dum. Będą odbywały się także liczne zebrania i spot­
kania w zakładach pracy i osiedlach mieszkaniowych, 
podczaj których obywatelom będą wyjaśniane różno­
rodne problemy i szczegółowe kwestie związane z 
problematyką referendum, Prezydium WRN zaapelo­
wało do radnych wszystkich szczebli o aktywny 
udział w tych spotkaniach. s.n.
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Temat gorący: ceny
W Warszawie odbyło się posiedzenie Cr7Z, którego te­

matem są kierunki zmian gospodarczych oraz propozycję 
założeń polityki cenowo-dochodawej. Uczestniczył ZDZIS­
ŁAW SADOWSKI.

Otwierając obrady ALFRED MIODOWICZ podkreślił, że 
spotkanie otwiera związkową debatę nad dalszym rozwo­
jem społetzno-gospodarczym kraju. Przewiduje się, te kon 
tynuowana będzie ona bezpośrednio w zakładach pracy. 
2ć> listopada na kolejnym posiedzeniu rady przyjęte zostc 
nie ostateczne stanowisko związkowo w sprawie progra­
mu realizacyjnego II etapu reformy, %

Wicepremier Zdzisław 
Sadowski skomentował 
główne założenia progra­
mu realizacyjnego reformy. 
Oto najważniejsze elemen­
ty jego wystąpienia:
• Program realizacyjny 

reformy oparty został na 
analizie dotychczasowego 
Jej przebiegu i wyników 
zarówno pozytywnych, jak

7 grudnia 
szczyt

Gorbaczow - Redgan
Minister spraw zagranicz 

nych ZSRP, Eduard Sze- 
wardnadze przybył z robo­
czą wizytą do Waszyngtonu.

Celem jego podróży jest 
przekazanie Ronaldowi Rea 
ganowi listu od sekretarza 
generalnego KC KPZR, Mi 
chaLła Gorbaczowa oraz kon 
tynuowanie rozmów z pre­
zydentem i sekretarzem sta 
nu USA na temat kluczo­
wych zagadnień stosunków 
radziecko-amerykańskich.

Prezydent USA Ronald 
Reagan poinfoimował, że 
7 grudnia spotka &ię w Wa 
szyngtonie z przywódcą 
ZSRR Micnaiłem Gorbaczo­
wem w celu podpisania po­
rozumienia w sprawie li­
kwidacji jądrowych rakiet 
średniego zasięgu 1 opera- 
cyjno-taktyeznych — poda­
ła agencja Reutera.
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Jeżeli poważnie 
myśli się o prz /ości...

Z Jak sobie poscielesz, tak się wyśpisz — mówi stu- dym w wykazaniu swych inf- 
M przysłowie. Właśnie teraz decydujemy o tym, jaka cjcuyw na polu działalności 

S ma być przyszłość. Referendum, II etap reformy, po- gospodarczej.
> głębienie procesu demokratyzacji — oto tematy dnia.
? Przedstawiliśmy już wiele refleksji czytelników, dzisiaj 
i dalsze.

JÓZEF KOT, wlceprzewod- aktywnlenle się młodych lu-

Także i nasze zrzeszenie 
powołuje już swoje agendy 
gospodarcze. Jest to nie tyl­
ko nowy sposób na uzupeł-

niczący Rady Okręaowej azl, czego ostatnio nie obser nienie budżetu na działał 
Zrzeszenia Studentów Pol- wowallśmy zbyt często. ność programową, ale także
skich w Gdańskut Ważna Dędzle także ko- stworzenie możliwości pizy-

—- Myślę, im każdy z nas nleczność przebudowy naszej sposobienia ao przyszłej pra 
ma dość uciążliwości życia świadomości, choć trzeba ey wlefu studentów. Widzę tu 
codziennego. Przedstawione zdawać sobie sprawę, że to także szansę na wykształce- 
w Sejmie kierunki zmian do proces długofalowy. Na ra- nie tak potrzebnego dziś na 
tyczące nie tylko sfery eko- zie zostało zreformowane wyku samodzielności u człon 
nomicznej, ale także systemu centrum. Te zmiany w jak 
politycznego są jedyną szan najszybszym czasie powinny 
są na podniesienie efektyw- 'objąć również szeroko rozu- 
ności naszej gospodarki, miane „doi* Nowe przepi- 
Jest to także szansa na u- sy dają ogromną szansę mło

Dokończenie no str. 2

1 negatywnych. Przyjęte 
rozwiązania koncentrują 
się na usuwaniu przeszkód, 
które stanęły na drodze 
szybkiemu wprowadzaniu 
w życie nowego sposobu 
gospodarowania. Na czoło 
wysuwaią się równoważe­
nie gospodarki oraz mnia- 
na jej struktury.

• Program realizacyjny 
— to aopiero początek dro 
gi. Wielka rola w jego u- 
rzeczywistnianiu przypada 
związkom zawodowym, Są 
one i będą nadal traktowa­
ne jako partner w rozwią­
zywaniu problemów gospo­
darki, czyli potrzebny jest 
stały aialog i świadome dążę 
nie do pełnego zrozumie­
nia. Chodzi nam wszystkim
• DoKończenie no sir. 2

„Gdańsk 2000
w II etapie reformy gospodarczej

Z udziałem zastępcy człon- II etapu reformy gospodar­
ka Biura Politycznego KC, czej. Dyskutowano też rad 
I sekretarza KW PZPR w kierunkami rozwoju ziemi 
Gdańsku Stanisława Bejgera gaańskiej i gospodarki mor- 
odbyło się wczoraj trzeae skiej Podjęto rovmiei kwes- 
spotkanie Obywatelskiego tie tworzenia nowych struktur 
Konwentu Konsultacyjnego społecznych, politycznych I go 
przy przewodniczącym WRN spodorczych, które wzbogacą 
w Gdańsku, Głównym tema- dotychczasowe formy porczu 
tern dysKusjl, którą prowadził mienia ncroUowego.
P'-of. Włodzimierz ZwierzyK&w Poddając krytycznej ocen!« 
ski była realizacja programu dotychczasowa mechanizmy 
„Gdańsk 2000” w warunkach O Dokończenie oa str. 2

USTĄPIENIE 
Y, NAKASONE

Premier Japonii Yasn- 
hiro Nakasone oficjalnie 
ustąpił ze stanowiska 
przewodniczącego rządzą­
cej w tym kaeUu partii 
liberalno-demokratycznej.

EMBARGO
Prezydent USA P 

Reagan podpisał zarządze­
nie wykonawcze, które 
oficjalnie wprowadza
embargo na bezpośredni 
Import towarów Irańskich 
Jo USA.

82 784 PRZYPADKI 
AIDS

Wedlu* danych Świato­
wej Organizacji Zdrowia 
liczba przypadków AIDS 
na świecie 30 października 
br. wynosiła 62 784.

W
330 AWARII 

ELEKTROWNIACH
Ponad 330 awarii odno­

towano w ub. r. w ele­
ktrowniach atomowych w 
R?N. Nie spowodowały o- 
n* jednak ofiar w lu­
dziach .ani nie doprowa­
dziły do skażenia środo­
wiska.

PODWYŻKA CEN 
ROPY

Egipt podjął decyzje o 
podwyżce cen przeznaczo­
nej na eksport ropy . 20
centów za baryłkę (159 1),

ZATONIĘCIE
STATKU

3 marynarzy poniosło 
śmierć, a 25 zaglndo bez 
wieści w wyniku zatonie, 
cla na Morzu Czarnym 
tureckiego frachtowca
przewożącego a Brazylii 

rudq żelaza.
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W Stoczni Gdańskie] im. Lenina trwają Intensywne końcowe już prace wyposażenio 
we na największym zbudowanym w tej stoczni statku —promie pasażersko-samoc! odo 
wym „Stena Scandinavica”. Statek ten przewiduje się przekazać armatorowi szwedzkie 
mu już w listopadzie br.

Na zdjęciu: prom w całej swej okazałości bieleje przy nabrzeżu wyposażeniowym 
stoczni. Fot. M. Zarzecki

Mówi Kmin Chaczaturian:

Jestem konserwatywny 
w gustach 

i stały w uczuciach
— Kiedy przeszło trzy la 

la temu przygotowywał 
pan z gdańską orkiestrą 
„Spartakusa”, starał się 
pan porwać muzyków do 
pracy, przekonać ieh do 
swojej wizji, bo muzyka 
Chaczaturiana wymaga ryt 
miki i znakomitej techniki, 
ale najpierw serca. Powie­
dział pan wtedy „grać ją 
należy i z temperamentem 
i s wielkim uczuciem”.

— I zdania nie zmieni­
łem, w ogóle jestem kon­
serwatywny i stały w uczu 
ciach. Lubię dziś to. co lu­
biłem dawniej. Szczególnie 
w muzyce.

— Stale chętnie gra pan 
Brahmsa i Beethovena?

— Nie tylko, gram prze­
de wszystkim naszych na­
rodowych kompozytorów, 
Szostakowicza, po którego 
śmierci nikt jakoś nrejsca 
lidera w naszej muzyce do 
tychczas nie zajął. Gram 
moich armeńskich roda­
ków.

— W Erewanie? Z tam­
tejszą orkiestrą symfonicz­
ną, której jest pan szefem?

— Prowadzę w tej chwi­
li dwie orkiestry. W Mo­
skwie — Wielką Orkiestrę 
Symfoniczną Kinematogra­
fii i w rodzinnym Erewa­
nie zesnól symfoniczny, 
oczywiście przy pomocy dy

regentów — asystentów. W 
Erewanie gramy przede 
wszystkim naszych kompo­
zytorów.

— Obowiązkowo A rama 
Chaczaturiana — wuja?

— Obowiązkowo, ale sta­
ram się wprowadzać też 
młodych, utalentowanych 
artystów.

— Odpowiada panu ta 
nowocze»na muzyka?

— Trzeba ją grać, trzeba 
jej dać szansę zetknięcia 
się z publicznością. Muszą 
ją także usłyszeć sami 
twórcy. Rokrocznie biorę 
udział w „Moskiewskiej Je 
sieni”, zaraz po warszaw­
skiej prezentacji „Sparta­
kusa” Jadę właśnie do Mo­
skwy, gdzie 19 listopada 
dyryguję koncertem symfo­
nicznym.

— W programie będzie 
muzyka współczesna?

— Przede wszystkim do­
bra; czas sam weryfikuje 
nasze oceny — to co dziś 
jest przyjmowane jako kia 
syka, też kiedyś było no­
watorskie i myślę, że w 
dzisiejszej twórczości rów­
nież pozostaną najlepsze 
utwory dla następnych po­
koleń.

— Dyrygował pan meda- 
w no na Kubie?

— Prowadziłem tam m. 
in. Brahmsa, w ciągu mi-

Polska powinna zaciągać nowe kredyty, ale 
z wyra/nie sprecyzowanym celem ich wykorzystania

O zadłużeniowym, „garbie”
-rozmowa z dyr. Centrum Badania Zadłużenia i Rozwoju UJ

fcmin Chaczaturian wraz z choreografem Jozefem Sabowczykiem konsultują jeden z 
fragmentów partytury „Spartakusa”. Fot. M. Zarzecki

Wkraczamy wr II etap 
reformy z obciążeniem w 
postaci długów zagranicz­
nych Czy ów „garb” nie 
zaciąży na powodzeniu na­
szych zamiarów i planów? 
— oto pytanie, z jakim 
dziennikarz PAP Zbigniew 
Krzysztyniafe zwrócił się do 
dyrektora Centrum Bada­
nia Zadłużenia i Rozwoju 
Uniwersytetu Jagiellońskie 
go w Krakowie, prof. Bo­
gusława Jasińskiego.

— Nie zamykamy oczu 
na ten fakt, bierzemy go 
pod uwagę. Zdajemy sobie 
bowiem sprawę, iż powo­
dzenie bądź niepowodzenie 
realizacji przyjętych celów 
zależeć będzie nie tylko od 
warunków wewnętrznych, 
lecz również warunków ze 
wnetrznych: od normalnego 
dostępu do międzynarodo­
wego rynku kapitałowego, 
a więc poniechania polity­
ki dyskryminowania Polski 
w doslepie do nowych kre­

dytów, od racjonalnego, a 
przede wszystkim zgodnego 
z naszymi możliwościami 
płatniczymi restrukturyzo­
wania polskiego zadłużenia 
(chodzi tu o wydłużenie ter 
minów spłat oraz obniże­
nie stopy procentowej), od 
dalszej poprawy atmosfery 
politycznej, której praktycz 
ną wykładnią są stosunki 
gospodarcze itp.

Choć sądzimy, iż stwo­
rzenie Polsce korzy stnych 
warunków leży w żywot­
nym interesie wierzycieli, 
należy podkreślić, że nawet 
najbardziej sprzyjające wa

runki zewnętrzne nie do­
prowadzą do rozwiązania 
problemu zadłużenia, jeśli 
wewnętrzna polityka gospo 
darcza nie spowoduje urze­
czywistnienia tych wszyst­
kich celów, jakie formu­
łuje II etap reformy, tj. 
kiedy wszyscy razem nie 
zaczniemy lepiej, wydajniej 
pracować i gospodarować.

Zadłużenie zagraniczne 
wymaga po prostu wygos­
podarowywania dodatko­
wych środków dia obsługi 
naszych dotychczasowych 
zobowiązań. Właśnie w ta-

Q Dokończenie na str. 2

135,9 proc. inflacji
Stopa inflacji w Jugosła 

wii osiągnęła w październi 
ku Dr rekordowy poziom. 
Według agencji Tanjug, w 
porównaniu z tym samym 
okresem ubiegłego roku in 
flacja wzrosła o 135,9 proc. 
Od początku 19P7 roku ce­
ny detaliczne wzrosły w 
Jugosławii o 117,2 proc. 
Tylko w październiku wy­
datki na utrzymanie wzro­
sły o 14 proc. w porówna­
niu z poprzednim miesią­
cem. Zdaniem rządu na o- 
bniżenie stopy inflacji mo­
gą wpłynąć tylko głębokie 
przeobrażenia w struktu­
rze gospodarki jugosłowiań 
skiej. (PAP)

nionyrh sezonów było tych 
wyjazdów sporo. Byłem w 
Jugosławii, na Węgrzech i 
w Czechosłowacji, ale prze 
de wszystkim pracuję jed­
nak w kraju. Tyle jeszcze 
mamy w sensie edukacji 
muzycznej i popularyzacji 
muzyki do zrobienia...

— Rozumiem, że też mu 
sicie zabiegać o słuchacza, 
zwłaszcza tego młodego?

— Moim zdaniem, szkoły 
nie przygotowują do od­
bioru muzvki poważnej, 
stale mało rmodych ludzi wi

dzę na naszych koncer­
tach.

— Przyjechał pan do 
Gdańska, aby uczestniczyć 
we wznowieniu „Spartaku­
sa”, bowiem zespół baleto­
wy naszej opery został za­
proszony do występu w 
warszawskim Teatrze Wiel 
kim. Dzieło Arama Chacza­
turiana uświetni centralną 
akademię z okazji 70 rocz­
nicy Rewolucji Październi­
kowej

O Dokończenie na str. 2

Operacja „Żaglowce FI

W dniu 29 bm w gma­
chu opery sydnejskiej od­
było się oficjalne otwarcie 
programu „Żaglowce Au­
stralia — 1988” w ramach 
obchodów 200-lecia Au­
stralii.

Podczas otwarcia poka­
zane zostały fragmenty krę 
conego przez ekipę austra­
lijską filmu z podróży 2

specjalnie wybranych spo­
śród 16 — wielkich żaglo­
wców reprezentujących rzą 
dy państw uczestniczących 
w programie, tj. polskiego 
„Daru Młodzieży” i amery­
kańskiego „Eagle”. Polska 
ma największą reprezenta­
cję żaglowców Obok „Daru 
Młodzieży” reprezentowa- 
# Dokończenie no sti. 2

Pogoda
Pierw sze dni listopada 

przyniosą ochłodzenie — 
szczególnie większe spadki 
temperatury nastąpią w no 
cy. Gd 1 do 5 listopada bę­
dzie zachmurzenie małe lub 
umiarkowane, przeważnie 
bez opadów. Temperatury 
maksymalne oa 3 do 7 st 
C, a minimalne od 0 do 8 
st. C z możliwością niż­
szych (brrr!).

Sobota i niedziela na Wy 
bizeżu zapowiada się ład­
nie: bezchmurnie, tempera­
tury maksymalne ok. 6 st. 
C, a minimalne od 1 do —3 
st. C. Wiatr południowo- 
-wschodni, okresami silny i 
porywisty. (cz)
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orący: ceny
• Dokończenie ze str. 1

o to samo. O poprawę ży 
cia społeczeństwa.

• Główny cel programu 
lianowi wyzwolenie e- 
nergii społecznej dla przy­
spieszenia wzrostu produk 
eji i to nie każdej produk 
cii ale potrzebnej spolecz 
nie. Natrafiamy na ogra­
niczenia zarowno zaopatrzę 
niowe jak i w dostępie do 
innych czynników produk­
cji. Na stan gospodarki, rzu 
tuje także sytuacja płatni­
cza. Tak więc wzrost po­
daży możemy osiągnąć wy 
łącznie poprzez zwiększe­
nie efektywności gospoda­
rowania.

• Kolejnym zasadniczym 
elementem programu rea­
lizacyjnego jest doprowa­
dzenie do sprawiedliwego 
podziału dochodu narodo­
wego według zasady każ­
demu według jego pracy, 
przy respektowaniu drugie 
go Członu tej normy, iż 
każdy fcwiadczv te pracę 
według jego zdolności. Dą­
żymy jednatc do zmiany 
kryteriów oceny. Dokony­
wać chcemy tego podziału 
nie na podstawie czasu 
spędzonego w zakładzie 
praczy ale wyników pracy, 
zarówno w odniesieniu do 
każdego pracownika, jak i 
do zakładu jako całości,

• Poprawa materialnych 
warunków życia musi być 
traktowana jako podstawo 
wy element 1 ostateczny 
cel programu. Składają 
się na to zarówno waiunki 
pracy, jak i prowadzenia 
gospodarstw domowych. Po 
prrwa tych pierwszych 
wymaga znacznych nakła­
dów inwestycyjnycn i nie 
jest możliwa do dokonania 
natychmiast. Jeżeli chodzi 
o gospodarstwa domowe, 
to podstawowym celem po 
winno być zapewnienie cią 
głości zaopatrzenia i, zrów 
noważenie rynku. Wymaga 
to ograniczenia temna po

Nominacje
profesorskie

Wczoraj w Belwederze od 
były się nominacje profesor 
skie. Tytuły profesora nad­
zwyczajnego nauk chemicz­
nych wręczono Rafałowi 
Staszewskiemu z Politecn.ni 
ki Gdańskiej, nauk humani 
stycznych Ludwikowi Gro­
chowskiemu z Uniwersyte­
tu Gdańskiego, nauk przy­
rodniczych — Bohdanowi 
Kozerskiemu z Politecńniki 
Gdańskiej, nauk technicz­
nych — Ryszardowi Zcidte 
rowi z Instytutu Budownic 
twa Wodnego PAN w Gdań 
sku.

(cz)

goni cen i płac. Nie będzie 
to możliwe bez radykalnej 
reformy cen Nie wolno 
rozgraniczać cen i docho­
dów. Ten, kto suro wad za 
reformę cło podwyżek cen. 
popełnia błąd. Inflacja ma 
bowiem przyczyny struktu 
ralne. Jedynym sposobem 
jej uniknięcia jest przy­
spieszenie zmian w tym 
zakresie. Ceny mają cha­
rakter obiektywny, nawet 
wówczas, gdy nie ujawnia 
się to w cennikach lub na 
metkach towarów. W rze­
czywistości jako społeczeń 
stwo płacimy tyle, ile wy­
nosi faktyczny koszt wy­
twarzania. Różnice bowiem 
pokrywają dotacje, a te po 
chodzą z podatków, które 
również płacimy, często za 
pośrednictwem cen innych 
towarów. Wywołuje to rów 
nież negatywne skutki w 
postaci marnotrawstwa, nie 
prawidłowych relacji cen. 
utrzymywania sie rozdz-el- 
nictwa, systemu kartkowe­
go itd. Dążeniem progra­
mu realizacyjnego nia jest 
wiec wzrost cert. ale prze­
budowa ich struktury.

• Radykalna wersja prze 
przebudowy cen nie ozna­
cza dolegliwości tv oosta- 
ci pogorszenia sie stopy ży 
ciowej. W istocie bowiem 
nie przewidujemy spadku 
podaży; przeciwnie — cały 
program nastawiony jest 
na jej wzrost. Sądzimy, że 
spożycie w najbliższych la 
tach będzie wzrastało w 
granicach 2—3 proc. Nie 
ma również żadnych powo­
dów przypuszczać, że na­
stąpi spadek przeciętnej 
płacy realnej.

© Proponowana zmiana 
struktury cen zawiera 
trzy podstawowe elementy: 
po pierwsze podniesienie 
cen zaopatrzeniowych pa­
liw i energii, możliwie 
szybko, na początku roku 
1988, Chodzi o uruchomie­
nie bodźców do oszczędno­
ści i racjonalnej gospodar 
ki. Ceny zaopatrzeniowe 
węgla pizewidujemy pod­
nieść o ok. 60 proc. Po dru 
gie — będziemy dążyć do 
najszybszego zrównoważe­
nia kursu złotówki i w per 
spektywie doprowadzenia 
do jej wymienialności n? 
waluty obce. Zamierzamy 
ten cel osiągnąć w II po­
łowie lat 90. Obecnie 
chodzi o ograniczenie roz­
piętości między kursem o- 
ficjamym i tzw. czarnoryn 
kowym. Po trzecie — wy­
łączyliśmy z szacunku ko­
sztów utrzy man ia towary, 
których nie należy ze zro­
zumiałych względów do 
tych kosztów zaliczać, a 
wiec alkohol i tytoń.

• Wzrost cen grupy to­
warów sprzedawanych po 
cenach urzędowych, rzutu­
jących na koszty utrzyma-

Mówi E. Chaczaturian
© Doi.c"crenie za Stf. 1

— Dla zespołu baletowe­
go, dla orkiestry to roazaj 
wyróżnienia, tym bardziej 
odpowiedzialne zadanie stoi 
przed nami.

— Zadowolony jest pan 
ze zwiększonego zespołu or 
hiestrowego?

— Bardzo, dobrze że moż 
na w tej chwili łączyć u 
wai te dwie orkie­
stry, operową i fil- 
harmoniczną. Zostało
nam jeszcze kilka prób 
i mój kolega choreograf 
Józef Sobovćik na scenie, 
a ja w kanale orkiestro­
wym, będziemy szlifować 
formę gdańskicn artystów.

— I przywracać przed­
stawieniu jego premierowy 
blask...

— Pędzi« to już na pe­
wno Inn« przedstawienie.

Kodyfikowanie
prawa

morskiego
W Warsxcwi« zebrała się 

no inauguracyjnym posadze­
niu powołana przez oremie- 
ra Komisja Kodyfikacyjna Pra 
wa Morskiego. Jej zadaniem 
jest opracowani® projektów 
ustaw zmieniających kodeks 
morski w celu dostosow ania 
tego koaeksu do obecnych i 
przyszłych potrzeb społeczno- 
gospodarczych kraiu wynikają 
cych z wprcwaazenia reformy 
gospodarczej, a także w celu 
dostosowania jego przepisów 
do unormowań międzynarodo 
wych. Komisja opracuj« tak­
że projekt ustawy o obszarze 
morskim PRL i zarządzaniu 
tym obszarem, a także projek 
ty Innych ustaw z zakresu 
prawa morskiego i międzyna­
rodowego prawa .morza.

Przewodniczącym komisji 
mianowano prof Jana topus 
' ego. W komisji utworzono 
dwa zespoły. Zespołowi pra 
wa morskiego przewodniczy 
doc. Jeny Młynarczyk, a zes 
połowi międzynarodowego 
prawa mona prof. Wojciech 
Góralczyk.

(PAP)

Zatańczone i za,grane częś­
ciowo przez innych arty­
stów, ale postaramy się, 
■abv ta skröcona wersja 
azieła nie uroniła nic z mu 
zyki Chaczaturiana...

— Nic z temperamentu i 
nic z liryki tej pięknej mu 
zyki.

— Splatają się i tempe­
rament i liryka w „Soarta- 
kusie” nierozerwalnie. Wal­
ka i miłość — te dwa waż­
kie wątki poiączone w ca­
łość potrafią przecież, mi­
mo historycznego kostiumu 
porwać współczesnego czło 
wieka. I dlatego mimo pe­
wnego konserwatyzmu w 
gustach muzycznych roz­
różniam muzykę tylko w 
kategoriach dobrej i złej.

— Do warszawskiego wy 
stępu przygotowują się 
wszyscy tancerze, w rolach 
wiodących wystąpią Krzy­
sztof Bródek, Izabela Zub, 
Izabela Kwiecień 1 Bogdan 
Szymanmk, życzymy zatem 
i panu i zespołowi satysfak 
cjl artystycznej.

Z EMINEM CHACZATU­
RIANEM rozma wiała

BARBARA KANOLD

Handel 
we wszystkie 

soboty?
Gość wieczornego głów­

nego wydania dziennika te 
lewizyjnego w czwartek 29 
bm. — minister rynku we 
wnętrznego Jerzy Jozwiak 
stwierdził — w odpowiedzi 
na jedno z pytań telewi­
dzów, iż podjęto działania 
zmierzające do wprowadzę 
nia normalnych roboczych 
sobót dla handlu detaliczne 
go. Będzie więc tak, jak 
to się dzieje w większości 
rozwiniętych państw. Rów­
nież decyzje o zwo’nieniu 
handlu z podatku od po­
nadnormatywnych wynagro 
dzeń — dodał minister — 
sprzyjać będą tej oczekiwa 
nej przez społeczeństwo 
zmianie.

(PAP)

Kol. IRENIE BUKOWSKIEJ

serdeczne wyrazy współczucia z powodu śmierci

OJCA
składają:

dyrekcja, koleżanki i koledzy z Gdańskiego 
Wydawnictwa Prasowego

nia, a więc ro in. art. ży­
wnościowych o charakte­
rze podstawowym, a tak­
że opału, energii, central­
nego ogrzewania, cieplej 
wody 1 czynszów, byłby re 
kompensowany od razu i 
automatycznie w zakresie 
poustawowego koszyka. W 
zróżnicowany sposób zo­
staną zrekompensowane 
podwyżki mięsa i jego prze 
tworów, co wynika z kart­
kowych różnic przydziałów 
tych artykułów. Rekompen 
sowane byłyby również 
podwyżki cen m. in. mle­
ka i jego przetworów, pod­
stawowych gatunków pie­
czywa, artykułów mącz- 
nych itp.

© W sferze produkcyj­
nej nastąpiłoby automaty­
czne zrekompensowanie 
60-proc wzrostu kosztów 
utrzymania w postaci do 
datków do plac. Pozostałą 
część kosztów utrzymania 
zakłady będą mo2lv re­
kompensować poprzez pod­
wyżki płac z wypracowa- 
nycn średkow. Sfera bud­
żetowa otrzymałaby doda­
tek do plac rekompensują­
cy w 100 proc wzrost 
wspomnianych kosztów, 
niezależnie od pi zewidywa 
nych na przy szły rok pod­
wyżek. Przewiduje-ny też 
rekompensaty do rent i 
emerytur w pełnej wyso­
kości wzrostu kosz*ów u- 
trzymania z tytułu zwyżki 
cen urzędowvch. Dodatki 
płacone będą przy pierw­
szej wypłacie po podwyż­
ce.

© Przeprowadzenie tej 
operacji w roku 1988, poza 
wszystkimi pozytywny mi 
rezultatami dla funkcjono­
wania gospodarki, powinno 
umożliwić również zmini­
malizowanie inflacji w la­
tach kolejnych od 1989 r. 
poczynając.

• Nie jesteśmy jeszcze 
całkowicie pewni co do 
skali i rozkładu w czasie1 
poszczególnych podwyżek 
cen Trwają prace nad 
tym problemem Sądzimy, 
że dokonanie Jednorazowo 
wszystkich podwyżek by­
łoby niewskazane. Nie mo 
żna jednak rozkładać ich 
w zbyt długim czasie.

• Przewidywana jest 
też waloryzacja wkładów 
oszczędnościowych w ska­
li odpowiadającej skali 
zmian cen. Sądzimy jed­
nak, że wypłata zrewalory­
zowanych kwot powinna 
być zrealizowana w okre­
sie 3-letnim, wychodzą: 
chociażby z założenia, że 
nikt nie oszczędza na Je­
den rok.

• Wvdaje się, iż prawi­
dłowo należy ocenić prze­
de w szystkim dolegliwości 
wynikające z podwyżek 
cen. Nie nastąpi dolegli­
wość w postaci ogólnego 
pogorszenia stopy życiowej. 
Wynika to przede •wszyst­
kim z zakresu rekompenso 
wania wzrostu kosztów u- 
trzymania, ale również z

faktu, ii tworzymy możli­
wości zwiększenia docho­
dów wszystkim tym, któ­
rzy wy każą się przedsię­
biorczością i większym 
wkładem w tworzenie do­
chodu narodowego.

© Nie zmienia to faktu, 
że część ludzi może zostać 
dotknięta podwyżkami cen. 
Przede wszystkim ci, któ­
rzy nie zechcą skorzystać z 
szans stworzonych przez 
program realizacyjny re­
formy. Mogą się w tej gru 
pie znaleźć ludzie, którzy 
me skorzystają z tych 
szans z braku chęci, are 
również niestety ci, którzy 
dobrze pracują w źle dzia­
łających przedsiębior­
stwach.

• Pragnę podkreślić je­
szcze raz, że program za­
wiera 160 pozycji, a poli­
tyka cenowo-dochodowa 
jest tylko jednym z jego 
elementów. Podobnie jak 
cały program, jest oia na­
stawiona przede wszyst­
kim na wyzwolenie przed­
siębiorczości i zrównoważe­
nie rynku, a w rezultacie 
wzrost podaży i poprawę 
warunków bytu społeczeń­
stwa.

Nawiązując do ostatnieeo 
spotkania KW OPZZ z rzą­
dem poświęconego real zacli 
uchwał kongresu zw ązkowego 
wiceprzewodniczący OPZZ W. 
Martyniuk przypomniał: pow.e 
dzieliśmy sobie wtedy, że ce­
le mamy takie same — każdy 
chce mieć gdzie mieszkać, 
chce by jego praca była do­
brze zorganizowana, sprawled 
liwie oceniana godziwie wyna 
gradzana. dice m,eć pełny do­
stęp do towarów. 7 momnieć o 
kolejkach przestać sie zasta­
nawiać. czy go stać na wcza­
sy. mieć zapewnioną goaziwą 
starość. I tu się nie różnimy 
Temu ma służyć reforma gos- 
podai cza - szybszemu osiąg­
nięciu zakładanych celów. Jest 
‘einak zasadn!cze pyt?n;e ja­
kim kosztem to osia mać. Sed 
nem reforrnv jest pc iPykn re 
nowo-dochodowa. Jest ona 
społecznie najwrażliwsza. Mało 
kogo obchodzą mechanizmy, 
od ich konstrukcji i ..dpowie 
dzlalności za ich skutki po­
winni być fachowcy.

Przeciętnego obywatela utrzy 
mującego się z pracy w za­
kładzie czy instytucji najbar 
dziej interesuje skutek. Ja­
kie będą ceny 1 piaceL takte 
będzie jego samopoczucie i 
cnęć luu niechęć do pracy, a 
także Jego stosunek do bar­
dzo szeroko rozumianej wła­
dzy. Do nas również.

Mówca stwierdził aalej, że 
krytycznie ocenił tezy II e.a 
pu reformy, wyraził wątpli­
wości co dc projektu progra­
mu realizacyjnego, ale także 
przekonanie, że rola tej kryiy 
ki zostanie ostatecznie ocenio­
na pozytywnie, że pusłuży mo 
dyflkacji n.ektórych rozwią­
zań gospodarczych, a więc 
wzmocni autorytet i Doouiar- 
ność rządu, a w ostateczności 
zwiększy dobrooyt obywateli

Opowiadamy się za pełną — 
co do złotówki — rekompen­
satą wzrostu kosztów uti zy- 
mania — powiedział Stefan 
Piwoński (członek Rsdy OPZZ.) 
Ale trzeba dokładnie określić 
koszyk dóbr niezbędnych, po­
równać wyliczenia związkowe 
z koszykiem, na którym opiera 
się rząd. Aby II etap reformy po 
wiódł się musimy stworzyć wo- 
koł mego klimat Jawności i ot­
wartości. Jako czołowy aktyw 
związkowy musimy również 
odpowiedzieć sobie na pyta­
nie: czy założenia II etapu re­
formy spełniają nasze zwiąj- 
kowe oczekiwania i współ­
brzmią z uchwałami kongreso 
wymi — powiedział Zbigniew 
Cierpka, wiceprzewodniczący 
OPZZ.

Inauguracja obchodów 
Wielkiego Papiernika
Wiec przyjaźni na rynku 

Sandomierza zainauguro­
wał 30 bm. centralne ob­
chody 70 rocznicy Wielkiej 
Socjalistycznej Rewolucji 
Październikowej. W mani­
festacji, pod hasłem „Zro­
dzone z idei Wielkiego Paź 
dziernika polsko-radzieckie 
braterstwo broni gwaran­
tem bezpieczeństwa i poko­
jowego rozwoju Polski” — 
wziął uaział marszałek Sej 
mu PRL. prezes NK ZSL 
przewodniczący Krajowej 
Pady TPPR Roman Mali­
nowski oraz przedstawicie­
le partii i stronnictw poli­
tycznych. organizacji spo­
łecznych i młodzieżowych, 
reprezentanci mieszkańców 
regionu. Obecny był amba­
sador ZSRP Władimir Bro- 
wikow. (PAP)

Jeśli chouzi o sferę społecz­
ną — zdaniem mówcy — pro­
gram ten niesie ze sobą ryzy­
ko utraty zdobyczy socjalnych 
świata pracy. Przykładem — 
ograniczenie w toku negocja­
cji układów zbiorowych pracy 
zakresu rzeczowych świadczeń 
branżowych i przechodzenie 
na świadczenia o charakterze 
pieniężnym; określenie obsza­
rów i zaKrcsu świadczenia u- 
sług społecznych w dziedzinie 
ochrony zdrowia, kultury 1 
rekreacji, w ktorycn celowe 
będzie wprowadzenie częścio­
wej od płatności, ograniczenie 
praw do bezpłatnych usług; ca 
ły pakiet zmian w prawie pra 
cy cofających dotychczasowe 
zdobycze świata pracy.

W ODinii W. Martyniuka za­
proponowana w programie 
koncepcja reformowan a sy­
stemu płac jest niewłaściwa. 
Powinna ona być kształtowa • 
na na podstawie układów zbio 
rowvch i harmonizowana w 
skali ogólnospołecznej.

Koncepcja referendum Jest 
konsekwencją demokratyzacji 
życia społecznego. Opowiadam 
się za pełnym udziałem w 
* jm związkowców. Demokra­
cji, autentycznej demokracji 
nigdy n;e Jest za wiele.

Mimo obszernych wylaśnień 
— stwierdził na zakończenie 
obrad 4. Miodowicz — no zo­
stało wiele pytań nie rozstrzvg 
niętych. z których najważniej 
sza brzmi: w Jakim stopniu 
zwiazk! zawodowe włącz.- się 
do reformowania gespodark* I 
w akim uznaja. że dolegli­
wości z tym związane sa ko­
nieczne I będą mortł być ak­
centowane przez społeczeńst­
wo. O tym będziemy mówić 23 
listopada na następnym posie­
dzeniu Rady OPZZ.

(PAP)

Red. P. Kowalski
- laureatem

konkursu prasowego
Przyjemnie poinformo 

wąć, że nasz koiega re­
dakcyjny PAWEŁ KO­
WALSKI, który w ub. 
roku zdobył pierwszą na 
grodę w ogólnopolskim 
konkursie prasowym ZG 
TKKF dla dziennikarzy 
prasy, radia i telewizji 
popularyzujących w swo 
ich puDlikacjach rekrea­
cję fizyczną w społeczeń 
stwie, również i w tym 
roku zyskał uznanie juro 
rów. W konkursie praso 
wym 3ö-lecia ZG TKKF 
— za interesujące publi 
kac je dotyczące form 
działania i problemów 
TKKF — otrzymał wyró 
żnienie, wręczone mu 
podczas sesji Klubu 
Dziennikarzy Sporto­
wych SD PRL w War­
szawie, na której oma­
wiano sprawy powszech­
nej kultury fizycznej. 
Gratulujemy!

Przeciwko spekulacji

* Kwitnie handel na bazarach
* Marnotrawstwo sprzyja... 

kombinatorom
Zjawisko spekulacji towara 

mi nie zniknęło, lecz zmieniło 
swoje oblicze. W woj. gdań­
skim jak wynika z analizy, 
zmniejszyła się liczba przes­
tępstw spekulacyjnych. Nato 
miast trwa spekulacja tovyjra 
mi pochodzenia zagraniczne­
go, kupowanymi w „Pewelcsie 
i „Baltonie” — za bony towaro 

we I waluty wymienialne. W

Komunikat NBP
Narodowy Bank Polski in 

formuje, że z uwagi na u- 
stalenie dnia 31 paźazierni 
ka br. dodatkowym dniem 
wolnym od pracy, co przy 
równoczesnej zmianie (z 
diniem 1 listopada br.) nie 
których zasad obsługi ra­
chunków walutowych lud­
ności mogłoby klientów na 
razić na kłopoty, oddziały 
wszystkich banków prowa­
dzące obsługę w tym zakre 
sie będą ją realizować w 
dniu 2 listopada według do 
tychczasowych przepisów.

tPAF)

O Dokończenie ze str. 1

ków kierownictwa tych 
agend.

Uważam, że powinniśmy 
zgodzić się na te 2—3 lata 
życia w trudniejszych warun­
kach, ale chcielibyśmy mieć 
gwarancje. Oby przywódcom 
reformy starczyło konsek­
wencji. AD

GERARD GOLUŃSKI, dy­
rektor Elbląskiego Ośrodka 
Kultury:

—• Wiele jest konkretnych 
odpowiedzi na pytanie o re­
formę w dziedzinie kultury. 
Przede wszystkim widać ją 
wśród naszych pracowników: 
w większość! pomysłowych, 
przedsiębiorczych, nie szczę­
dzących sił w przygotowywa­
niu różnych Imprez. Dzięki 
temu obraz życia kulturalne­
go w Flbląskiem jest dość 
barwny, mimo że — jak 
wszędzie chyba —• odczuwa­
my ‘ tu finansowe kłopoty. 
One to m. In. zmuszają nas 
do zwiększenia inwencji, wy 
miany własnych atrakcyjnych 
pomysłów l doświadczeń za­
miast organizowania działcl- 
ności kulturalnej przy pomo­
cy zakupu drogich imprez z 
udziałem tzw. gwiazd.

Co do przyszłości to uwa­
żam, że musimy organizować 
naszą pracę w sposób bar­
dziej partnerski, łącząc siły 
dla dobra życia kulturalnego 
małych — gminnych i tych 
wfększych — miejskich lo­
dowisk. Wymaga to wyzby-

( wania się partykularyimów, 
a sprzyja natomiast atrakcy]

ności I oszczędności kultu­
ralnej oferty.

Pracując w administracji 
resortu kultury staram się 
kierować starą prawdą, że 
najbardziej owocne jest co­
dzienne dostrzeganie i do­
cenianie ludzi, którzy zajmu 
ją się tworzeniem kultury „u 
podstaw”. Sądzę więc, że 
w najbliższych latach bardzo 
Istotne będzie to, by poma­
gać tym ludziom merytorycz­
nie, radzić, szkolić, utrzymy­
wać codzienne kontakty z 
tzw. terenem — wówczas bo 
wiem można liczyć na od­
wzajemnienie tej .pomocy, a 
więc bardziej ofiarną pracę 
w dziedzinie kultury. Bo choć 
jest to • działalność z pozoru 
mało konkretna, niewymier­
na, to jednak rzutująca na 
wszystkie niema! sfery społe­
cznego życia. (pub)

HENRYK MUCHA, f sekre- 
tarz KZ PZPR Północnej 
DOKP w Gdańsku:

Najpierw muszę przypom­
nieć, że nasza firma ze 
względu na swą specyfikę 
stanowi pewien wyjątek.' W 
przedsiębiorstwie PKP cen­
tralny jest system rozliczeń 
finansowych, a kolej jest u 
nas tak jak na całym świe­
ci« częściowo dotowano 
przez państwo. W tej sytua­
cji musi się też utrzymać cen 
tralny system zarządzania w 
przedsiębiorstwie zwłaszcza

0 zadłużeniowym „garbie'
i Dokcńozeni® ze str. 1

kim kontekście rozumiem 
sformułowanie o absolutnej 
konieczności reformy gospo 
darczej. Mówiąc krótko: re 
forma to nie sprawa wy­
boru, ale nieuchronna ko­
nieczność.

— Z tego, o czym pan 
wspomniał wynika, że na­
sze długi zagraniczne mo­
gą wzrosnąć?

— Mylne, ale powszech­
ne jest rozumowanie, że je 
śli jesteśmy już zadłużeni 
— to nie wolno nam zacią­
gać nowych kredytów. Bez 
względu na intencje ci, któ 
rzy tak rozumują, nie bio­
rą pod uwagę obecnych re-

• V czoraj w Kowalach w 
gm. Kolbudy „Fiat 125p” (GOS 
72*161 prowadzony przez Hen 
ryka S. na skrzyżowaniu wy­
musił pierwszeństwo 1 uderzył 
w „malucha" (GKK 54-52) kie 
rnwanego przez Ryszarda R., 
który wraz z córką, 11-letnią 
Barbcrą, z obrażeniami ciała 
zostali odwiezieni do III Klini 
ki w Gdańsku.
• W Gdańsku na ul. Przy 

Torze 8-Ktni chłopiec wpadł 
wchodząc pą jezdnię pod „Vo]ks 
wagena” (GKD 93-51). Chłopiec 
doznał urazu głowy 1 po opa­
trzeniu wrócił do domu.

• O godz. 15 45 w Gdańsku u 
"biegu ul. Jedności Robotniczej 
1 Gościnnej kierujący „Fiatem 
125p” (ELW 88-19) potrącił na 
przejściu dla pieszych Władys­
ława W. Pieszy doznał urazu 
głowy, licznych potłuczeń i 
p1 zebywa w III Klinice w 
Gdańsku.

1 (cz)

aliów gospodarki światowej 
i mechanizmów funkcjono­
wała międzynarodowego 
systemu finansowu-waluto- 
wego. Nikt na ogół nie 
zwraca uwagi na fakt, że 
wyrażony w bezwzględ­
nych ilościach dolarowych 
dług rośnie na skutek zmia 
ny kursu w ymiennego do­
lara, nawet wtedy, gdybyś­
my nie pożyczyli ani jedne 
go centa więcej.

W sferach finansowych i 
gospodarczych panuje na 
ogół zgodna opinia, że roz­
wiązanie problemu obecne­
go zadłużenia światowego 
zależy w dużym stopniu od 
tego, czy kia je dłużnicze 
bedą miały dostęp do no­
wych kredytów.

Uważam wiec. że Pol­
ska powinna zaciągać no­
we kredyty, ale z wyraźnie 
sprecyzowanym celem ich 
wykorzystania. Chodzi tu 
także — w szerokim tego 
słowa znaczeniu — o na­
pływ kapitału (kredyty fi­
nansowe, tworzenie spółek, 
kredyty inwestycyjne itp.). 
Tylko wykorzystanie ewen­
tualnie korzystnych warun­
ków zewnętrznych i żelaz­
na konsekwencja w realiza 
cji przeobrażeń w struktu­
rze gospodarki Polski mo­
że umożkwić doprowadze­
nie naszej gospodarki do 
takiego stanu, że w pier­
wszych latach następnej de 
kady bedzie można stop­
niowo zmniejszać nasze zo­
bowiązania dłużnicze za 
granicą, jak to zresztą za­
kłada przedłożony Sejmo­
wi projekt II etapu refor- 
my.

(PAP)

„Żagiewce'
I Dokończenie z« str. 1

na jest przez S jachtów: 
„Nitron”, „Jan s Kolna”, 
„Gedania”, „Panorama”, 
Joseph Conrad”, „Stomil” 
,Asteris” i „Nanou”. W au­

stralijskich portach pobytu 
polskicn żaglowców, załogi 
pow.tają komitety złożone 
z przedstawicieli miejsco­
wej Polonii

Przybycie „Daru Młodzie 
ży” i części jachtów pol­
skich do pierwszego portu 
australijskiego Freemantle 
— Perth oczekiwane jest 8 
grudnia br.

(PAP)

„Gdańsk 2000"
• Duke Aczdnie ze rh t

rec izocji progremu rozwoju 
sooł-eczno-gospodorczego u- 
czestnicy obrad stwierdzili, że 
proponowany w referendom 
program radykalnego uzd*ro- 
wieria gospodarki jest jedy 
nym sposobem rozwiązania 
problemów nurtujących na 
sze społeczeństwo. Poszcrze- 
n.e demokratyzacji żvcia poli 
tycznego określono zaś jako 
konieczny warunek, towarzy­
szący nieodzownym przemia­
nom naszego systemu społe- 
czno-gospodc rczego.

że ten kto ma pieniądze de 
cyduje o sposobie ich wy­
datkowania.

Nie znaczy tc bynajmniej, 
że w tych ramach poszczegól 
na dyrekcje okręgowe oroz 
podległe im jednostki orga­
nizacyjne PKP, choć nie dzia 
łają według zasady 3 „S”, 
nie będą reaiizowały II eta­
pu reformy. Przybliżanie za­
wartych w nim celów widzi­
my przede wszystkim w ra­
cjonalizacji zatrudnienia w 
kolejnictwie.

Następna kwestie to od­
powiedź na pytanie, czy w 
logiczny I uzasadniony spo­
sób dysDonujemy przyznawa 
nymi funduszami. W naszych 
warunkach duże znaczenie 
ma wybór, według hierarchii 
potrzeb, tego co pilniejsze. 
Kolejne pole naszego działa 
nia w II etapie to nieustan­
na śledzenie, czy racjonalnie 
prowadzimy gosDodarkę ma­
teriałami I SDrzetem oroz czę 
ściaml zamiennymi.

I jeszcze jedna kardynal­
na sprawa, na której rozwią 
zame liczyć będziemy burdzo 
w II etapie. Na całym swa­
cie opłaca się przedsiębior- 
stwom produkować dia kolei, 
bo, mimo wymagań odpo- 
w.edniego standardu wyro­
bów, jest ona odbiorcą dłu- 
geseryjnym I stabilnym płat­
nikiem. U nas, niestety, do­
tychczas do tej produkcji nie 
było chętnych, stąd nasze 
wielkie kłopoty z taborem, 
częściami lamiennyml itp. 
Saazimv, i® t© aią wreszcie 
zmieni...

A w sorawie referendum co 
wiem krótko: Jeśli ktoś myśli 
poważnie I cnce zapewnić w 
miarę spokojny I pewny byt 
swoim dzieciom, rodzinom, 
to nie może wypowiadać Się 
przeciw reformie, przeciw 
przyspieszaniu jej celów. Są 
dzę też, ź® każdemu żdrowa 
mydlącemu człowiekowi zale­
ży na tym, by mieć wpływ 
na losy kraju I uczestniczyć 
w zarządzaniu, być docenia­
nym Jako obywatel...

eh.

PKP informują
Rejon Przewozów Kolejo­

wych w Gdyni uprzejmie In­
formuje, że w związku z prze 
widywanym zwiększonym- Drze 
wozem podróżnych w okresie 
Święta Zmarłych tj. w dniach 
31 października 1 1 listopada
1987 r. pociągi miejscowe na 
terenie województwa gdańskie 
go „kursować będą jak w dni 
robocze. Natomiast pociągi 
SKM w ww. dniach kursować 
będą Jak w dni świąteczne.

zakładach pracy wciąi jesz­
cze zdarza oę przekraczani® 
przepisów, obowiązujących 
przy wydawaniu kart zaopa­
trzeń,a. Nie-az wydoje się J® 
nawet pracownikom, którzy 
przeDywają czasowo... poza 
krajem.

System sprzedaży towarów
1 artykułów reglomentowa- 
nycn funkcjonuj« prawidłowo. 
Stwierdzono jednak uchybie­
nia przy sprzedaży octykułóv 
mtęsnych odbiorcom pozaryn 
kowym tj. szkołom 1 przedsz­
kolom. FVzy sprzedaży paliw 
wciąż jeszcze łaml® i ę prze­
pisy. Ni« pomagają sankcje, 
obniżające niegospodarnym 
zakładom pracy przydziały 
paliwa.

W porównaniu z rokiem u 
b‘egłym zmniejszyły się straty 
w przechowalnictwie warzyw, 
owoców I ziemniaków. Stwier 
dzono przypadki marnotrawst 
wa pfzy produkcji ąarmaiu 
oraz wędlin.

Przedmiotem soek^acp na 
terenie Wvbrzezc sa zagad­
nięte drogą przestępcza np. 
z wagonów kolejowych im por 
towane towary SDozywcze, ta 
kie jak kawa czy cytrusy. NaJ 
bardzie| narażone sq okolice 
portów w Gdcńsku i Gdyni. 
Kwitnie „rr.ały han-del” towa 
rami zagranicznymi (bez o po 
dafkowania) na bazarach I 
targowiskach. Niemniej
coraz częściej organa 
MO wszczynają wobec zwo­
lenników tej formy wzbogacę 
n‘a budżetu portęDowania z 
ustawy kamo-ska-bowej. (bfc)

„Książę Punko
znowu „na afiszu

Kilka miesięcy temu pra 
sę gdańską obiegła wiado­
mość o pożarze jaki wy­
buchł na zapleczu Teatru 
Muzycznego w Gdyni. Spło 
nęły wówczas m. in. deko- 
raracje do nowej sztuki pt. 
„Książę Punko” z libret­
tem Richarda Collinsa z 
muzyką Kazka Ozgi, a w 
reżyserii Jerzego Gruzy. Po 
paru miesiącach udało się 
jednak odtworzyć scenogra 
fię i jak nas poinformowa­
ła Dorota Sobienfecka-Gór 
ska x gdyńskiego teatru od
2 listopada widzowie będą 
mogli znowu obejrzeć ten 
znakomity musical przezna­
czony przede wszystkim dia 
młodzieży. Przewiduje się 
również przedpołudniowe 
seanse specjalnie dla szkćł.

mkk

miOGtOSŻEMIA
supernkspresoiue

GOL.FA (benzynlak*), rów­
nież UFzkodzoay — kuplę, 
tel. 8T-10-50. G-27897

LADĘ 1300, rocznik 198» li­
stopad, sprzedam. Tel 32- 
21-38. G-27910

GRTJNDIG superenlor — 
sprzedam, tel. 47-66-91.

G-Ż7962

BŁAM czarny karakułowy 
— sprzedam. Tel. 31-73-72.

G-27726

SŁUPKI ogrodzeniowe sprze 
dam, tel. 43-21-78. G Ż7944

BONY PKO — kuplę. Tel. 
51-30-27. C-27955

BONY PKO 
32-47-09.

kuplę, tel. 
G-27898

ASKONA 198S r. — apr: • 
dam, Bcpot-Brodwlro, Kol­
berga 6D-12.

TV — SONY WIDEO — O- 
TAKJE — spizedam. Oliwa. 
Czyżewskiego 35-22.

G-28047

GRZEJ NTK olejowy, rożen 
kuchenny — kuplę, tel. 56- 
48-90 (16—18>. G-28067

BOKOJ do wynajęcia. Tel. 
51-76-01. G-28049

MIESZKANIE M-3 sprze­
dam, tel. 32-44-06. G-38091

OPIEKUNKA do 6-letnłeJ 
dziewczynKl (Oliwa) potrze 
bna, zaraz, tel. 53-17' 40.

G-2803*

TOKARZA (emeryta) zatrud 
nię, tel 41-63-60. G-27966

CIEŚLI z materiałem do 
wykonania dachu ńa budyń 
ku gospodarczym w Misze 
wie pilnie poszukuję lub 
kupię materiał (drewno), 
tel 32-10-30. G-2792P

UNIE WA 2N1 AM zaginioną 
pieczątkę o treści: Zakład
Remontowo-Budowlany, An 
drzej Baliński, Gdańsk- 
-Wrzeszcz, ul. Waryńskiego 
40C-12, tel. 52-25-10. G-28023

ATRAKCYJNE zestawy 
wypoczynkowe. Krótkie 
terminy. Ceny konkurencyj 
ne. Kaczki. Gm. Trąbki 
Wielk ie. G-27301

M-3 w Gdyni 
21-96-07.

kupię, tel. 
G-28045

BONY PKO — sprzedam. 
Tel. 47-91-16. G-28077

BARDZO dużego garażu 
lub warsztatu do wydzierta 
wlenla poszukujemy. Oferu­
jemy bardzo dobre warun­
ki finansowa. Oferty tel. 
57-18-06. K-13674

FIATA ł26p, 198*, zamienię 
na FSO 1500, 1985. Staro­
gard, tel. 28-223, po 17.

G-25063

OPONY — Polonez kupię. 
Tel. 248 13-, G-28062

GARAŻU poszukuję w no­
bli ż u Moreny. Tel. 47-94-54.

G-28nfi0

Z WIZYTĄ DO TALLINA
WcaoraJ z portu wojennego 

na Oksywiu wyszedł zespół c- 
kretów Marynarki Wojennej 
z oficj; Iną rewizytą przyjaźni 
do Tallina w składzie: okręt 
flagowy ORF ..Wodnik’' oraz 
OF.P „Grunwald” i „Głogów”. 
Rejsem dowodzi dowódca Ma­
rynarki Wojennej PRL kontr­
admirał Piotr Kołodzie czyk.

Na pokradach OKrętów znaj 
duje się delegacja marynarzy, 
którzj wezmą udział w uro­
czystych obchodach Jubileu­
szu siedemdziesięciolecia Re­
wolucji Październikowej.

W trakcie pobytu w Tallinie 
przewidziano bogaty program 
pozwalający na pogłęuienie 1 
umocnienie lnterracjonalistyez

nych więzi i braterskiego so­
juszu pomiędzy Marynarki W’o 
Jenną PRI a Flotą Bałtycką 
ZSRR.

najlepsi Żniwiarze — iss?
Rozstrzygnięto współzawod­

nictwo o najlepszych żniwia­
rzy 198? r., organizowane przez 
organizacje kółek rolniczych. 
Najlepszym kombajnistą z 
SKP zobtał W’aldemai Cape# 
(SKR Dzierzgoń — woj. elblą­
skie), który przepracował na 
„Sizome” ponad 440 godz. Na­
grodę za bezawaryjną pracę i 
wzorową konserwację kombaj­
nu „Bizon” otrzymał Roman 
GralUt z SKR w Starym Tar­
gu (woj. elbląskie).

(cz)

Hokeiści Stoczniowca
zremisowali
Hokeiści Stoczniowca 

sprawili w piątek «porą 
i miłą niespodziankę kibi­
com, remisują« i Zagłę­
biem i będąc nawet bli­
żej wygranej

Stoczniowiec — Zagłębia 
Sosnowiec 1:1 (8:6. 6:8. 1:1). 
Bramka — dla Stoczniowca: 
Zb “gniew Kurczewski (5fi 
min.); dla Zagłębia: Jaro­
sław Morawleckl (53 min.). 
Sędziowali- Sobieszczański 
oraz Matuszak i Wycichow­
ski % Torunia. Widzów ok.
1 tvs.

STOCZNIOWIEC: Clsewcki
— Waszak. Zawadzki, We 
sołowskl, Kurczewski, WaU- 
cki — dtachura. Koslecki, 
Wąszewakl, Ölender, Hlrsz
— Szlapka Kosi ftski. Kacz­
marek. Arszennlk. Kanabus. 
Ka-v 8 młn.

ZAGŁĘBIĘ: Baliński —
Kozłowski. Frączek Gar­
bacz Płatek K. Moraw'ecki
— Cholewa. Swirtek Cie­
ślik. J. Morawleckl Wieloch

— Bernat, Szewczyk, Ra­
szewski. Waligóra. Musła! - 
Ga*k Rutkowski Kurawskl.
Kar" • min.

Po słabym występie
hokeistów Stoczniowca w 
meczu x ŁKS oczekiwano 
r?czej \vyraźne*o rwycie- 
stwa Zagłębia Okazało
Fię jednak w piątek w

z Zagłębiem
hali „Olivia”, te gospoda­
rze zagrali wyjątkowo 
amDitnie, niwelując dzię­
ki temu różnice w wy­
szkoleniu, podczae gdy 
Zagłębie pokazało «labu*- 
titą «skuteczność. Poniewat 
tradycyjnie jut Sto­
czniowcy tei są na ba­
kier ze skutecznością, 
więc i wynik raczej 
w hokeju niecodzienny.

(st)
W pozostałych meczach : 

Podhale Nowy Targ —- 
Unia Oświęcim 5:1 (3.0,
01, 2:0), Polonia Bytom —- 
Naprzód Janów 5:5 (0 4.
4:1, 1:0), GKS Tychy — 
Gracovl* 4 2 (1:1. 1:1, 2:0), 
ŁKS — GKS Kat 3:3
(1:1, 1:1, 1:1).

Tabela
1. Polonia 25:1 82—23
2 Tychy 17 9 77—43
3. Podhale 17:9 59—35
4. Naprzód 15:11 64—45
5. Zaełęoie 14:12 51—41
6. Stoezn, 11 15 38—58
7. Katowice 10:16 43—42
9 Dnia 8 18 37—69

10. ŁKS 3:23 29—98

Światowy boks 
ma nową gwiazdę

Wyłoniono Już finalistów V 
Pucharu SwL ita «v boksie Na 
ringu w Belgradzie äoszlo u 
drugim dniu półfinałów do kil 
ku atrakcyjnych pojedynków 
1 nieoczekiwanych rozstrzy­
gnięć. Światowy boks rtla io- 
w* gwiazdę — Jurija Waulina 
(ZSRR1. W swoim ple-wszym 
starcie w mistrzostwach Euro 
py (w Turynie) zdobył on w 
pięknym stylu złoty medal, w 
Belgradzie potwierdził wysoks 
klnsę. Po znakomitej walce, 
pokonał w wadze półciężkiej 

| na punkty mistrza świata Ku- 
bańczyka Pablo Romero, prze­
wyższając go szybkością, wy­
szkoleniem technicznym 1 in­
teligencje ringów,'ą.

Pmegiali także dwaj inni 
Kubanczycy wicemistrz świata 
w wadze lekkopółśredniej — 
Candelailo Duvergel został 
zdyskwalifikowany w pierw­
sze) rundzie pojedynku z Jugo 
słowianinem Mireo puzovicem, 
a Adelberto Regaldo uległ n: 
punkty w wadze muszej 
Kwang Su Klmowl 'Korea Po 
łudntowa). Nie zawiódł tylko 
Arnaldo Mesa, który po świe­
tnej u, alce w> punktował w 
lekkiej mtstrzs, Europy Micha 
iła Kazarlana (ZSRR).

W finale wystąpi tylko 
dwóch zdobywcóy Pucharu 
Swifta sorzeó dwóch lat w 
Seulu. Si i to Henry Maske 
(NRdI i V lnczesław Jakowlew 
(ZSRR). Wśród 24 finalistów 
jest ośmiu ol esc! a rzy i pierw-

Gimnastyczkii 
Startu Gdynia 

pokonały Węgierki
W hali gdyńskiego Startu od 

były się -.awody gimnastyki 
artystj cznej pomiędzy miejsca 
wym Startem i Spartakusem 
Pudapeszt. Oto kolejność za­
jętych mir sc w wieloboju, 
irupa młod-za: 1. Sabina S/n- 

lay iWę^-y) S’MJ pkt 1. Ma- 
gdal-na Bem (Start) *6.80 pkt. 
3. Mam Wąsowie* (Start) 36.68 
pkt. 4. Katarzyna Zakrzewska 
(Start) 36,48 pkt. 8. Z :a Ko 
zma (Węgry) 38,23 pkt. 8. Iza­
bela Ksczyńska (Start) 36.00 
pkt.

Lrupa atar*»*: 1. Anita Fitek 
(Start) 38.00 pkt., 3. Renata Ru 
szel (Start) 37.93 pkt. Ewa 
Jędrzejek (Start) 3P.80 pkt. 4 
Margit Kurek (Węgry) 36.70 
pkt. 5. Simon Noemi (Węgry) 
36,65 pkt 6. Ldlko Gerencser 
(Węgry) 36.60 pkt.

Drużynowo wygrał zespół 
Stnrtu I ijaynla przed Spar­
takusem » Startem 11

(*ui)

szej reprezentacji Europy, po 
sześciu z Ameryki Północnej 
(sami Kubanczycy) 1 drugiego 
teamu Europy, trzech Jugoslo 
wian 1 Jeden reprezentant A- 
zjl.

Sekretarz generalny AIBA — 
Karl-Heinz Wehr (NRD) stwier 
dz.it, te poziom turnieju w 
Pelgradzie Je*t najwyższy x 
dotychczas rozgrywanych pu­
charów świata. Zdecydowania 
najlepsze umiejętności prezen­
tują reprezentanci ZSRR, Ku­
by i NRD.

TELEGRAMY
# 7 godz. 13 min. i 31

Suk. — tyle żonglował pił­
ką Janusz Choniontek ze 
Smpska wpisując się do 
raz trzeci do księgi Gum- 
nessa, (Poprzedni rekord 
Rumuna to 6 gedz. i 22 
min). Niesamowity 19-la- 
tek!

# W II lidze piłki noż­
nej Ruch Chorzów pokonał 
Piasta Gliwice 2:0 (0:0), a 
Zagłębie W. zremisowało 
z Zawiszą 1:1 (1:1).

# Sensacją dnia określa 
TASS zwycięstw o polskie­
go kobiecego debla Haracz 
— Siemieniec podczas bad 
mintonowego turnieju w 
Moskwie. Polki wygrały x 
ChRL 8:15, 15:5, 15:5. W 
singlu Ci. Olchowik wygrał 
z Chińczykiem Li Uzjan 
7 T5, 17:15, 1511.

* (cx)

Medale Polaków 
w mistrzostwach AZ

Pięć medali zdobyli reprezen 
tanci Polski, w Budapeszcie w 
szermierczych mistrzostw ^ch 
armii zaprzyjaźnionych. Złota 
przypadły Marianowi Sypniew 
sklemu we florecie oraz An­
drzejowi Kostrzewię — w sza 
bil. Srebrne medale zdobyli: 
Mariusz Strzałka (szpada) i Bo 
gusłew Zych (flötet), natomiast 
brązowy — Jolanta Króliko­
wska (floret).

Sobotnie imprezy sportowe
PIEKĄ NOŻNA

Gdynia, stadion BaRyku w 
Redłowic, sobota godz. 1? — 
mecz l ligi Bałtyk — Stal Sta 
Iowa Wola.

Gdańsk, stadion ytocznlowca 
pizy ul. Marynarki Polskiej, 
sobota godz. li — meca II li­
gi Stoczniowiec — Urania Ru­
da Śląska.

Elbląg, stadion Olimpii, so­
bota godz. U — mecz Ii ligi 
OUmpU Elbląg — GKS Beł­
chatów.

Gdańsk, boisko MOS przy 
ul. Grunwaldzkiej we Wrze­
szczu sobota godz. 13 — mecz 
III ligi Gedania — Brda Byd­
goszcz.

Gdynia, stadion Arki przy 
ul. EJsmonda, soDota godz. 14 
— niter III ligi Arka — Unia 
Wąbrzeźno.

Tczew stadion przy ul. Bał- 
dowskei. sobota godz. 14 — 
lecz III Ugi Wisła Tczew — 

Orkan Gdynia.

KOSZYKÓWKA

Gdańsk, hala Spójni przy 
ol. Słowackiego we Wrzeszczu, 
sobot; godz. 17 — mecz I 11 
gi kobiet Spöjn'a — Stal 
Brzeg. Przecmecz rezerw o 
godr. 15.13.

Gdańsk, hala Awr w Oli­
wi*, sob., godz. 16 — mecs

II ligi kobiet AZS AWF 
Cóaństc — AZS Szczecin.

Gdynia, hala Startu przy ul. 
Bema, sobota godz. 1!» — mecz 
mężczyzn o wijścia do II -ligi 
start Gdynia — Astoria II 
Bydgoszcz.

KOLARSTWO

Gdańsk, a*aaion LechU wa 
Wrzeszczu (tereny obieKtu), 
sobota godz 11 — ogólnopol­
ski wyścig przełajowy o nu- 
char Iechli, objęty Challen­
gern „Dziennika Ludowego”. 
Po Juniorach ok. godz. 12 wy­
startują seniorzy.

ZAPASY

Żukowo, sala Liceum Ekone 
mlcznego, sobota godz. 10 — 
druiynowy turniej Juniorów 
młodszych o puch. r naczelni­
ka gminy.

ŻEGLARSTWO

Bdańsk- Włiiinka, przystań 
Klubu Wodnego PTTK ,Per- 
koz”, sobota godz 10 — uro­
czyste zakończenie sezonu 
wraz z opuszczeniem bandery.

IMPRE7Y REKREACYJNE

Sopot, korty SKT, sobota 
godz 8 -8.30 — zapisy chę! •
nych do 18 turnieju Grand 
Prix Wybrzeża amatorów w 
tenisie ziemnym.

(ko)



254(13081)31 października, 1 listopada 1987 DZIENNIK BAŁTYCKI 3

Cud się zdarzy?
\ Dluczego jeiteś ta 

ki napięty? Masz kło­
pot/? K!.e umiesz so- 
bia'z m.ni po.'adzk? 
Znajdź dla siebie k i 
ka minut. Zatrzymał 
sie. Włqcz wyobraźnię. 
Niech pracuje dla c s 
bie,..

GDAŃSKA Akademia 
Życia rozpoczęła w 
ub, tygodniu kolejny 

rok zajęć. Wielu entuzjastów 
tego ruchu chwali sobie po­
moc, JakiejGA2im udzieliła, 
ucząc teclinlk relaksu, kon­
centracji o rai posobu rva 
udane tycie.

Czy jest to Jedna* w ogol« 
możliwe? — zapytałem uczest 
ników Jeanej z sesji Gdańs­
kiej Akademii Życia — orga­
nu Sfc’KCji Psychoedukacji I Profi 
łokiykl oraz RB Towarzystwa 
Psychotronicznego w Warsza­
wie. Jak wiadomo Inicjatorką 
ruchu Akademii Życia Jest w 
Poi see znana aktorka Lucy­
na Winnicka, która uczestni­
czyła właśnie w patdzlemlko 
wej łiiaugułdcji GAŻ.

Tadeusz, lat 42, twierdzi, 
te tak. Bo &>ałuzł tu zrozu­
mienie dla swoich problemów. 
Jui fakt, ie chcieli go wysłu­
chać I wykazali chęć wspól­
nej pracy wpłynął rni Jego 
^sposobione korzyvirw*.

Co więcej każdy może wy 
wybrać coś dla siebie. — Ot,

chociażby na przykład twór­
czą wizualizację — stwierdzi­
li — bo «o Jest to czego dziś 
nam brak. Ta technikj psy­
chotroniczna J«^t dobra do 
zastosowania „od ręki" przez 
każdego- bo kto nie mo dzi­
siaj kłopotów, nie przezywc 
stresów?
- Zetknęłam się z mą przy 

podkowo — mówi Nina Woliń 
ska, kierująca' GAŻ, gdy 
przeczyta.am książeczkę Eve­
lyn Monahan „Metody psy 
chotro.ncznego leczenia". Twór 
cza wizualizacja, to korzysta 
nie z wyobraźni.^ Negatywne 
schematy myślowe zakorzenia 
Ja się w naj tak głęboko, ie 
rńeswiadomłe niejako auioma

- Tak. Miłość, radość, wa­
ty stake jonujące «wiązki, dob 
rze płatną ! przynoszącą ra 
dość p.acę zawodową, zdro 
wio, piękno, pokój ł harmo­
nię wewnętrzną. Mogą one 
być udziarem kaźaego, kto 
.sauer/ się świadomie wyico- 
rrystywać swój potencjał twór 
czy . Mówiąc krótko: twórcza 
wizualizacja może wytworzyć 
precyzyjny coraz naszych p.a 
gnleń

- Żyć złudzeniami, aż się 
urealnią? A Jeśli goni pech 
za pechem?

— Trzeba mieć cierphwość 
I kierować swoją uwagę na 
cel tak długo, ci stanie się

Barbara Kalita
tycznie wyobrażamy sobie z 
górv trudności. Są nimi ogra 
niczenia, ai'bo Inne przeszko 
dy. Zupełnie jak gdyby były 
one rueiozer walnie zwią­
zane z rwaszym życiem. 
Warto więc uświadomić so­
bie, ie w .zeczywlstoścl nie 
kto fnny, a my sami w mniej 
irym łub większym «ropniu 
creujemy nasze niepowodze­
nia Tymczasem twórczej wi 
zualłzacji może nauczyć tlę 
każdy, kto pragnie bardziej 
świadomie używać »wojej wy­
obraźni.

- Kreować to, czego się 
pragnie lub ząduł

Homo h om in i
KTO" kiedyś napisał, a świadomość myiiącogo czło­

wieka wzocago się przed -pokorzeJącym Indywidu­
alnym un.cestwfenlem. Bo przecież — Jest to zjawi­

sko powszechne I codzienne — jednakże pizerciające w 
sposób permanentny 1 niezmiennie, Wszystkie Inne śmierci 
z wyjątfklem naszej własne] — choc.aźby najbardziej dla 
nas bolesne — to Jednak przede wszystkim sprawy poned- 
personaine. Zawsze to ktoś umiera — nie my. Ale parnie 
tajmy, li cała skłócona ludzkość jeżnoczy się sclidami* 
* mety.,.

Śmierć Jest Jdcoj ą równiną. Śmierć 1o przeniesienie się 
definitywnie w stan nieodwracalny...

Pisanie o śmierci to jckby pisanie przeciwko życiu prze 
dwko temu do czego zostaliśmy powołarH. Początek, który 
posiada swój koniec. Śmierć czai się obok nas — oddycho 
razem z nami I nam! jest wypełniona

Piszę te słowa ł czuję się już śmiertelnie znużony po­
wagą tematu. „Memento morf" — mówię głośno do ma­
szyny do pisania I wybiegam z domu. Tam za oknem w 
późnojesienny czas, wszystkie drogi prowadzą w okolice 
cmentarza. Przed cmentarną bramą swoiste targowisko 
próżności. Wszystko można tam kupić. Oczywiście wrryst 
ko ma odpowiednią cenę. Ot, właśnie jakiś roztargmony 
ooywatel, który zapomniał zaporę« kupuje małe puaełko. 
Jest ono tutaj o całe 10U proc. drozsze, ale... ieżeli ktoś 
Jest roztargniony...

Vlycie ponad wszystko
Gdzieś zaraz przy cmentarnym plocie, bliziutko stoi don, 

w którego oknie siedzi staruszek przyglądający się tłumo­
wi odwiedzającemu swoich zmarłych.

— N e boi się pan mieszkać tak blisko cmentarza? — py 
tam staruszka, który marszczy brwi i się zamyśla

- Czego tu się bać. Żywi sq najgorsi! Po tych słowach 
tocry się cała histoiia o tym, jak giną kwiaty z grobów 
w dniach popularnych imienin Żeby tylko!

Obok kasztanowej alei wśród mogił niczym stadko czar 
nych ptaków przysiadły na dwóch ławkach cztery wdowy. 
Każda z nich po raz nie wiadomo który z kolei opowiada 
swoją historię o śmierci. Nagle ra ścieżce pojawia s.ę 
mężczyzna - całe damskie towaizystwo się ożyAia.

- Dzień dobry panie Zygmuncie! — słychać damskie gło 
sy. Panie'częstują pana Zygmunta papierosami. „Są to 
papieros/ które jeszcze kupił mój ś.p. mąż" — stwierdza 
pani podsuwająca paczkę Panie zwracają się z życzenia 
mi: jedne/ trzeba pomóc wypolerować płytę pomnika, dfu 
giej - przeko-pać Kawałek ziemi w której były kwiaty.

— Dobrze, dobrze — wydusza z siebie cokolwiek on:eś 
mielony pan Zygmunt - Zaraz wszystko zrobię, tylko zap a 
lę świeczkę na grobie mojej żony.

Mężczyzna znika w sąsiedniej alejce o czarno ubrone 
kobiety półgłosem dzielą się uwagami.

— W porządku chłoo z pana Zygmunto! Jeszcze całk.em. 
całkiem... No, no. I robotny jaki. Powiada pani, że ma 
dość dużą rentę!? — słyszę zupełnie zresztą przypadkowo. 
Ale oto idzie pan Zygmunt. Parne posDiesznie wyciąga q 
kosmetyczki i w lusterkach pudemiczeK szukają resztek 
swoiej urody...

• • •

Wracam do domu. Maszyna do pisania stoi na stoliku 
wśród pootwieranych książek. Biorę pierwszą z brzegu i 
czytam: „Żyjemy po to, aby umrzeć, śmierć jest celem 
życia. I nie ma na to rady".

Czytam I uśmiecham się. Jest na to rada. Jest rada, Fo 
prostu trzeba umieć żyć. Żyć ponad wszystko...

ADAM SCHMIDT

on rzeczywistością. W każdej 
sferze życia: materialnej, e- 
mocjonalnej, umysłowej aibo 
duchowej. Na przykład mere 
my wyobrażać sobie siebie 
mimo kłopotów rodzinnych w 
harmonijnym związku z part 
oerem. Albo z lepszą pamię­
cią ł większą zdo!nościq przy 
swa Jonia nowych wiadomości 
lub też w stanie du-chowego 
spokoju ł harmonii. Możemy 
również zobaczyć siebie jak 
po mistrzowsku, bez wysiłku 
radzimy sobie w danej sytu­
acji. Jestem przekonana :e 
rezultaty będą, a przy o«azji 
zdobęaz,emy cenne doświad 
czenia.

- Czy są przykłady spełnie 
nla marzeń poprzez twórczą 
wizualizację?

— Powiedzmy, że mamy tru 
dności w porozumieniu się z 
kimś na kim nom zależy. Re 
faksując się Wyobrażamy so­
bie, ie rozmawiamy z tą oso 
bq zawsze w sposób szczery, 
strdeczny. To krótkie ćwicze­
nie należy wykonywać 2—3 ro 
zy dziennie. Jeśli nasza Inten 
cja jest szczera I Jesteśmy 
gotowi do zmiany, to szybko 
zauważymy, że nasz związek 
z daną osobą stał się lep­
szy, o Kontakty przyjemniej­
sze. Twórcza wizualizacja jest 
ukierunkowana na powstrzyma 
nie wewnętrznych zahamowań 
poprzez poszukiwanie harm© 
ciił i scmoreaMzacji.

— Powiedzmy, ie kogoś nłe 
stać na kupno samochodu. 
Na jakiej podstawie ma uwie 
rzyć, że jest to możliwe?

— Myśl jest twórcze. Mu­
sisz wierzyć, bo może wyg­
rasz samochód na loterii albo 
w toto-lotka. Jeśli bęaziesi 
wierzyć — zagrasz. Jeśli nie 
— z góry nleiako sKazujesz 
s.ę na przegraną.

— Oby tylko był nią brak 
scmcchodu.

— To ina'ywidualna spra­
wa, każdy ma prawo do wi­
zualizacji swoich celów. Po­
przez nią, to co na początku 
wydawało się niezrozumiałe I 
niemożliwe, stoję się cudow­

ne I oczywiste. Mrue no przy 
kłód sprawdziło się. Po prze 
czytaniu książki Evelyn zc pa­
liłam się dc prezentowanych 
tom sposobów (poprzez twór 
czą wizuahzację) zmniejsze­
nia nadmiernego apetytu I 
kształtowania zgubnej, wysmu 
kłej sylwetki. Niestety, mimo 
regularnych ćwiczeń nie u by 
ło mi ani groma. Później tra 
filom na naukę relaksu i re 
birthing u, gdzie nauczyłam 
się potrzebnej przy twórczej 
wizualizacji samodyscypliny. I 
osiągnęłam cel, schudłam !0 
kilogramów.

- I zostałaś... „rektoiem" 
Akademii Życiu w Gdańsku?

— Poprawiło się moje samo 
poczucie. Stwierdziłam, że 
przy stosowani j różr.ych me­
tod psychotronicznych możne 
cle*zvć się życiem. Być tu i 
teraz
. —' ł jesteś... założycielką 
Spółki z o.o, zwanej Usługo­
wym Przedsiębiorstwem Proti 
taktyki Zdiowotnej „Profilakty 
ka”, jak na razie jedynej te 
go rodzaju w kraju, z siedzi 
bq w Gdańsku, powołanej w 
październiku br.?

- Tak, chcę robić to co 
mnie Interesuje, bo profilekty 
ka jest odpowiedzią na spo­
łeczną potrzebę ochrony zdro 
wia Jest również wyjściem 
naprzeciw rządowemu progra 
mówi profilaktyki zdrowotnej. 
Od lat rozwija się w Polsce 
ruch samopomocy soołecmej 
np. poprzez Stowarzyszenie 
Radiestetów, Akademię Ży­
cia. W naszej spółce przewo 
dniczącym Rady Konsultacyj­
nej jest dr nauk medycznych 
Waldemar Krupa, a stale 
współpracującym lek. med. 
Kazimierz Insińskl - soecjall- 
sla rehabilitacji, zajmujący 
się także leczeniem przy po­
mocy akupunktury oraz dr 
Kingo Lewandowska, z Uni­
wersytetu Gdańskiego — wy­
bitny specjalista w dziedzinie 
muzvkoterapii.

Działamy w oparciu o pro 
gramy odzwyczajania od pa­
lenia pay zastosowaniu aku 
punktury, hipnozy, terapii gru 
po we], mamy program lecze­
nia nerwie wymowy, odenu- 
dza-nia itp, Chcemy I będzie 
my wprowadzać wszystko to, 
co rozproszone w różnych 
dziedzinach życia stanowi mą 
drość | dc świadczenie wielu 
pokoleń. Ni* boimy się wlęa 
doświadczeń starej medycyny 
ludowej. Widzimy także soju 
szniKO w... nowoczesnych I 
kontrowersyjnych technikach 
współczesne! światowej psy­
chologii. Dosxonałym jej przy 
kladtem jest właśni* ’■wórera 
wizualizacja. Widzimy konie­
czność I możliwość narychmia 
stowego rozwoju poradnictwa 
w zakresie tzw. zdrowego try 
bu żyda Rozwijać będziemy 
informację o zog-rożenlach, 
jakie rriesie współczesne bu 
downlctwo, cement, wiefica 
chemia. Będziemy Informo­
wać jak racjonalni* »lę od­
żywiać. Dewiza naszą Jest ha 
sło: masz problem — przyjdź 
do nas.

Na żeglarskim szło „u. Fot. Z. Tryoek

Jacht regatowy..,
łódź ih we;.»' ewiczów

'M
połowie br, w 
stoczni J. Con­
rada w Gdańsku 
.miało miejsc« 
uroczyste wo­
dowanie pro­

totypowego regatowego 
jachtu żaglowego klaty 
„on* ton” (Jedaiej żony) 
typu ,Conraa 1200 R”.
Jego armatorem Jest mor­
ski Robotniczy KluD Spor- 
uywy w Gdańsku działa­
jący pod patronatem! 
Gdańskiej Stoczni Remon­
towej i Zarządu Portu 
Gdańok

„Conrad J200 R” Jes.t 
pierwszym, po wieloletniej 
przerwie, morukon jach­
tem regajtowj m, zbudo­
wanym przez stocznią w 
Gdańsku dla polskiego 
klubu. Aktu chrztu jed­
nostki dokonała Jadwiga 
Dueriug — długoletnia 
pracownica rtocznd i za 
wodniczka klubu, znako­
mita wioślarka, 15-krotma 
miartrzyni Polski

W konstrukcji tej jed­
nostki. uwzględniono wy­
mogi aktualnych przepi­
sów międzynarodowej 
formuły HOR dla jachww 
regatowych pierwszej kla­
sy. Główn* wymiary ja­
chtu ją oa&tępuijące: dłu­
gość całkowita 12 nu sze­
rokość 4 m i zanurzeń1« 
2,& na. Ciężar kadłuba wy- 
noet 6100 kg, zaś masa 
balastu 3800 Kg. Typ o- 
•przętu żaglowego to tzw. 
«lup bermuazki, a powie­
rzchnia ożaglowania ma 
81 m kw.; napęd pomo­
cniczy stanowi silnik wy­
sokoprężny firmy „Volvo- 
Pen ta" o mocy 2C,5 kW„

Zastania wdając* jest je­
dnak to, że w uroczysto­
ści w gdańskiej »toczni

nie brali udziału przed­
stawiciele władz Polskie­
go Związku Żeglarskiego 
czy choćby z gasńskiego 
okręgu. Ten brak zainte­
resowania imprezą w 
„Conradzie", która być 
może etanowi moment ^ 
rozpoczynający odbudowę 
naszej mocno przestarza­
łej flotylli jest znamienny. 
Żeglarstwo me będzie uę 
rozwijać w naszym kraju 
be* nowot zesnego oprzętu 
— jednostek mieczowych 
klas olimpijskich i jach­
tów balastowych kia# 
morskich „tonowych” i 
IOR. O tym jak ważną 
rolę odgrywa jakość 
sprzętu w aporcie techni-

®tKą regatową w klasie 
„QT” w naszym kraju, a 
jej' hapitł n a zar azem 
ouaowniczy żrż. Piotr 
Adamowicz należy do 
ścisłej czołówki żeglarzy 
startujących na „ćwiart- 
itaen”.

Kiedy mówimy o nowo­
ściach producentów Jach­
towych warto rei wspo­
mnieć o tym, ze w ryna 
samym dniu, gdy wodo­
wano „Conrada 1200 F” 
po południu na przystani 
Akademickiego Klubu 
Morskiego w Gdalisku- 
Górkach Zachodnich od­
było się uroczyste wodo­
wanie innej prototypowej 
jednostki, a mianowicie

illA

Jaki koń jest... każdy widzi. Fot. M. Zarzecki

cznym, a tak.m jest że­
glarstwo, przekonują się 
nas zawodnicy startują­
cy w międzynarodowych 
regatach.

A trzeba też pamiętać
0 tym» że od poziomu 
krajowego żeglarstwa za­
leży w dużej mierze po­
ziom budownictwa jach­
towego i intratny eksport 
»portowych oraz turysty­
cznych jednostek żaglo­
wych i motorowych. Po­
dobni* jest przecież w 
przemyśle samochodowym, 
tak, bardzo korzystają­
cym z doświadczeń rajdo­
wych ł wyścigowych.

Inne cudeńkc...

opróc* morskich stoczni 
jachtowych Mniejsze ło­
dzie żaglowe, motorowe i 
wiosłowe oraz Inny sprzęt 
wodniacki produkują u 
nas wytwórnie w Chojni­
cach. Augustowie, Ostró­
dzie, Małdytach i w Gdań­
sku. Z powodzeniem od 
kii ku lat w Gdańsku tun­
ke jonuje zakład remontu
1 Pudowy jachtów studen­
ckiej sipółd zielni pracy 
„Techno-Service”. Niema­
łe osiągnięcia zapłać 
ten zawdzięcza staran.om 
zarządu spółdzielni i do- 
sKonałej, kadrze doświad­
czonych fachowców.

Na odbywanej co dwa 
lata w Gdańsku — Oli­
wie międzynarodowej wy­
stawie JBaltexpo 86” za­
kład ten, zaprezentował 
nowoczesny balastowy
jacht re gajowy, popularny 
u nas i zł granicą klaisy 
-,QT” (1/4 tony) typu „TG 
Conrad 777”. a także re­
kreacyjny bojer typu 
„TS-DX” i plażowy ka- 
tamaran. typu „TS-KOT” 
Warto podkreślić, że wła­
śnie jacht typu „Conrad 
777” o nazw«« „Cors” jest 
obecni* najlepszą Jeino-

izglowej łodzi plażowe i 
typu. „PX” wykonanej 
przez „Techno-Service^’.

Łódź „PX” zasługuje 
na uwagę z innych wzglę­
dów, główu.e z powodu 
oryginalnej konstrukcji i 
walorów użytkowych. Ta 
rewelacyjna łódka* nie 
posiadająca w kraju 
sw eg o odpo wi ed n ika, sta - 
now' niejako skrzyżowa­
nie ' des ki windsurfingo­
wej z mieczową jolą ża­
glową. Jej kadłub, przy 
wymiarach: długość 4.5
m, szeroiicość 1,65 m i za­
nurzeniu z mieczem 1 m 
o mocno spłaszczonym 
kształcie wyteonany jest 
z dwu skorup laminato­
wych wypełnionych we­
wnątrz tworzywem pian­
kowym, co zapewnia jed­
nostce niezatapialność. 
Cienki aluminiowy maszt, 
podwójny bom tzw. 
„wishbon” i trójkątny 
grotożagiel są elementami 
jakby żywcem przeniesio­
nymi z windsurfingu; 
równocześnie łódź .,PX” 
posiada dodatkowo sztak- 
sel i szoty do ustawiania 
żagli w poziomie, płytki 
samooóipły wowy kokpit i 
ster. Jednostka nadaje aię 
zarówno do pływań re­
kreacyjnych dla 1 — 3 
osób po w'odach Śródlądo­
wych, jak d akwenach 
przylegających do nad­
morskich plaż.

Kierownictwo Spółdziel­
ni nie Kryje, że łódź J?X” 
pędzie wytwarzana seryj­
nie z m-TŚłą nie tylko o 
naszych ośrodkach wypo- 
czynkowych, ale i o opła­
calnym eksporcie. Cieka­
wie czy szansę tę wykorzy­
stają nasze przedsiębior­
stwa handlu zagraniczne­
go.

Włodzimiera
Amerski

—— To wy, Kriworuczko, zawaliliście budowę akademu<ó\'T- 
Przyczyny obiektywne nikogo tu nie interesują! Że ś"udkl 
przerzucono na budowy szturmowe? Wy nie odpowiadacie 
za Magnitkę, tylko za instytutl Dlaczego me uprzedzi »de, 
że terminy sq nierealne? Ach tak, realne.. To dlaczego me 
dotrzymane? To co, że dwadzieścia lat należycie do partii? 
Za dawne zasługi w pas się pokłonimy, ale za błędy będzie­
my bić!

Ton Baulina zaziwił Saszę. KriworuczkI, zastępcy dyrektora, 
studenci bali s.ę trochę. W instytucie mowiło S’ę o jego chlu­
bnej przeszłości wojennej, do dziś chodzi w bluzie, brycze­
sach i wojskowych butach. Ten przygarbiony mężczyzna z dłu­
gim smętnym nosem i workami pod oczami nigdy I z nikim 
nie wdawał się w rozmowy, nawet na powitanie odpowiadał 
jedynie skinięciem głowy

Kriworuczko zaciskał dłoń na oparciu krzesła Sasza Wi­
dział jak d.zą mu palce. Słabość człowieka tek zawsze groź­
nego sprawiała żałosne wrażenie. Budowa stała, bo nie do­
starczano materia.jw. O tym jednak nikt tutaj nie mówi. Je­
dynie Janson, dziekan wydziału Saszy, niewzruszony Łotysz, 
zwrócił się pojednawczo do dyrektora instytutu, Glińskiej:

— A może wyznaczyć dodatkowy termin?
Glińska milczała. Siedziała z obrażoną miną człowieka,
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którego los pokarał tak nieudolnym zastępcą. Wstał aspirant 
Lozgaczew, wysoki, okazały, teatralnym gestem wzniósł ręc* 
do góry.

— Czyżby i łopaty wysłano na Magnitkę? Studenci palca­
mi ryli zmarzniętą ziemię? Proszę, tam siedzi komsomolskl 
organizator grupy, niech opowie, jak pracowali bez łooatl

Baulin przyjrzał się Saszy z zainteresowaniem. Sasza wstał.
— Nie pracowaliśmy bez łopat. Magazyn był zamknięty. 

Potem przyszedł magazynier I wydał łopaty.
— Długo czekaliście? — nie podnosząc głowy s?/teł Krł- 

woruczko.
— Z dziesięć minut.
Lozgaczew, który tak niefortunnie powołał Saszę na świa­

dka, z wyrzutem pokręcił • głową, jak gdyby niedopatrzenie 
to była winą Sjszy, a nie jego.

— Ale wszystko się ułożyło2 — uśmiechnął się Bculln.
— Ułożyło — odpowiedział Sasza.
— A ile czasu pracowaliście, a ile nie?
— Przecież nie było materiałów
— Skąd o tym wiesz?
— Wszyscy przecież wiedzą.
— Niepotrzebnie bawisz się w adwokata, Pankratow — 

surowo powiedział Baulin. — i nie w porę!
Starając się nie patrzeć na Kriworuczkę członkowie egze­

kutywy przegłosowali wydalenie go z partii. Wstrzymał się 
tylko Janson.

Zgarbiony jeszcze bardziej niż rwvKie Kriworuczko wyszedł 
i soli.
_ Wołyneło oświadczeni docenta Azłzjana -- oznajmił

Baulin I spojrzał na Saszę, Jak gdyby chciał spytać: a co po­
wiesz teraz, Pankratow?

Azizjcn prowadził w grupie Saszy wykłady z podstaw ro- 
chunkov/oścl socjalistycznej. Przeważnie Jednak mówił nie o 
rachunkowości, nawet nlr o jej podstawach, ale o tych, któ-
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rry podstawy ?• Dodważają. Sasza no zajęciach głośno wy­
raził pogiad, że nie zaszkodziłoby dać studentom jakieś po­
jecie o rachunkowości jako takiej. Azizjan, kędzierzawy, obłu­
dny cwaniak, roześmiał się wtedy. A teraz oskarżał Saszę o 
wystąpienie przeciwko marksistowskiej analizie nauk ekono­
micznych.

— Było tak? — Baulin patrzył na Saszę zimnymi niebies­
kimi oczami.

— Nie mówiłem, że teoria jest niepotrzebna. Powiedzia­
łem tylko, że z rachunkowości nic nie umiemy.

— Partyjność nauki clę nie interesuje?
— Interesuj*. Al* konkretna wiedza też.
— A więc dla clebi* partyiność I konkretność to dwie 

różno sprawy?
Znów wstał Lozgaczew.
— No, towarzysze . Skoto publicznie głosi się apolitycz­

ność nauki... I jeszcze jedno: Pankratow chciał narzucić
egzekutywie swoją szczególną opinię o Kriworuczce, 
odgrywał tu przedstawiciela szerokich mas studenckich. 
A właściwie, Pankratow, to kogo wy tu reprezentujecie?

Janson siedział ponury, grubymi palcami bębnił o mocne 
wypchaną teczkę.

Glińska pochyliła się ku Baulinowl.
— Może przekazać sprawę organizacji komsomolskiej...
W lej głosi* pobrzmiewał ton urzędowego znużenia1 pro­

blem moio Istotny, jakiś nic nie znaczący student. Lozgaczew 
spojrzał na Baulina, wydało mu się, że propozycja Glińskiej 
może wzbudzić niezadowolenie tamtego.

— Egzekutywa nie powinna uchylać się...
To nieostrożne słowo zadecydowało o wszystkim.
— Nikt się nie uchyla — zmarszczył brwi Baulln — ale 

lest ustalony tryb. Niech Komsomol rozpatrzy sorawę. Zoba­
czymy, Jak tam u nich z dojrzałością polityczną.

(Dalszy ęląg Jutro)
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Listy • Polemiki • Odpowiedzi
LICZNIKI źłIJĄ NA ALARM

Droga redakcjo! Do listów pt. „Liczniki biją... no a- 
larm” („Dz.b.” 27 października i „Dz.B." z 16 paździor 
niko br.) pragnę dołączyć i moj uważając, ie temat ©- 
grzewaima mieszkań i dostarczania doń ciepłej wody, 
będzie istniał tak długo, jak długo odpowiedzialna słu 
żby nie uzmysłowią sobie pewnych istotnych realiów.

Mój problem, będący zarazem problemem mieszkań 
ców klatek E i F przy ul. Gospody 6 w Gdańsku pole­
ga na tym, iż dzień ogłoszenia przez pana wojewodę 
okresu grzewczego jest dniem pożegnania się zarówno 
(nazwijmy to umownie) z „ciepłymi” grzejnikami i „c e 
płq” wodą. „Ciepłych" grzejników od teyo momentu 
nie stwierdziłem, natomiast „ciepła" woda (ok. 3S st. 
C) zginęła z całodniowego poboru i ukazuje się jedy­
nie (lównież o tej samej temperaturze) jeden raz na 
dobę, we wczesnych godzinach rannych. Pracownicy 
działu tecnniczneyO osiedla Żabianka nie wyłączając 
pana kierownika bezradnie rozkłaJają ręce, wskazując 
..aiko głównego winowajcę OPEC. Innym razem wykrę­
cają się zarządzeniami oszczędnościowymi pana woje 
woay. My natomiast marzniemy w zimnych mieszka­
niach i jeseśmy pozbawieni ciepłej wody, niezpęcłnej 
do prowadzenia norma'nych gospodarstw domowych. 
Aby życie nasze było weselsze decyzją (informocja usły 
szana w dziale, technicznym osiedla Żabianka) Cen­
tralnego Zw. Bud. Mieszkań owego uniemożliwiono nam 
korzystamy z pralni, iiKwidując piece gazowe, którfe 
do tej pory służyły gospodyniom oomowym, które nie 
posiaaóją pralek automatycznych do gotowania bie­
lizny I przeprowadzanła prania. Jaki ceI przyświecał tej 
decyzji? Czy chodziło e dołożenie nam jeszcze jednej 
uciążliwości codz.ennego życia, jakimi obdarzy no« ta« 
ie niedaleka przyszłość? Czy też o źle pojętą oszczęd 
ność?

Od kilku lat wiemy o Istnieniu przeróżnych organize 
cji, mających na celu ochronę interesów konsumenta. 
Niemalże codziennie prasę informuje nas o „wspania­
łych wejściach” IRCh itp. komisji na podwórka* zaple 
cza sklepów, do magazynów i zakładów pracy oraz o 
efektach, jakie te „zdecydowane wejścia" przynoszą. 
Jak to kllent-konsumen* jest chroniony ł broniony, Jak 
to wreszc!« byłoby mu źle, gdyby nie powołanie do iy 
dc wyżej wymienionych. Czyi w tym układzie depfo 
o któro toczymy taką patalię, nie jest towarem? Czyż 
nie jest takim samym -©warem Jak ehleb, buty, ubra­
nie, pralka czy samochód? O He w tych przypodkach 
konsument ma Jeszcze możliwość wyboru, tj. zrezygrto 
wać z kupna wybrać Innego orerenta bądź wymierać 
wadliwy towar, tak w przepadku wielkiego ł niewzru­
szonego monopolisty, jakim jest OPEC, jest bezrrdny.

Szanowno redakcjo! Pomóżcie nam umęczonym I 
zrezygnowanym w swojej bezsilności mieszkańcom.

W Imieniu mieszkańców 
ul. Gospody 6 E i F 

(nazwisko i adres znane redakcji}

AUTOBUSEM Z I UZINA

Pragnę ustosunkować się do wy po wędzi dyrektora 
wejherowskiej PKS inż. Hejmowsklego, nawiązującej do 
poruszanej w puolikacjach pt: „Autobusem do Luzina*' 
sprawy („Dz.R.' z dnia 12.10. br.) Otóż: nie czuje się 
ową odpowiedzią usatysfakcjonowany. Nie rozumiem 
bowiem dlaczego dyrektor powołał się na 10 kursują­
cych na tej trasie na dobę pociągów, nie wspominając 
nic o autobusach. Tymczasem codziennie jeździ tamtę­
dy 35 autobusów PKS. Mowa oczywiście o trasie Wej­
herowo — Luzino. Chodziło mi właśnie o bilety m.esię 
czne PKS na tę trasę. Nie rozumiem zupełnie: co ma 
więc do i-zcczy w tej kwestii pętla w Dąbrówce. Auto­
busy wielor iiejscowe do Luzina kursują tyle tylko, że in 
ną, bardziej uczęszczaną trasą. No i na zakończenie 
nieco smutna refleksja. Dotyczy ona kultury kierowców 
wobec pasażerów. Nadal są wobec nich bezczelni i 
chamscy. Pisałem o tym w poprzednim liście, piszę i te 
raz. Będę to robił, aż do skutku.

jestem nadal w punkcie wyjśca 1 ponawiam moje 
pytanie: dlaczego wstrzymano sprzedaż miesięcznych 
biletów szkolnych do Luzina? Czv długo jeszcze za każ 
dy przejazd do szkoły będę płacił 40 zł?

Waldemar Rompca

ZAMIAST USŁUGI - UNIKI

W związku z publikacją pt. „Zamiast usługi — uni­
ki”, Cech Rzemiosł Różnych w Sopocie wyjaśnia, że 
ob. Marek K., wykonujący rzemiosło w zakresie manta 
żu żaluzji okiennych w Sopocie przy ul. Frontu Norodo 
wego 30-12 na podstawie zezwolenia, wydanego przez 
Urząd Miejski w Sopocie dnia 1936,08.26 jest od tej 
daty zrzeszony w naszym cechu.

Uprzed-nio ob. K. prowadził dzałalnosć rzemieślniczą 
na terenie Gaanska i w t>m okresie zawad umowę z 
ob. Zbigniewem S. z Malborka. Umowę na wykonania 
I montaż zaluzji okiennych pomięazy przedstawicie­
lem firmy a klientem zawarto w dniu 11 lutego 1935 
roku i pobrano zaliczkę w wysokości 3500 zł. Termin 
realizacji umowy by! określony na miesiąc lipiec 1936 
roku, Niestety, usługa nie została wykonana. Po wply 
nięciu skargi klienta (26.11.86) cech wezwał ob. K. do 
załatwienia sprawy w terminie natychmiastowym i zio 
żenią w mm wyjaśnień

Według oświadczenia rzemieślnika usiuga nie zosta­
ła wykonana w terminie z powodu nieobecności klien­
ta w domu. Rzemieślnik okazał przekaz pocztowy, sta 
nowiący dowód zwrotu zaliczki pob anej w kwocie 3500 
złotych. W związku z ponownym pismem klienta (5.04. 
1987), domagającego się wykonania usługi (a nie 
zwrotu zaliczki), w wyniku interwencji cechu ob. K. wy 
słał do klienta list z prośbą o podanie wymiarów ża­
luzji w celu jej wykonania. Jednakże, jck się obecnie 
okazało, klient dokonał wysyłki listu poleconego z wy 
miarami żaluzji pod dawny adres zamieszkania rzemieśl 
nika, tj. Gdańsk, ul. Bu-zyńskiego 6E-16 i list ten wrócił do 
adresata nie podjęty, co było powodem dalszego nie­
wykonania usługi. Po ukazan u się publikacji komisja 
ds. skarg przy Izbie Rzemieślniczej w Gdańsku rozpa­
trzyła ww. skargę w obecności skarżącego i rzemieślni 
ka i ustaliła, że zgodnie z roszczeniem klienta rzemieśl 
nik wykona usługę po starej cenie tj. 17 600 zł, uzgod 
niono nowy termin wykononia usługi tj. między 15—20 
listopada 1987 r. O konkretnym dniu wykonania usłu 
gi rzemieślnik powiadomi klienta pismem poleconym 
lub telegramem. Na powyższe porozumienie wyraził 
zgodę rzemieślnik i klient. O fakcie wykonania usługi 
powiadomimy redakcję pisemnie.

7arzqd Cechu Rzemiosł Różnych w Sopocie ze swej 
strony zapewnia, że w stosunku do rzemieślników opie 
szal» reagujących na skargi klientów stosowane są 
sankcje statutowe tj. wnioski o ukaranie przez Sąd Ce 
chowy, aż do cofnięcia uprawrień wykonywania rzemio 
sła włącznie,. Opisana sprawa skargi ob. S. zdcrzylc 
się wyjątkowo, na skutek opisanveh wyżej okoliczności, 
Niemniej podjęte zostaną odpowiednie działa­
nia w celu wve'iminowania powstawania poaobnycn sy 
tuacji w przvszłosci.

Kierownik F:ura 
Cechu Rzemiosł Różnych w Sooocie 

mgr Tom&sz Wawrzyniak

STREFA STRACHU

Wydział Gospodarki Komunalnej i Mieszkaniowej U- 
rzędu Miejskiego uprzejmie informuje, że v'drożcne zo 
stało postępowanie wyjaśniające w sprąwfe skargi mle 
szkańców uł. Na Zhoczu w Gdańsku, (notatka prasowa 
pt. „Strefa strachu” z dma 1 września 1987 r.)

O podjętych dziołarlach tutejszy wydzia* poinfarmu 
j« za.nteresowane strony, w terminie do 15 listonada 
br.

Z-ca kierownika wydziału 
inż. W'esrawa W.eloosz-Rydz 

Ópr. (BK)
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matem w kilkunastu krajacn 
oraz liczne publikacje nauko 
we poświęcone przekładowi 
maszynowemu.

Ogólnie rzecz biorąc, se­
dno sprawy sprowadza się 
do dwóch kluczowych zagad­
nień: niejednoznaczności
słów oraz kłopotów z grama 
tykq. Najprostszy, wydawało

wie, kiedy to w pomięci ma­
szyny wypisane są znaczenia

odgry- jqce liczne sztaby uczonych. 
wajq w naszym życiu Takim- zaskakująco złożonym 
ro:ę coraz większą, problemem okazcło się ncu- 

Hf2yzwyczaiiismy się do tego, czenie maszyny matematycz- 
że wszeazie tam, gdzie ćzic- nej tłumaczenia z jednego 
wiek nie może dać sobie ra- języka na drugi 
dy, wyręcza go komputer. To Jako pierwsi problem ten 
azięki nim możliwe jest pre- próbowali rozwiązać Amery- 
cyzyjne sterowanie piocesami kanie w roku 1946. Zauważyli wieloznaczności słów prowa- 
p.odukcyjnymi, wykonywanie 
setek tysięcy obliczeń nume­
rycznych czy sterowanie apa­
raturą kontrolno-pomiaro­
wą. Wychwalamy komputery 
tak często, iż czasem chcioio

kułów I monografii ukazują­
cych się w« wszystkich za­
kątkach kuli ziemskiej: naj­
częściej nie zdoła on ani 
przeczytać Ich w całości, ani 
się nad nimi zastanowić. To­
nąc w rzece publikacji cały 
czas ryzykuje zabłądzenie w 
drobiazgach I zagubienie naj 
ważniejszego" — stwierdza

by się przekład słowo po sło wieki fizyk francuski Louis
de Broglie, uczony zaś ra­
dziecki J. J. Lewin dodając

poszczególnych wyrazów, pro do tego zdania spostrzeże- 
wadzi często do kuriozów I nie, iż cała ta literatura w>-
neologizmów. Uwzględnienie chodzi w dziesiątkach naj- 

eazotyczniejszych Języków, pi

Elektroniczny poliglota
by się by jednak cos im nie oni bowiem, że można po- 
wyszło, by jakieś zadanie o- dejśc do tego zagadnienia

dzi do konieczności żmudne- sze:/„Sytuacja stała się pa- 
go redagowania przez czio- radoksalnar lawina publikacji

kazało się dla ruch za tru- metodami stosowanymi w cza wieka wstępnie przygotowa- naukowych może zatrzymać 
dne Są to prawdopodobnie ,Sie wojny, przy łamaniu taj- nego przez komputer tłuma- postęp nauki I techniki” i
chęci złudne. Praktyka wy- nych szyfrów nieprzyjaciela, 
kazuje bowiem, iż naukowcy Od 1949 roku rozpoczęto 
prędzej czy później rozwią- więc intensywne prace nau- 
zują najbardziej skomplikowa kowe' nad tym problemem, 
ne problemy. A gay już czło a’e dopiero w roku 1954 za- 
wiek dobrze zrozumie pro- notowano pierwszy sukces, 
blem i zdoła go wyrazić w Był nim przekład prostego 
języku matematyki, wówczas tekstu rosyjskiego na angiei- 
nauczenie maszyny by go ski. W dwa lata później Ro- 
także rozwiązywała nie jest sjanie dokonali przy użyciu 
Już problemem. komputera tłumaczenia z

czenia, i oczywiście sprawy konkluduje dalej, że Jedynym 
nie załatwia. Z kolei grama- rozsądnym wyjściem Jest prze 
tyka piętrzy przeszKoay w au- Kazanie pracy nad tłumacze- 
tomatycznym doborze końcó- niem I streszczeniem publika 
wek i zgodności składni. Ma- cji naukowych komputerom, 
szyna bowiem nie potrafi, tak j0 poparcie praktyki nauko- 
jak człowiek, pokonywn.' tych Wfi) , techn!czne] mus, do. 
przeszkód drogą skojarzeń I , ,, .
zrozumienia kontekstów, prowadzić do " ,łWiq. a

problemu, i stąd niezwykle 
Problem przekładów jest je łatwo jest' prorokować koló-

Na każdym etopie postępu francuskiego i angielskiego dnak palący i należy do sa[ny postęp w językozna-
tych, których rozwiązanie bę- . , ... ....
dzie miało niewątpliwi za- wstwie' dyscyplinie, której wy 
sadnicze znaczenie dla po- niki naukowe *q w tym

nauki są jednak takie zagad- na rosyjski, 
nienia, które w danym mo- Ale zagadnienie to nie zo- 
mencie okazują się zbyt tru- stało rozwiązane w sposób 
dne do rozwiązania, choćby ostateczny. Świadczą o tym stepu naszej cywilizacji, względzie decydujące, 
były to nawet zagadnienia intensvwme prowadzone pra- „Naukowiec często czuje się 
nadzwyczaj Istotne I angażu- ce badawcze nad tvm te Dogrzebany pod masą arty- Z3IGNIEW KUSMIERZ

Dlsi zdrowia
JEST jesień, jesteśmy 

jeszcze po urlopach i 
wakacjach w aobrej 
formie, którą x pewnością 

chcielibyśmy utrzymać, a 
nawet poprawić. Jak tego 
dokonać?

Ponieważ «rezysoY bory­
kamy się s brakiem czasu, 
uważam te warto propono­
wać tylko pioste, niekłooo- 
tliwe formy rekreacji Poza 
tym uważam, że nawet re­
kreacja powinna sprzyjać 
rodzinnym kontaktom. Mo­
ja zatem propozycja na u- 
tny manie kondycji całej 
rodziny, to wspólny szybki 
spacer, marsz, przynaj­
mniej co drugi dzień, trwa­
jący ok. pół godziny.

SąćLą, że wygospodaro­
wanie czasu trzy albo czte­
ry razy w tygodniu, nawet 
w rodzinie, gdzie są male 
dzieci, a więc więcej zajęć, 
nie powinno być proble­
mem. Marsz taki powinien 
się odbywać w miejscu, 
gdzie jest aporo drzew, z 
dala od jeżdżących samo­
chodów, gdzie nie panuje ha 
łas. Najlepszym miejscem 
marszów może być 
park, osiedlowy teren re­
kreacyjny czy las.

W marszu mogą brać 
udział wszyscy członkowie 
rodziny bez względu na 
wiek i kondycję. Także ma 
łe dziecko może być ucze­

stnikiem marszu. Kiedy się 
zmęczy, rodzice mogą prze 
ciei nieść je „na barana". 
Będzie to dla nich dodat­
kowe ćwiczenie siłowe, i 
dia malca duża frajda. Za­
sadą powinno być, aby mar 
sze uprawiać systematycz­
nie, aby brała w nich u- 
dział cała rodzina.

Czy istotnie takie pół go­
dziny marszu może mieć

szczególne znaczenie dla 
zdrowia?

Tak, pozwoli zachować 
wakacyjną kondycję. Foza 
tym, dzięki takim marszom 
możemy utrzymać aktyw­
ność ruchową, pobudzamy 
system - krążenia, zyskuje­
my w pewnym zakresie 
sprawność mięśni. Systema 
tyczne uprawianie marszów 
pomaga w przemianie ma­
terii, trawieniu, łagodzi na 
wet skutki nerwic.

W czasie spaceru niezbę­
dne jest wykonanie kilku 
najprostszych , nie meczą­
cych ćwiczeń. Zresztą rów- 
wnież sam marsz powinno

się zacząć od rozgrzęwki: 
wystarczy kilka wymachów 
ramion w górę i w bok, kil 
ka przysiadów, skłonów. 
Maszerować trzeba rów­
nym, sprężystym krokiem, 
głęboko oddychając. Naj­
bardziej jest wskazany 
marsz po miękkiej nawie­
rzchni, nie po asfalcie, na 
którym łatwo o kontuzję 
ścięgien. Tempo marszu po 
winno być dostosowane do 
możliwości. Jeżeli mamy vv 
rodzinie osoby o małej 
sprawności fizycznej i oso­

by sprawne — warto wy­
znaczyć sobie trasę w ta­
ki sposób, aby owa mniej 
silna osoba przebyła ją je­
den raz, a silniejsza — kil 
kakrotnie.

Maszerować trzeba na ty 
le szybko, aby poczuć przy 
spieszenie tętna i rozgrzać 
się, a nawet lekko zmęczyć 
Oczywiście, po pierwszym 
marszu możemy odczuwać 
zmoczenie, nie trzeba się 
zrażać, lecz na następny 
marsz wybrać się mimo bó 
lu mięśni, który w pierw­
szej chwili już przejdzie. 
Po to. aby w czasie krót­
kiej przerwy w marszu wy 
konać choćby kilka najpro

stszych ćwiczeń, trzeba 
wziąć ze sobą niezbędny 
sprzęt: ringo, piłki siatko­
we oraz skakanki.

Bardzo ważne jest nasta­
wienie psychiczne podczas 
•paceru. Należy w miarę 
możliwości „wyłączyć" 
wszystkie męczące myś.U- 
skoncentrować się na mar­
szu, interesować tym, co 
się wokół widzi. Niechaj 
rekreacja fizyczna łączy 
się z wypoczynkiem psy­
chicznym.

Takie marsze sa najtań­
szą formą rekreacji. Nie po 
trzeba niczego kupować. 
Przydają się co prawda 
dresy — ale jeśli nie znaj­
dzie się na nie miejsca w 
rodzinnym budżecie — wy 
starczy lekki luźny sweter, 
spodnie i miękkie buty.

I jeszcze jedno. Niezbę­
dna jsst- wytrwałość i świa 
domość tego, że pierwszy 
czy drugi spacer nie przy­
niesie widocznej zmiany sa 
mopoczucla Tego można 
oczekiwać po k’lku tygod­
niach. Doznamy iednak psy 
chicznego odprężenia w 
trakcie spaceru, a także zł 
dowolenia x faktu że po­
trafimy się zmobilizować i 
przezwyciężyć pokusę sie­
dzenia w domu.

(HEDj

Zaproszenie 
na „szybki” spacer

W listopadzie na działce

MNIEJ więcej od sienne sadzenie drzewek i 
dwóch tygodni rozpo- krzewów jest korzystne,
częła się sprzeda- gdyż w glebie jest spoi o

drzewek i krzewów owoco- wilgoci i ciepła, w związ- 
wych na jesienne sadzenie, ku t czym rośliny przyj- 
Przy ich zakupie należy mują się łatwiej i szybciej 
zvTócić uwagę, czy mają niż wiosną. Jeszcze przed 
zdrowy, odpowiednio rozwi- nastaniem zimy mogą w 
nięty system korzeniowy. A tych warunkacn zregenero- 
więc korzenie nie mogą być 
przesuszone, połamane, a v
pędy i pnie powinny być
proste i silne. Kora pni i 
gałązek również musi być 
cała, przy czym trzeba pa­
miętać, że każae uszkodzę wać uszkodzone w czasie 
nie mechaniczne lub spo wykupywania ze szkółek ko 
wodowane chore ją — rał- rżenie i wytworzvć nowe. 
kowicie dyskwalifikuje drze Dzięki temu wiosną wcześ- 
wko jako tzw. ijiateriał sa- niej rozpoczynają wegeta- 
dzeniowy. cję i wydają długie i sffl-

Drzewka i krzewy owoco mejsze przyrosty, 
we sadzimy z reguły do Jakie drzewka powinniś- 
korica pierwszej dekady li- my sadzić w ogródkach 
stopada, jeśli oczywiście działkowych7 Właściwie wy 
sprzyja temu pogoda, (nie łącznie karłowate i półkar- 
ma śniegu i mrozów). Je- łowate z uwagi na niewiel

dlatego też należy x nich 
na działce zrezygnować.

Nie tylko fachowcy, ale 1 
doświadczeni działkowcy 

ki przecież obszar działki, radzą zasadzić z jabłoni 
Pod drzewkami i krzewami wczesnych James Grieve i 
owocowymi uprawiamy bo- Wista Bellę oraz Close, Z 
wiem często warzywa jesiennych — Antonówkę, 
i rośliny ozdobne. Ko- Lobo, Priam, Priscillę, Wd 
rony takich drzewek althy, z zimowych — Spar- 
nie rozrastają się nad- tan, Jonathan l Piękną z 
miernie i nie zacieniają Boskop. Z grusz — Fawo- 
d^ałki, rosną szybciej i zna rytkę, Salisbury, Komisów-

kę, Konferencję i Paryżan­
kę. Ze śliw udają się u nas 
na Wybrzeżu renklody Ule­
ną i Altana oraz węgierki 
— wczesna, Wangenheima 
i Stanley. Z wiśni zaleca­
ne są Lutówki, Nefris i 
North Star. Jeśli chodzi o 
krzewy — dobrze owocuje 
porzeczka czerwona Jonkh- 
err, Heros, Rondom i Holen 
derska Czerwona, zaś z po 
rzeczek czarnych — Rood- 
knop, Mendip Cross i Oje- 
byn. Z agrestów — Biały 
i Czerwony Triumf, Zielo- 

drzewek należą z reguły ny Butelkowy i Lady Deia- 
czereśnie i orzech włoski, more. izd)

Drzewka i krzewy
cznie wcześniej — bo już 
w drugim i trzecim roku 
po posaazeniu — zaczyna­
ją owocować i to z regu­
ły niepizemiennie. Łatwiej 
je też pielęgnować — ciąć 
i opryskiwać, łatwiejszy 
jest też zbiór owoców. Do 
bardzo silnie rosnących

Cztery kółka ł my

PONAD tysiąc najnow­
szych modeli samocho 
dów osobowych, do­

stawczych ł ciężarowych oraz 
motocykle, części gamienne 
i akcesoria, 76 wystawców, 
ponad 100 tys. metrów kw. 
powierzchni wystawowej. Te 
go jeszcze nie byłol Na 27 
międzynarodową wystawę sa 
mochodową przybyła do To­
kio elita światowego przemy 
słu motoryzacyjnego. Oficjał 
ne otwarcie wystawy odbyło 
się w czwartek 29 bm., ale

rozwoju motoryzacji w naj­
bliższej przyszłości.

Jednym z atutów renomo­
wanych firm japońsk^h są 
modele samochodów osobo­
wych •— już produkowane 
lub wchodzące do produkcji 
w najbliższym czasie — z na 
pędem na cztery kola i ze 
sterowaniem wszystkich czte-

Pojazdy z

ponuje się wiele różnych roz 
wiązań w tej dziedzinie. Np. 
w systemie „Clarion1’ wyko­
rzystano płytę kompaktowa, 
odczytywaną przy pomocy 
diody laserowej, jako pamięć 
komputerową. Na srebrnym 
krążku o średnicy 12 cm za­
kodowano 130C map (sieć 
autostrad w całej Japonii, 
plany Tokio i innych dużych 
miast, a nawet poszczegól­
nych dzielnic). Już wkrótce 
system ten będzie montowa­
ny w toyotach „Crown".

pogranicza

science fiction
już dzień wcześniej z pre­
zentowanymi w Tokio pojaz­
dami zapoznali się dzienni­
karze.

Hasłem wystawy jest —1 
w wolnym przekładzie — sa­
tysfakcja z użytkowania czte­
rech kółek (lub dwóch, bo 
producenci motocykli nie do­
li się zepchnąć na margi­
nes). Firmy zagraniczne po­
kazują w Tokio przede wszy 
stkim te pojazdy, które mają 
nadzieję z większym niż do­
tąd szczęściem lokować na 
trudno dostępnym i wymaga 
jacym rynku japońskim. Pro­
ducenci japońscy prezentują 
zas zarówno samochody wy­
twarzane obecnie, jak i po­
jazdy eksperymentalne, z po­
granicza „science fiction", da 
Jące pojecie o kierunkach

rech kół, oczywiście pod kon 
trolą komputera. Elektron.ka, 
odgrywająca coraz większą 
rolę we współczesnym samo­
chodzie, optymalizuje też pra 
cę silnika w każdych warun­
kach jazdy, zapobiega blo­
kowaniu kół podczas hamo­
wania, steruje pracą amorty 
zatorów.

Na tokijskiej wystawie Ja­
pończycy pokazali ekspery­
mentalne (na razie) systemy 
nawigacyjne, precyzyjnie in­
formujące kierowcę, jaką dro 
gq ma jechać, aby dotrzeć 
ao wyznaczonego celu. Pro-

To oczywiście tylko niektó­
re z elektronicznych nowinek 
zaprezentowanych W Tok.o, 
bo w gruncie rzeczy jest ich 
znacznie więcej. Ale wszy­
stkie one dobitnie świadczą 
o kierunku rozwoju I nieda 
lekiej, elektronicznej (!) przy 
szłości produkowanych samo 
chodów z pogranicza XX w.

Odpowiadamy 
na pytania

— Jak daleko (ile metrów) 
.nożna zatrzymać pojazd oti 
wnęki dla autobusów —- py­

ta w liście do redakcji — 
Jerzy M. z Gdańska.

Odpowiada nasz ekspert 
w sprawach interpretacji 
przepisów drogowych, wice­
prezes Automobilklubu Gdań 
skiego, p. Franciszek Roma- 
nowicz:

— Przepisu określającego 
ile metrów od wnęki posto­
jowej, w której jest przysta­
nek autobusowy lub trolej­
busowy nie ma, ale ustawo­
dawca zabrania zatrzymania 
się i postoju jeżeli wnęka ta 
przeznaczona jest na przy­
stanek komunikacji publicz­
nej i to na całej jej długo­
ści. Owa wnęka może być 
przeznaczona dla większej 
liczby linii autobusowych i 
nasze zatrzymanie się w tym 
miejscu utrudniałoby ruch 
autobusom.

Natomiast od wnęki może­
my się zatrzymać V/ dowol­
nej odległości, jeżeli na tym 
odcinku nie będą obowiązy­
wały inne Izakazy zatrzyma­
nia, jednak pamiętać tu na­
leży aby nie utrudniać wjaz­
du łub wyjazdu autobusom 
które z uwagi na swoją diu- 
ąość mają ograniczoną mo­
żliwość manewrowania.

Jeżeli zaś nie ma wnęki 
orzystankowej dla autobu­
sów, to nasze zatrzymanie 
lub postój może nastąpić w 
odległości 15 metrów przed 
i za przystankiem butobuso- 
wym, licząc od słupka wyzna 
czającego przystanek.

i OL

Gorzko 
i słodko

IE tak dawno tłumaczy 
łam się gęsto, gdyż 

® ^ przesyłka wartościowa 
którą nadałam w Gdańsku 
przy ul. Długiej, do adre­
satki przy tej samej ulicy, nie 
ma! vis-ä-vis pocztowego gma 
chu, traiiła przeszło po tygod 
niu. Z kolei list wysłany „Par 
Avion" trasę Gdynia - Ma­
dryt pokonywał 31 dni. Moi 
przyjaciele mieszkający w cen 
trum Wrzeszcza, Jak mi powie 
dzieli, otrzymują pocztę dwa, 
w najlepszym przypadku trzy 
razy w tygodniu. Ich doręczy 
cieika ponoć pracuje za dwa 
je i obchodzi swoje ulice na 
zmianę - raz jedne, a raz 
drugie.

Ai tu nagle zjawia się pięk 
ny list . poczty I Pani inspek 
tor z OUPP Gdynia 2 w pod 
pisanym przez siebie druczku 
stwierdza na wstępie:^,,W sta 
lej trosce o podniesienie 
sprawności służby pocztowej 
oraz dążenie do całkowitego 
wyeliminowania wszelk.ch 
ujemnych przejawów w wyko 
nywaniu tej służby, tut. urząd 
(agencja), poczt teL ~.M. 
ltd. Itp. A miałam potwier­
dzić (lub zaprzeczyć) ery wy 
mieniony w piśmie list pole­
cony (z podaniem jego nume 
ru, kraju nadania I daty Do­
ręczenia) faktycznie otrzyma­
łam. Po prostu, wyrywkowo- 
kontrola. Bardzo ml się to po 
dobato, odbiór listu potwier­
dziłam | nawet miałam oka­
zję pochwalić „mojego" na­
prawdę dobrego doręczycie­
la.

Gdyby tok zawsze I wszę­
dzie, w całym pocztowym go 
spodarstwiel

(S.C)

L: jf

Sublokator Darius? Szymiec

Potrzeba
skromności

Nie miej pretensji 
do swojego losu, 
że nie dostarczył 
ci patosu.

Po reformie

Majq dg drodze...
Ea nrline Rprcro»* Knlea- rvlri ~ n A #.’1*vtCandice Bergen boha­

terka serialu ,,2ony Hol­
lywoodu” — filmowa żo 
na podstarzałego Rossa 
Conti — jest w rzeczywi 
stości żoną niezbyt mło­
dego, francuskiego reży­
sera Louisa Maile, auto 
ra filmu „Windą na sza 
fot”. Przed dziesięciu la 
ty przyjechał on do A me

ryki, aby nakręcić fum, 
ożenił się i został tu na 
stałe. Państwo Mahe mie 
szkają w Nowym Jońcu 
ponieważ jest to najbar 
dziej europejskie miasto 
Stanów, a także dlatego, 
że leży w połowie drogi 
m.ędzy Paryżem a Los 
Angeles.

Gospodarzy nie ma w domu. Ich szczęście. 
Właśnie zawitał konsument z dobrosąsiedzką 
wizytą. Fot. M. Zarzecki

. Piosenki I 
stare i now*.

ANEGDOTKA
Mlstm dvotomocj francu­

skiej przełomu XVIII i XIX 
wieku I król anegdoty, hra­
bia ae Talleyrand* cnoć cie­
szył się opinią bezwzględne­
go polityka I takiegoż czło- 
wieko, gdy cnciał umiał być 
szlachetny I rycerski wobec 
dam. Indagowany przez do-

oiek1 wych rfcrożófw rewolucyj 
ne| mrcałoosd na okoliczność 
prowadzenia się pewnej ery- 
stokrotki, odparł:

— Oczywiście, że przypo­
minam sobie dokładnie kiedy 
hrabina s>pędziła noc z hra­
bia Y. Była to noc z 5 ma jo 
no 26 fipca *

SPORT TO ZDROWIE

„Jak drii wycnowuje sport, 
wiedzą aobrze ci wszyscy,, 
którzy x nim mają ao czynie 
nic. Przekupstwo ko parowa­
nie graczy, ukryte zawodow­
stwo, walka o zwycięstwo 
przy zielonym stoliku, jest 
zlewiskiem oowszechnym, za 
każającyrr nawet nowo pow­
stały sport pracowniczy, A 
wpływ sportu na szerokie ma 
sy uwidacznia się w ciągłych 
awanturach na boiskach, 
gd.de kordony mlTicJJ rve mo 
gq sobie dać rody re zdzi­
czeniem publiczności",

„Dziennik ruityaki” s *1 paś 
dzleruik* 1917 r. powołując stę 
bu- ..Robotni kaHt

COS Z RYB

Wydział Apfowfzacyjny Za­
rządu Miejskiego w Gdańsku

• PRZEPRA TAM wszys­
tkie osoby, które w dniu 23 
r>a 24 bm. zostały przeze 
mrv!e obrażone względnie po

rozprowadził w ciągu ©stat- Szkodowa™ ulicY Bierut* 
niego kwartału na kartki sze ^ Sopocie (...) Tadeusz, 
reg zasadn'ezyeh artykułów
żywnościowych. Specjalną po 
zycję zajmują dorsze. W cśq 
gu óstatmeao kwartału spo­
żyto w Gdańsku ogółem 
109 063 kg dorsza. Zużycie 
aonzy zależy, Jck wykazuje 
statystyka, od pory roku a 
ściślej od temperatury w aa 
nym okresie czcsu.

„Dziennik Bałtycki” 
wtorek Zt października 1947 r.

RÓŻNE

• ZA WSZFlKIE dłogł mo 
jej iorry Eufemii nie odpowia 
dam(..), Gcfynla ul. Kwiatko­
wskiego 11 m 6.

• CHŁOPCZYKA 4-letnie­
go oddam de kotoPlcidej ro­
dziny na własność. Ofery do 
„Dziennika Bałtyckieao" po d 
7375,

..Dziennik Bałtycki" 
środa 29 października T947 r.

Czego
oko nie widzi

DOSZŁY nas słuchy, 
że w najbliższym wy 
daniu telewizyjnego 
quizu pt. „Wiem wszystko” 

wystąpi sam prezes Powsze 
chnej Spółdzielni Mieszka- 

l niowej „Przymorze”. Wska­
zują na to rozesłane do lo­
katorów (jasne, że na ich 
koszt) kwestionariusze an­
kiet. Prezes zapytuje w 
nich swoją trzódkę m. In. 
o źródła dochodu, wysokość 
zarobków i stan majątko­
wy. Rekompensuje sobie 
przy okazji szarość I jedno 
stajność tego, co ma na wi 
doku.

A swoją drogą pewrJe łat 
wiej jest być w dzisiejszych 
czasach spółdzielnią śled­
czą niż mieszkaniową, zwła 
szcza gdy nawet pańskie 
oko nie jest w stanie utu­
czyć konia.

Nic na „p ?
„Dziennik z 25

bm. rubryka „Matrymonial­
ne". „Dobra kariera na całej 

linii. Poznam młodziutką a- 
trakcyjną uroczą, wysokiego 
wzrćstu, nie wyżej niż po 
szkole średniej lub podstawo 
wej, nie palącą, nie pijącą. 
Cel matrymonialny".

W związku z tym zapytała 
nas znajoma blondynka - 
co ma robić kandydatka na 
żonę pana obiecującego ,:do 
brą karierą na całej linii"f

Jak to co?/ Ma wyglądać!

Z redakcyjne! poczty

Nie jest tak zte!
„W hotelu ^Posćjdon” od 

pewnego czasu „urzęduje” 
grupa mężczyzn grających 
hazardowo w karty przy stc 
likach, używają brzydkich 
wyrazów W takiej atmosfe 
rze pozostali ludzie zmuszę 
ni są pić kawę”.

No cóż, społeczna degren 
golada, upadek obyczajów, 
to skutki kryzysu, która mu 
simy ponosić wszyscy. 
W Ameryce w ciężkich cza 
sach margines kładł jesz­
cze nogi na stół i strzelał 
dc pianisty.

A w „Posejdonie” nie ma 
ją pianina.-

0)
I —

Sami znajomi
Przychodzi baba do Ma­

sztalskiego x plastikowym 
pojemnikiem na benzynę, 
tzw. kanistrem alias kar- 
nistrem:

— Poproszę 15 litrów „żól
ter.

— Nalewamy tylko do me 
talowych.

— Ale ten Jest * RFN 1 
m i wszystkie atesty.

— Nic mnie te pieczątki 
nie obchodzą. Ja mam swo­
je zarządzenia.

— Pan jest bezdusznym 
biurokratą!

— A pani ma zeza!

Kiedyś: Irena Jarocka — 
1976

Daleka gdzieś Wenecja 
Gondole i lampionami 
Śpiewają gondolierzy 
Szczęśliwie zakochani

Teraz: Lady Pank — 1982

Mogłaś moją być 
Kryzysową narzeczoną 
Razem ze mną pić 
To co nam tu nawarzono 
Mogłaś moją być-.

Kiedyś: Zb. Kurtycz 1952

Wio koniku, a jak się
postarasz

Na kolację zajedzlemy
akurat-

Teraz: Piotr Fronczewski 
1984

Więc gaz do dechy i 
wypuszczam czad 

Z aparatury ca ma tysląo 
wat...

Kiedyś: Marino Marinl 1962

Nie płacz kiedy odjadę 
Sercem Jestem przy lobie...

Teror: Grupa Vox 1984

Rycz, mała rvcz 
Płacz maleńka, Dłaer 
Masz to u mnie od dz!ś..

Co ma piernik do wiatraka?
ftüfy ozeka/ę- na

Mosz kłopot i Docięciem domu — 
skontaktuj się z Działem handlowym 

„Centrozłom" w Gdańsku 
teł. 31-52-09

• WYKONUJEMY USŁUGf CIĘCIA 
U KÜFNTAt

Wa wtorek, 27 bm. ukazało się w miejscowej pras*« 
ogłoszenie o wymiarach 12x11 cm z następującą kon­
kluzją: „Zbliża uę okres zimy, więc pomyśl i sprzedaj" 
a Ilustrację tego stanowi statek, człowiek z piłką do me 
tali i unoszącą się nad nim żyletka. Chodziło bowiem o to 
— jak się łatwo domyśleć — by sprzedawać flotę fir­
mie „Centrozłom”, która ,,wykonuje usługi cięcia u klien 
ta”.

Zapytaliśmy zaprzyjaźruoną firmę armatorsKą czy nie 
dałaby się pociąć „Centrozłomowi”, zamiost wysyłać 
swoje wraki do Hiszpanii albo Hongkongu?

— Czemu nie? — odpowiedzieli. •— Jest tylko pewne 
.„ale’’. Tam płacą nam za tonę złomu 90 dolarów. A ile 
płaci „Centrozłom"?

Zbliża się zima. Pomyślimy.

W odbudowanym 
i w rozwalonym

dzili
ciół

ESZŁEJ 
właściciele 
chomości 
dia grona 
specjalne

soboty
nieru-
urzą-

przyja-
popisy.

Afi- maritan

i... komentarz
Słyszy się: Keni»c iartówl 
Widać jui schodów tarasy. 
A z zimą,., na zapasy.

Np. w odrestaurowanym 
kościele, który nazywa się 
teraz „Galeria Sulmin” roz­
dawano wino wytrwane 
czerwone oraz słuchano gry 
na wiolonczeli 1 syntetyza­
torze firmy Jamaha. Uta­
lentowani muzycy wykony­
wali wariacje pt. „A Galie 
ry”, co w bardzo wolnvm 
tłumaczeniu oznacza „Na ga 
larach”. Można też było 
obejrzeć obrazy i biżuterię. 
Obrazy były w ramach A 
1000 zachndnioniemieckich 
marek każda, zaś złoto i bry 
lanty rzucono na węgiel. 
Znajomy rolnik wypytywał 
się o adres składnicy, roz­
prowadzającej takie piękne 
kęsy.

Tegoż wieczora wielu goś 
ci wprost z odrestaurowanej 
rezydencji udało się zoba­
czyć, co słychać w „Rozwa­
lonym domu”. Obraz 
zgliszcz i nieszczęść ofero­
wał kryzysowej publiczności 
Teatr Dramatyczny w Gdy­
ni. Tam jednak najlepsze 
miejsca w śroakowych rzę­
dach od I do VI świeciły 
pustkami... Także z powodu 
źle ociosanej mgły zawiod­
ła komunikacja lotnicza, 
która miała dostarczyć na 
miejsce autora literackiego 
pierwowzoru.

Przedstawienie zakończy­
ło się punktualnie.

Para-fraza
BvU żona Stalion« także 

«pędziła (nie sama) parę dni 
we Francji wypowiada Jąc 
się tym razem bardzo pozy­
tywnie o byłym małżonku 
Otóż był on uroczy, uprze) 
my, bardzo spokojny, tylko 
może zbyt Intelektualny, bo 
Jeśli nie pisał to czytał.

Para-noja
Oto nowa miłość Sylwes­

tra Stallone, z którą spędzi! 
uroczy tydzień w Paryżu 
przed nakręceniem w Izrae­
lu filmu Rambo III. Zako­
chana para ziobila wyciecz 
kę Sekwaną, a następnie 6 
goryli 1 dwóch mntoevklis- 
tów otoczyło czarną limuzv 
ne, aby zakochani spokojnie 
dotarli na koncert Madon­
ny.

Późnie; poderwie 
mu kolegę?

Słynna gwiazda filmowa 
Ursula Andress czuje się na 
reszcie wyzwolona. Koniec 
x mężczyznami! Całe życie 
była ich niewolnicą, a Jej 
panami miedzy innymi byli: 
Daniel Gelln, John Derek, 
Ryan O’Neal, Paul Belmon­
do. Jedyny mężczyzna jakie 
go w tej chwil) toleruje, to 
kilkuletni synek Dlmitrl, 
którego wychowaniu całko­
wicie aię poświęciła — czyż 
tc nie najlepsze alibi w wie 
ku Sl lat?

NabMa sobie głowę

Córka znanego miliarde­
ra — handlarza bronią umie 
szan-go w aferę Irangate — 
Nabiła Khashoggl zdemen­
towała plotki o swoim rze­
komym małżeństwie z puł­
kownikiem Kadaflm. Nabi­
ła Jest aktorką filmową sta­
le atakowana przez fanaty 
cznych muzułmanów za swój 
styl życia, mieszkanie w Hol 
lywood w domu należącym 
kiedyś do Charlie Chaplina,, 
za częste chodzenie do noc 
nych lokali zamiast do me 
czetu. Mimo dementi artyst 
ka twierdzi, ?e płk Kadafi 
bardzo jej się podoba ze 
względu na swoją potęgę 1 
siłę woli.
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Z głębokim żalem zawiadamiamy, 1« dni« 27 
października 1*87 r. odszedł od nas na zawsz* uko- 

‘ chd.iy maż. ojciec i dziadek

e Ś. t O.
prof. Włodzimierz Helpmann

ur. 20 czerwca t911 r.

Msza św żałobna odprawiona zostanie dnia 
2 listopada o godz,. 8 w kościele św. Piotra 
i Pawła w Gdańsku, ul. Żabi Kruk 3

Wyprowadzenie zwłok z kaplicy cmentarza 
Srebrzysto tego samego dnia o godz. 13.

Pogrążeni wr żałobie
tona, dzieei i wnuki.

G-27829

W dniu 27 października 1PCT r. po krótkiej cho­
robie zmarł w wieku 66 lut

MIECZYSŁAW SZEMELOWSKi
były wieloletni dyrektor — założyciel Wydawnictw 
Akcydensowych Oddział w Gdańsku.

Zmarły odznaczony był Krzyżem Kawalerskim 
Orderu Odrodzenia Polski, Złotym. Srebrnym i 
Brązowym Krzyżem Zasługi, WarsT swsktm Krzy­
żem Powstańczym. Medalem za udział w Wolnie 
Obronnej r. Medalem 10-, JA-, 1 40-lecia PRL, 
odznaką ,,7,asłużonv Drukarz”.

Brał udział w Kampanii Wrześniowej, żołnierz 
AK, uczestnik Powstaniu Warszawskiego.

W Zmarłym utraciPśmy zasłużonego oraz szcza- 
rze odd,mego pracownika naszych wydawnictw.

Pogrzeb cabedzie się dnia 3 llstaoada 1987 
r o godzinie 13 nn cmentarzu Witomińskim,

Wyrazy wwDÓłczucla Kodzlnle Zmarłego składają 
dyrekcja, organizacje społeczno-polityczne 
oraz pracownicy Wydawnictw Akcydenso­
wych w Warszawla.

K-1J631

W dniu 2 listopada 1987 r. o godzinie 11, 
w kościele św. Bartłomieja w Gdańsku przy 
ul. Gnilnej odprawione zostanie tradycyjne 
nabożeństwo żałobne

aa poległych tołn era,

3 Wileńskiej Brygady Partyzanckiej 
Armii Krajowej „SZCZEKb 'A"

o czyta zawlaaamłają
współtowarzysze bronł.

G-27478

*7 dniu Tt października 19*7 r. zmarł nasz oj­
ciec 1 teść

WŁADYSŁAW KUflSKl
Pogrzeb odbędzie sie dnia 2 listopada 1987 

r. o godz. 12 na cmentarzu Komunalnym Sre- 
brzysko.

pogrążeni w amutku
ayn i synowa.

G-27905

W dniu 27.10.1987 r. zmarł

prof. zw)cz. mgr ini. 
WŁODZIMIERZ HELLMANN

długoletni pracown.k, emerytowany profesor In­
stytutu Elektroenergetyki 1 Automatyki Politech-. 
nikł Gdańskiej, były kierownik Zaitlsdu Elektro- 
energeiyki.

Zegnamy Przyjaciela i Kolegą, człowieka < szla­
chetnym sercu i wielkim autdrytccle moralnym.

Pogrążeni w smutku składam*’ wyrazy głębokie­
go współczuc:8 Rodzinie Zmarłego.

Dyrekcja i pracownicy instytutu Elektro 
energetyki J Automatyki Politechniki 
Gdański#/.

K-13S34

Z głębokim żalem zawiadamiamy, te w dniu 
27.10. S37 r. zmarł w wieku 76 lat

prof, zwycz. mgr ni. 
WŁODZIMIERZ HELLMANN

emerytowany profesor Wydziału Elektrycznego po- 
htechnik: Gdańskiej, wybitny iiptcjalista w dzie­
dzinie elektrowni i systemów elektroenergetycz­
nych. wychowawca wiciu pokoleń inżynierów *lek 
tryków, -wieloletni członek Radw Wydziału Elek­
trycznego PG cieszący e:q wysokim autorytetem 
wśród pracowników i studentów.

Za swoją działalność Społeczną, uaukową l dy­
daktyczną był wielokrotnie nagradzany i odzna­
czany wysokim: odznaczeniami państwowymi.

W Zmarłym tracimy orawego człowieka, wybit­
nego uczonego i nauczyciela.

Pogrzeb odbędzie s.ę w dniu 2.11.1987 r. o 
godzinie 13 na cmentarzu Srebrzysko.

Serdeczne wyrazy współczucia Rodzinie Zmar-
łpcfn sir inrls

dziekan. Rada Wydziału 1 atuuencl Wy­
działu Elektrycznego politechniki Gdań­
skiej.

K-ł3623

Z głębokim talem zawiadamiamy, łt w dniu' 
27.10.19«7 r. zmarł w wieku 76 lat

p*-of. r.vycz. mgr ini. 
WŁODZIMIERZ HELLMANN

emerytowany profesor Politechniki G-dansk;ej. wy­
bitny pedagog i specjalista w dziedzinie el-ktro- 
energetyki. Za swoją działalność naukową i dydak- 
tvczną był odznaczony Srebrnym i Zlot’m Krzy­
żem Lasiugi. złotą cuznaką „Zasłużony dla Ener­
getyki”, odznaką „Zasłużony Nauczyciel PR1. ”, 
Krzyżem Oficerskim Orderu Odrodzeniu Polski 
/vr*r Krzyżem Walecznych za walką z okupantem 
hitlerowskim w latach ,939-1945.

W Zmarłym tracimy wspaniałego człowieka, wy­
bitnego specjalistę 1 wychowawcą wielu pokoleń 
Inżynierów elektryków.

Wyrazy szczerego współczucia Rodzinie Zmarłe­
go składają

lektox i Senat Politechniki GdaAsk'ej.
K-13636

Z najgłębszym talem zawiadamiam^, lt w dniu 
27.10.1937 r. zmarł twórca 1 długoletni kierownik 
Zakładu Regulacji Instytutu Energetyki w Gdań­
sku a następnie Gdańsi.lego Oddziału Instytutu 
Automatyki Systemów Energetycznych

prof, zwycz. WŁOd£|Ri!ERZ HELLMANN

Z wielkim bólem żegnamy „neFomitego pracow­
nika nauki, wychowawcą, człowieka nieocenionej 
dobroci i szlachetności

Rodzinie składamy serdeczne wyrazy wapółczu-

Grono współpracowników I wychowanków 
z Gdańskiego Oddziała Instytutu Auto­
matyki Systemów Ene-gefycznyth.

K-J36il

Dnia 17 października 1987 r. zmarł w Warszawie 
nasz ukochany brat, wujek szwagier

BOGDAN BAMBURSKS
odszedł od nas człowiek prawy, otwartego serca, 
zawsze życzliwy 1 oddany.

Pogrzeb odbędzie się dnia 3 listopada 1987 
r. o godz. 13 15, na cmentarzu Powązkowskim 
w Warszawie, o czym przyjaciół i znajomych 
zawiadamia

siostra z rodziną.
G-27<S96

Z głęisokim talem zawiadamiamy, te inla 26 
października 1987 r. przeżywszy lat 77 odszedł od 
nas na zawsze najukochańszy mąż, tatuś, teść 1 
dziadek

RUDOLF SZYMKÓW
Msza święta żałobna odprawiona zostame 2 

listopada 1987 r. o godz. 9.15 w kościele Naj­
świętszej Marii Panny w Gdyni.

Wyprowadzenie zwłok z kaplicy cmentarza 
Witomińskiego w tym samym dniu o godz. 11.

Żona ■ rodziną.
Prosimy o nleskładanle kondolencji.

8-22515

W dniu 27.10.1987 r. zmart

WŁADYSŁAW KUŃSKJ
lat 79

Pogrzeb odoędzie się dnia 2.11.3987 r. o 
godz 12 na cmentarzu Srebrzysko.

Pogrążona w smutku
i tona.

G-27Sys

Z głębokim «mutklem 1 talem tawiadamiamy, *• 
dn a 27 października ’987 t. «marł oprtrzony sa­
krament* mi św. ukochany ojciec, teść, dziadek, 
brat i szwagier

MIECZYSŁAW MARIAN SZEMEIOWSKJ
urodzony w 1921 roku w Stanisławowie. Były ułe~i 
podchorąży 6 Pułku Ułanów Kaniowskich, Podol­
skiej Brygady Kawalerii, uczestnik wrześniowych 
wal« ODronnych, z-ca dowódcy batalionu AK im. 
Brygadiera Mączyńsklego pseuuonim Jerzy.

Odznaczony Krzyżem Powstańczym. Krzyżem Ka­
walerskim Orderu Odrodzenia Polski, Złotym, 
Srebrnym 1 Brązowym Krzyżem Zr,sługi, Medala­
mi 10-, 30*. 40-lecla PRL, medalem „Za wojną ob­
ronną w 1939 r”.
Msza św. żałobna za spokój -Tego duszy od­

prawiona zostanie 3 listopada 1987 r. o godz. 
12 w kościele Najświętszej Marii Pannny w 
Gdyni.

Pożegnanie
». t P-

M. SZEMELOWSKIEGO
nastąpi tego samego dnia o godz. 13 na cmen­
tarzu Witomińskim.

rodzin*.
«-8268«

W głębokim talu zawiadamiamy, że w dniu 2« 
października 1987 r. zmarł nagle przeżywszy lat 43 
inoj kochany syn, nasz bnt, szwagier i wujek

ANDRZEJ HRYNIEWICZ
Pogrzeb odbędzie się w dniu 2 listopada 

1987 r. o godz. 15 na Cmentarzu Centralnym 
Gdańsk-Srebrzysko.

Pogrążona w bólu rodzina.
G-27983

W.dniu 29 oazdziernilta 1987 r. zmarła ukocha­
na zona, mama i babcia

ś. t P
[RENA WALCZYNA

A lat 61

Pogrzeb odbędzie się 2 listopada 1987 r. na 
cmentarzu Łostowice, o godz. 13.

Pogrążeni w smutku
niąi, córki, syn, synowa, zięciowie i wnu­
ki.

G-27970

W dniu 28 10.1987 r. zmarła w wieku 90 lat by­
ła długoletnia pracownica resortu łączności

kol. STANISŁAWA TOMCZYŃSKA
Rodzinie Zmarłel wyrazy współczucie składała

kierownictwo, organizacje społeczno-poli­
tyczni*, oraz pracownice Wojewódzkiego 
Urzędu Poczty w GdańsKU.

Pogrzeb odbędzie się w dniu 2.11.1987 r o 
godz. 14 na cmentarzu Łostowice.

K-1W77

Z głębokim żalem zawiadamiamy ze dnia 2* 
października 1937 r. zmarł pracownik naszego 
przedsiębiorstwa >

KAŹMIERZ SEBASTJAńSKI
Wyrazy głębokiego żalu i współczucia Rodzinie 

Zmarłego składają
dyrekcja, organizacje społeczno-polityczne. 
Rada Prarownicza oraz pracownicy PPH 
„Centrala Rybna” w Gdyni.

Pogrzeb odbędzie się 31 października 1837 r. 
o godz. 10 na cmentarzu w Gayni Obłużu.

K-13681
■lilii11 W l 'l Wt I1 Wlf IW——IB

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 2“ 
października 1987 r. zmarł Rug etn: pracownik
Stoczni Remontowej „Nauta” w Gdyni

mgr ini. ANDRZEJ RADWAN-WIŃSKI
lat 49

Zmarlv odznaczony był Złotym 1 Srebrnym Krzy­
żem Zasługi, srebrną odznaką „Zasłużony Praoow 
nik Morza” oraz medalem „Zasłużonym Z.tml 
Gdańsk: eC

Moza św. odprawiona zostanie 31 pi ździer- 
nika 1987 r. o godz. 9.30 w kościele NMP i 
św. Andrzeja Boboli w Sopocie.

Pogrzeb odbędzie się tego samego dnia o 
godz. 11 na cmentarzu Komunalnym w So­
pocie. . _

Serdeczne wyrazy wsoółczucla Rodzim« Zmarłe­
go składają , .

dyrekcja. Samorząd Pracowniczy, organl* 
zacje społeczno-polityczne wraz z załogą 
stoczni.

K-IŁ882

Z żalem zawiadamiamy, te zmart

PAWEŁ NAKIŁLSKł
były, długoletni pracownik Płockiego Prredslęblor 
stwa Robót Mostowych Odäz'al w Gdańsku, wy­
różniony honorową odznaką „Zasłużonym Zie­
mi Gdańskiej”

Wyrazy głębokiego współczucia Rodzinie Zmar­
łego skłudają

dyrekcja t pracownicy Płockiego Przed­
siębiorstwa Robót Mostowych O. Gdańsk.

K-13671

W żalu 1 smutku żegnamy lmsrłą w dniu 27 
października 1987 r. naszą koleżanką, lekarza me­
dycyny, pediatrą

ś. t p
RYSZARDĘ PAWI OWSKĄ-SZUCKĄ

W Zmarłej tracimy wsDaniałą koleżanką, oddane­
go pracownika służby zdrowia.

Wyrazy głębokiego żalu Rodzinie składa
grono przyjaciół z Przychodni nr T w 
Gdyni.

Zttkłhdy
Prod u key jn o-U sługo w* 

„UNIMEX”* 
z siedzibą

w Gdańsku-Wraeszczu 
ul. Zawiszy Czarnego 18

PRZYJMUJĄ DO REALIZACJI ZAMÓWIENIA 
NA NASTĘPUJĄCE WYROBY:

• meble biurowe, wyposażerie pomieszczeń 
biurowych (biurka, krzesła, stoliki okolicz­
nościowe, szaiki pod telefon, regały maga­
zynowe, szafy na akta, szafy ’ocjalne, sza­
fy ubraniowe, fotele)

w liczbie przekraczającej 10 sztuk poszczegdl- 
nych asortymentów.

Informacji uziela Dział Handlowy pod nu- 
meiem 52-41-88, Gdańsk-Oliwa, ul. Mściwo­
ja II 49

Zamówienia realizowane będą według ko­
lejności wpływu. K-9813

Zakład Energetyki Cieplnej w Tczewie 

ZATRUDNI
na czas nieokreślony, ze skierowaniem z Wy­
działu Zatrudnienia i Spraw Socjalnych w 
Tczewie następujących pracowników:
— elektromonterów
— automatyków przemysłowych
— operatorów obsługi kotłów
— pom. palaczy c.o.
— pom. palaczy c.o. (nawęglanie)
— z-cę kierownika Ciepłowni „Rokitki” — 

wymagane wj'ksztalcenic wyższe — elek­
tryczne

oraz do obwodu Gniew ze skierowaniem z 
Wydziału Zatrudnienia i SDraw Socjalnych w 
Gniewie następujących pracowników:
— elektryków
— kierowcę
— dyspozytorów kotłowni

Informacji udziela komórka ds. pracowni­
czych w Tczewie, ul. Chopina 12, telefon 42-62.

K-13322

Przedsiębiorstwo Usług Morskich 
„FORT-SERVICE" 

w Gdyni, ul. Celna 5

ZATRUDNI
# ini. mechanika na stanowisko głównego 

specjalisty ds. technicznych — kierownika 
pionu technicznego w Gdyni 

9 ini. mechanika na stanowisko kierownika 
wydziału usług portowych w Gdańsku 

ll technika automatyka na stanowisko mecha- 
niita-konserwatora automatyki z praktyką 
w automatyce przemysłowej 

0 operatorów automatycznej linii ooróbczej 
w Oczyszczalni Wód Balastowych w Gdań 
sku

Informacji udziela kom. kadr, tel. 2G-85-71.

K-12737

WSP „ELKOR"

OFERUJE DO SPRZEDAŻY

O piasek suszony filtracyjny o granulacji 
0,8—2,5 mm do robót antykorozyjnych. Ce­
na ok, 7000 zł za tonę.

Informacje tel.: 41-16-74; 43-26-53 w godz 
7—15.

K-12666

PTTK Okręgowy Zespół Gospodarki 
Turystycłnej w Sopocie* Kamiennym Potoku 

ul. Zamkowa Góra 25

ZATRUDNI
ze skierowaniem z Wydziału Zatrudnienia w 
Sopocie:
— paiaczy c.o.
— maszynistkę
— hydraulika

Warunki pracy i płacy do uzgodnienia na 
miejscu Dokój 1G6 lub telefonicznie pod nr 
81-80-11, wew. 17. K-13392

Ciuro Usług Consultingowych „Consult" 
sp. z o.o. w Gdańsku

ZATRUDNI

9 elektronika ze znajomością techniki mikro­
komputerowej w systemie IBM TC XT/AT

Sopot, ul. Kujawska 38, tel. 51-69-21.
K-12684

FIRMA „MARŻAL"
Sopot, ul. Kordeckiego 8

ZATRUDNI ZARAZ
1 pracownice do montażu żaluzji okiennych
2 ślusarzy narzędziowych
3. ślusarzy remontu obrabiarek do obróbki 

metali
4. malarzy natryskowych
5. rpawacza z uprawnieniami do spawania 

gazowego i elektrycznego
6. pracowników niewykwalifikowanych do 

prac pomocniczych
7 dozorców
8. pracownika gospodarczego
9. Jecbnika przetwórstwa tworzyw sztucznych 

ze stażem pracy minimum 5-letnim
10. technika-chemika ze znajomością obróbki 

galwanicznej 
U. sprzątaczki
12. specjalistą do spraw płac

Miejsce zgłoszeń kandydatów Gdańsk, uL 
Kartuska 234D, tel. 32-05-58.

K-13164

Spółdzielnia Pracy „Techna-Mechanik" 
w Gdańsku-Oliwe, uf. Dąbrowszczaków 1

ZATRUDNI ZARAZ

— mecnrmików samochodowych,
—- blacharzy samochodowych,
— ślusarzy narzędziowych,
— pomocnika lakiernika lamochodowego.

Warunki pracy i płacy do omówienia w 
dziale służb pracowniczych, tel. 53-07-55, w. 38.

K-13190

MATRYMONIALNE

KAWALER lat 84 mieazka 
nie, pozna Panią do lat 25 
— c«d matrymonialny. O- 
fertj mai — UPT SI-301 
Gdynia 1.

1 MOR akarbmcą ofert. — 
Bydgoszcz 23, skrytka 45.

K-131,99

NIERUCHOMOŚCI

OOSPODARSTWO rolne o 
powierzchni 11 ba sprzedam. 
Krayretof Mazurek, Staniała 
wie 14, S3 112 Lubiszewo.

G-2679T

DOM z ogrodem 1100 m, w 
Gdaf Bku-Oruni pilnie «prze 
dam. Tel. 39-32-27 do godz. 
14. G-26601

DOM Jednorodzinny nowy 
pow. 124 m kw, sprzedam. 
Malbork, Klonowa 2.

G-26577

DZIAŁKĘ ogrodniczą — 
Stogi — odstąpią. Telefon 
58-83-88. G-26758

TANIO sprzedam 7500 m, 
frdynia — na zabudowę, 
ogrodnictwo, rekreacją. Te­
lefon 12-71-1*0 Wa rszawa, 
Orłowskiego 23. K-13297

FERME lub urządzenia — 
sprzedam. Rumia, telefon 
71-44-73 S~"2116

PAWILON handlowy «prze 
dam. Tel 23 51-78. S-72108

POKOj z kuchnią na 
d-ialce 300 m kw., oraz 
Fiata 125p, sprzedam- Gdy­
nia, teL 23-7S-94. S-Ż2097

23 h* ziem1 ora* ciągnik z 
osprzętem sprzedam. Tele- 
ton 72-26-74, S-1378

KIOSK warzywno - owo­
cowy, kwiaciarnią kupię 
lub wydzierżawię. Oferty
1381 UPT 81-701 Sopot 1.

S-1331

MOTORY TACY JNF

KAROSERIię uzbrojoną
Zaporożca s przekładki 
sprzedam. Tel. 4" 87-30. po 
godz. 15 G-2686Ü

EILN1F 1200 oo remoncie 
od VW-13O0 sprz sd.im, — 
Gdańsk - Stogi, Steczka 1, 
po godz 16. G-26796

FIATA 125p, lBT* sprzedam. 
Przeróbka, Sienna 2 3, od 
rana G-26M4

VW LT 41D bJ«szak 2.5 t
po kcpitalnym .emoncie — 
sprzedam. Tel. ?2-22-89, po 
godz. 20. G-2671 j

CIĘŻARÓWKĘ SC ANI A- 
-VABIS (diesel) stan bar­
dzo dobry, sprzedam. Tel. 
72-22-8. r>o godz. 20.

G-287M

VW 130* do remontu «prze 
dam. Gdańsk, Chałubiń­
skiego 19 A-21. G-26792

HAKI holownicze wykonu­
je, montuje. Tel. 51-40-50.

0-26608

KAROSERIĘ Skoay - 1084 
sprzedam. Tel. 82-48-79.

G 26594

REFLEKTO RY regeneru­
ją, Gdańsk. Kartuska i33 c.

G-26666

DATSUNA 40 A. biacharka 
częściowa do remontu (lub 
na części) sprzedam. Przy­
morze, Dąbrowszczaków 30 
D-9. G-26670

FIATA d.26p, rok 1982, sprze 
dam. Gdynia, Korzenna 11 
a-8. S-Ż2258

Ł ADĘ 1500. rok 1978, bla- 
cnarke częściowo do re­
montu sprzedam. Telefon 
25-49-19, pc godz. 16.

S -22*49

SPRZEDAM

AKAI — duża wlela orar 
2 kolumny Altu» 110 piua 
m gnetoion Sanyo 2-kaset., 
tel. 24-38-88. od godz. 14.

G-2880!

KLACZ 7 lat z rodowodem, 
tel. 72-22-89, rxł godz 20.

G-26793

FERMĘ lisów, tel. 32-35-29, 
po 17. G-26695

SfOMENT Jasny czeczot, 
tel. 53-11 -30. G-2SS17

AUTOMAT tokarski Lenin­
grad, Malbork, telefon 
38-03, wieczorem. G-26570

PiANINO w dobrym sta­
nie Wejnerowo, ul. Sta­
szica 11 G-26641

PTEC c.o., rury, grzejniki, 
kształtki. Stogi, ul. joało 
W« 59-3. G-16639

SZCZENIĘTA wyżłów nie­
mieckich. hellsławki 12-2, 
kolo Pszczółek G-26710

GRĘ TV. Nowy Dwór 
Gdański, tel. 12-25. E-963

PRAKTICA MTL 5 B. tel. 
-05-92, wieczorem.

PRAKTJCĘ LTL TV.cz.b 
Neptun, tel 23-6S-33.

LAMPĘ błyskową, Japoń­
ską, tel. 52 11-16. C-22114

OVERI.OCK 4-nltkowy, bi­
lard elektryczny, szafę 
grającą. kożuch damski 
nowy — duży. tel. 71-02-11.

S-22117

TEOWNIK 30. Oferty 22113. 
UF T, 81-301 Gdynia 1.

APARAT fotograficzny e- 
iektronic, tel. 22-18-93.

S-22099

WIBRATOR 3 KW, tele­
fon 21-96-36. S-22094

MŁOCARNIE 11 SC-7 B, 
Leon Plicnta, Brzeziny, 
gmina Przodkowo. G-26851

TELEWIZOR kolorowy Ho­
ryzont, na gwarancji, tele­
fon 32-53-38 G-26381

GRAMOFON Bernaid i ład 
ne biurko Lotos, telefon 
41-85-06. G-26888

ZLFWn ZMYWAK nierdze­
wny, Danieia, tel 24-10-43.

S-22272

WARZYWNIAK całorocz­
ny, tel. 20-04-61. S-22247

AMSTRŚCD CPC 8128. tele­
fon 20-98-00. S-22J*3

NEP1 UN Ml Pal Secam, 
tel. 21-65-69. S-22234

OPRZYRZĄDOWANIE do 
produkcji ślusarskiej. Ofer­
ty 22250, UPT. 81-301 Gdy­
nia li

WÓZEK inwalidzki, prawie 
nowy — tanio, Fularczyk, 
tel. 2Ö-M--88. Gdynia Świę­
tojańska 38-11. S-22278

PIEC c.c 56 m kw., 1 ru­
ry na szklarnię 300 m kw.. 
kompletne. Ogroonictwo. — 
Rumia. Szancera 1. S-22262

KUPIĘ

RADIOMAGNETOFON — 
SHARP 939 Z Wrzeszcz ul 
Zbyszka z Bogdańca 26. no 
godz. 18 G-26867

ELEKTRYCZNE piece aku- 
rr łlacyjne. kolumny głoś­
nikowe. prod, zachodniej 
tel. 41-21-13 wewn. 225.

G-26364

BONY PKO. Tel. 20-98-87
S-22103

;ZAFĘ grająca, płyty. TV. 
Tel. 32-97-93 Warszawa.

K-13296

STARY Zvrandol stvlowv 
sześcioramienny, Wars^awp 
tel. 43-06-95. S-1365

LOKALE

M-4 własnościowe — Su- 
chanino — zamienię na 
równorzędne — Gdańsk — 
Gdynia. Oferty 26858 Biu­
ro Ogłoszeń 80-958 Gdansk.

Zakład Projektowania i Usług Inwestycyjnych 
Gdańskieco Przedsiębiorstwa Produkcyjno-Usługowego 

„SUPREX” Sp. z o.o.
ul. Karłowicza 29A, 8Ü-2V5 Gdańsk, tel. 41-91-28, 52-22-23

uprze;mie informuje

ie przyjmuje do wykonania następujące prace z zakresu projektowania 
i obsługi budownictwa:

— badania gtotechniczne podłoża gruntowego (określanie nośności grun­
tu)

— kompleksowe inwentaryzacje obiektów budownictwa ogólnego, bu­
dowli inżynierskich, wodnych i lądowych

— operaty wodno-prawne
— paszportyzacje obiektów hydrotechnicznych
— instrukcje obsługi i eksploatacji budowli hydrotechnicznych i gospo­

darki wodno-ściekowej
— opinie tecnniczne dotyczące obiektów budowlanych
— prace z zakresu gospodarki wouno-ściekowej i ochrony środowisk«
— opracowania dokumentacji dla robót remontowych i modernizacyj­

nych
— kolorystyka elewacji
— opracowania dokumentacji architektury wnętrz
— kosztorysowanie wszystkich branż budownictwa
— pełnienie nadzoru inwestorskiego dia robot remontowych i inwesty­

cji z zakresu budowmetwa
K-13415

NAUKA

KONWERSACJA — Jeżyk
n:em;ecki — potrzebna, te).
57-40-36 po 17. 0-26308

MATEMATYKA. Telefon
22-02-27. S-22084

MATEMATYKA. Teleion
51-02-46. G-2o585

Zakłady Usługowo-Produkcyjne 
„Polonez” S-ka z o.o.

OGŁASZAJĄ KONKURS
na stanowiska:

1. kierownika zakładu usług wielobranżowych 
Z. kierownika zakładu produkcyjnego

ASYSTENT udziela korepe 
tycji matematyka, fizyka, 
chemia. Tel. 52-32-48.

G-22086

r'URS samochodowy Kat. 
B. tel. 32-11-39. K-ł2284

OŚRODEK ZDZ w Kwi­
dzynie przyjmuje zapisy 
na kursy czeiadniczo - mi­
strzowskie w zawodach: 
murarz, betoniarz, malarz, 
tapicer, piekarz. Na upraw 
nienia. palacz c.o , spawa­
nie gazowe, elektryczne 
Przyjmuiemv również zle­
cenia na kursy z zakła­
dów pracy Zgłoszenia: Oś­
rodek ZDZ — Kwidzyn, 
Parkowa S-S. tel. 37-16. 
wewn. 8. K-13185

OŚRODEK ZDZ Gdr*<-’- ->ro 
wadzi kursy przy Fi -'ace 
do zawodów: -hrł ;ga
dźwigów t owa row ' - oso­
bowych. palaczy c o kot­
łów wysokociśnieniowych 
agenta sorzedawev. handlu 
artykułami rolno - soo- 
tvy/czwn1 oraz kurs kos­
metyczny dla nntrzeb wła- 
snvcn Zgłoszenia: —
Wrzeszcz. 9tn äjpefa owakie­
go 13 tel. 32-32-16. K-13519

ZGUBY

Kandydaci powinni legitymować *ię wyi- 
*zym lub średnim wykształceniem technicz­
nym i posiadać niezbędne kwalifikacje do kie­
rowania zespołami ludzkimi.

Wymagane dokumenty:
1. podanie
2. kwestionariusz osobowy
3. życiorys ze szczegółowym opisem przebiegu 

pracy zawodowej
4. dokumenty dotyczące wykształcenia (w tym 

świadectwa szkoleń i kursów podyplomo­
wych)

Oferty prosimy kierować pod adresem: ZUP 
„Polonez” ul. Ceyncwy 5-7. 51-718 Sopyt w 
terminie 14 dni od daty ukazania się ogło­
szenia.

Szczegółów* informacje tel, 51-14-35.
K-13166

Spółka z o.o, „ARKA”

ZAPRASZA WSZYSTKICH CHFTNYCH 
DO KORZYSTANIA Z NASZYCH USŁUG:

@ naprawa piłek skórzanycn, wszelkiego 
rodzaju

KOMFORTOWE 2,5-pokOjo- 
we Ip„ ogródek, garaż. O- 
liwa, zamienię na pół dom- 
ku lub domek, może być 
cio remontu w Trójmieście 
Oferty 26805 Biuro Ogło­
szeń 80-958 Gdańsk.

2-FOKOJOWE lokatorskie 
35,5 na kw. (przed zasiedlę 
niem) w Starogardzie Gdań 
skim zamienią na podob­
ne w Trójmieście. Ofer­
ty 26749 B uro Ogłoszeń 
dO-958 Gdańsk.

PANI 52 lata poprowadzi 
dom samotnemu panu w za 
mian za mieszkanie. Ofer 
ty 2668? Biuro Ogłoszeń 
80-958 Gdańsk.

SAMODZIELNEGO miesz­
kania w Rumi poszukuję, 
płatne z góry. Telefon 
710-8”4 godz. 14—19.

POKOJ z kuchnia 40 m 
kw., w Gdyni zamienię na 
większe. Tel. 21-63-45.

G-28759

MAŁŻEŃSTWO z 6-letnlm 
dzieckiem poszukuje sa­
modzielnego mieszkania na 
terenie Gdyni 1 okolic. Tel 
23-57-59, po 19.00. S-22228

NA mieszkanie w Sopocie 
— zamienię pokój, kuch­
nia, wygody — Warszawa 
01-515, Wojska Polskiego 
31-57, Jasiewicz. K-io298

2.ELECHÖW koło Garwoli­
na — dom drewniany, sty 
łowy, przydatny na usługi 

sprzedam. Oferty 26090 
Piuro Ogłoszeń 80-953 
Gdańsk.

POKÖJ z kuchnią w no 
wym budownictwie w So­
pocie — kup ;. Oferty 22280 
JPT 81-301 Gdynia i.

M-3 zamienię na równo­
rzędne w Trójmieście z 
pracownikiem Gryfu. Ire­
na Matejek 70-375 Szcze­
cin, 5 Lipca 40-3. S-22279

5AMODZIELNEGC3 miesz­
kania poszukuję, telefon 
24-35-91. S-22271

MIESZK A.NIB M-5 spół­
dzielcze 60 m kw zam Lenię 
na dwl« kawaleikl, telefon 
20-04-11. S-2*248

PC WRACAJĄCY do Kralu 
•poszukuje «am udzielnego 
M-l lub M-S. Teł. grzecz­
nościowy. 41-36-17, 41-07 -87.

G-S7653

PRACA

Ślusarza - spawacza («- 
meryt) utrudnią, telefon 
31-40-50 G-26609

DC rozbiórki cegły, wynaj 
mą od zaraz, tel. 21-59-49.

G-26SO

2 piekarzy (renciści, eme­
ryci) zatr idnię. Piekarnia, 
Sopot, al. Nieoodległości 
816. G-26643

STaRSZF małżeństwo do 
pracy przydomowej 
przyjmą, nieszkan.e za­
pewnione, tel. 41-96-38.

G -26714

NAUCZYCIELA Języka an­
gielskiego dojeżdżającego 
do dziecka ta Chv/arzno, 
■»oszuKuJą. Tel. 22-45-37 pc 

17. S-22131

PRACOWNIA wyrobów z 
bi rsztynu 1 srebra zatrud­
ni pracowników, telefon 
20-80-22. ) S-2210»

RENCISTĘ lub emeryta do 
»rac gospodarczych — za­

trudnią, Sopot al. Nie­
podległość) 641., S-1378

AKADEMIA Medyczna w 
Gdańsku unieważnia za­
gubioną legitymację służ­
bową nr 3076 dr met5 And­
rzej Baianowski. S-22230

ZAGUBIONO pieczątkę na 
stepulącej treść;: ..Usługi 
stolarskie T. Grzenkowicz, 
J. Jankowski, Wejherowo 
ul. Trautmana 14”. S-22102

ZAGINĘŁO świaoectwo 
maturalne na nazwisko 
Cyryla Stadher. S-22237

MORSKI Port Handlowy 
Gdynia unieważnia orzepu- 
stkę 1892, Stefan Angel

S-22232

ZGUBIONO przepustką 
003715 uprawniającą do 
wejścia ua teren SKp Mi­
rosław Grzempa. B-22239

STOC ZNIA im. Komuny 
Paryskiej w Gdyni, unie­
ważnia zagubioną przepust­
kę stałą nr 017596, Roman 
Bigui S-22233

DZIEKANT Wydziału Me- 
cha„'eznego Wyższej Szko­
ły Morskiej w Gdyni unie­
ważnia zagubioną legity­
mację studencką nr 5521-M 
na nazwisko Włodzimierz 
Kwiatkowski. S-13Ó3

USŁUGI

DOBRZE, szybko, tanio, 
wyprawiamy wszystkie skó 
ry futerkowe, oraz owcze 
łącznie z barwieniem 1 szy­
ciem kożuchów^ Zakł d 
Wyprawy Skór Futerko­
wych, Ko£uszkarstwo l Kuś 
nie^stwo, Boleszewo, ul. 
Nowotki 15, tel. 27-39, co- 
dz.enr. e 8—14, wtorki i piąt 
ki 8—17, w aoboty nie-
czynne. S-22100

WIDEO — filmy najlep­
szym sprzętem — wykowu- 
Ję tel. 20-47-60, S-22273

CYKLINO WANIĘ, 
21-06-42.

tetefon
S-22285

TELEWIZYJNE,
51-26-29.

telefon
G-2472'

TELEWIZYJNE 
teL 25-30-18.

Neptun,
S-20315

TV K&tur — Pogotowie. — 
tel. 41-07-87. G-22389

CYKLINOWANIE, 
wanle podłóg, tel.

lak) ero- 
52-16-69 
G-2 3469

TELEWIZYJNE,
56-30-01.

telefon 
G-22493

JOWTSZ — aerwia, tele­
fon 32-26-« G-24805

TAPETOWANIE.
20-14-25.

telefon 
G-27191

CYKUNOWANIE,
24-37-10.

telefon
S-20561

CYKLINO W ANIE. telefon
47-70-78, godz. 17—49.

CZYSZCZENIE dywanów 
t;>picerki, teL 41-56-46.

G-25901

UKŁADANIE parkietu — 
własny, powierzony), tele­

fon 51-*!fl-04. S-1267

AUTOALARM, tel. 23-30-40
S-20717

ŻALUZJE — różne, tele­
fon 41-84-13. G-23276

UKŁADANIE, cyklmowa-
nie, lakierowanie, tele­
fon 52-44-71. 0-26979

RÓŻNE

KluDom sportowym i szkołom udzielamy 
10-proc. rabatu

Piłki należy dostarczyć pod adresem:

MZKS ARKA GDYNIA 
al. Zjednoczenia 3

(pływLlnia kryta, rok, nr 5 w godz. 8.30—15 
hel. 20-33-D8)

K-i280S

^ PPOWH „CENTROSTAL”
Gdańsk, ulice Budowlanych 42t

ZATRUDNI
na podstawie skierowania z Wydziału Zatrud­
nienia Urzędu Miejskiego następujących pra­
cowników:

1, kierewnika działu technicznego
2. zastępcę głównego księgowego

Warunki pracy i płacy do uzgodnienia na 
miejscu lub telefonicznie — 475-447 lub 475- 
30S.

K-12782

FIRMA INTERKOM S.A.

Gdańsk Wrzeszcz, ul. Klonowicza 98 

ZAKUPUJE
9 klawiatury IBM i inne podzespoły elektro­

niczne pochodzące z importu
K-13011

Przed. Prod.-Handlowe „MARZAL** 
Spółka z o.o. Gdańsk 

uL Kcmuska 234D, tel. 32-05-58

Zatrudni
na stanowisko
• DYREKTORA NACZELNEGO ekonomistę 

i wyższym wykształceniem z co najmniej 
5-letnim stażem na stanowisku kierowni­
czym X-13192

FIRMA „PROCOM K&K” SA 
Gdynia, al. Balladyny 15 
tel. 24-80-18; 21 08-18

ZATRUDNI
— informatyków, progremlstów
— absolwentów wyższych uczelni o specjal­
nościach informatycznych

Zapewniamy:

—- ciekawą pracę
— wysokie wynrgrodzenie

K-13001

EKONOMISTO - SZEFIE ADMINISTRACJI I 
PRZEMYŚL - PRZFLICZ - ZADZWOŃ

USPOŁECZN ")NA SPÓŁKA 
OFERUJE PRZEZ CAŁY RO<:

9 sprzqtanie biur i ha!
• dozór mienia (dozorcy portierzy)

Gd.-Wrzeszcz, ul. Żeleńskiego 45, tel. 
41-78-08. K-13079

Okręgowa Dyrekcja „CPN” Gdańsk, 
ul. Dfugi Targ 30

ZATRUDNI NATYCHMIAST
-,HUSP ARTPOL” zatrudni 
energicznych i operatyw­
nych przedstawicieli han­
dlowych we wszystkich 
■ektc-ach gosDOdarki. Mo­

żliwości różnej formy za­
trudnienia, te*. 31-97-46 —
Gdańsk, Młyńska f-ll C-7.

K-!311t

CSK zatrudni — spe­
cjalistą ds. ewidencji 
materiałowej z dobrą 
znajomością gosnodark: 
magazynowej. Kontakt 
Gdynia, ul. Balladyny 
3b, tel 11-08-18, w godz 
9—15.00. K-1325C

PRZEDSIĘBIORSTWO UsłU 
i,owc - Produkcyjne „STO- 
NEBEX” Spółka z ograni­
czoną odpowiedzialnością 
w Gdańsku, ul. Chłopska 3, 
tel. 63-07-60 zawiadamia, że 
postanowieniem Sądu Rejo 
nowegu w Gdańsku z 
dnia 8. 10. 1987 roku, syn*, 
akt. RHB-656 rozpoczęto 
działalność. <-:-2fi76«

GARAŻ odnajmą, najchęt­
niej panu, który wyjeżdża 
za granicą. Orłowo, ul. Ol­
gierda 38-1. S-22111

ODBIORCÓW rurek włos­
kich — poszukuję, tele- 
ion 14-17-16. £-22236

ze skierowaniem z Wydziału Zatrudnienia 
Urzędu Miejskiego w Tczewie

• kierownika Zckfodu Gospodarki Pro­
duktów Naftowych nr 14 w Tczewie, 
wykształcenie wyrsze chemiczne lub 
techniczne.

WŁiunłri płacy i pracy do uzgodnienia w 
Dziale Kad', Szkolenia i Spraw Socjalnych 
Okręgowej Dyrekcji „CPN” Gdańsk, ul. Dłu- 
gi Ta’-g 30, I piętro, pokój nr 14, lub telefon 
31-06-89. K-12862



6 DZIEŃ N IK BAŁTYCKI 25A (13031) 31 października, 1 listopada 1987

Krzyżówka nr 41

POZIOMOi 1> okrągła, wy 
pukła tarcza używana przez 
dawną kawalerią, 7) duch 
panujący w wojsku lub. 
społeczeństwie, 8) tolwarcz 
ny zarządca, *) pozostałość 
po ściętym drzewie, 10) 
stan mobilizacji organizmu, 
jako reakcja na boaic« ns 
gatywnc, 11) serce zegarka, 
15) kurtyni 16) rozpi wa 
naukowa, 17) blankiet pocz 
towy, SO) watnlak s Dyczej 
areny, 22) netowy trunek, 
13) osłania dętką, 24) nie­
takt, 2T) dziennikarski pt„k, 
28) wąski, podłużny kawa­
łek deski, tej góruje nad ter 
ceter .

PIONQWtN O wroczyst t 
pleśń, .) do roso rzygnlęda, 
i) eząść składowa maszyny, 
urządzenia, 4) zjazd, B) 
światło szczelne naczynie to 
tografa, I) chwila, t) maje

den w kodeksie drogowym, 
lt) kilka, 13) wzmianka pra 
sowa, 14) strat, 18/ zaczyn 
chlebowy, 19) wynagrodze­
nie za pracą, 20) jednolity 
blok skalny 21) szewska
nić, 25/ su_K w ubiorze, 26)
chwast.

• • •

Czytelnicy, którzy w ter 
mlme do 6. 11. nadeślą pra 
wddłowe rozwiązania pod 
adresem „Dziennika Bałtyc 
kiego” — 80-888 Gdańsk, 
zkrytka pocztowa nr 419 (z 
dopiskiem: „Krzyżówka nr 
41) wezmą udział w losowa 
nlu bonów oszczędnościo­
wych.

rozwiązanie
KRZYŻÓWKI NR 40 

POZIOMO« bufon, komis,

gapa, loden, nar, agar, atra 
pa, saletra, „Krata”, ania- 
rant, parafa, Amor, Ali, 
biama, toki, tiara, stras

PIONOWO: bolaa, oberek, 
kantata, opar, Marat, sa­
bat, ogar, dal, arama, trafi 
ka, Ararat, gnom, aport, 
trata, arna, trans, Alor.

Nagrody wylosowali: HEN 
BYK PIEŃKOWSKI, Gd.- 
-Wrzeszcz; HELENA BOGA- 
LECKA, Sztum. Po odbiór 
prosimy zgłosić się w Dzla 
le Wydawniczym Gdańskie 
go Wydawnictwa Prasowe­
go, Targ Drzewny 8-7, po­
kój 213.

Rozwiązanie krzyżówki nr 
41 1 listę nagrodzonych czy 
teinlków zamieścimy za ly 
dzień.

Bądsiemg oglądać

W sobotę „Dwójka” p,oporu 
•e m. in. biograficzny film po 
święcony Jeanowi Gąbinów .

Sobota
W „Jedynce” głośny u>mery 

kański dramat „Garderobia­
ny”, cr/li opowieść o dwóch 
mężczyznach: starzejącym
się aktorze i jego gardero­
bianym. Akcja rozgrywa się 
w ciągu jednego dnia, a w 
postaci bohaterów wcielili 
się Tom Courtenay I Albert 
Finney. W kinie nocnym fran 
cuski dramat gangsterski 
„Porachunki”. Wśród wyko­
nawców David Duval, Fran­
cois Perier, Christophe Lam­
bert.

W „Dwójce” drugi odcinek 
włoskiego serialu „W cieniu 
wielkiego dębi* . Wcześniej, 
bo po południu, biograficz­
ny fum poświęcony Jeanowi 
Gąbinowi.

Niedziela
Jest kilka pozycji zasługu 

jących na szczególną uwa- 
gę; W „Jedynce” polecam dru 
gi odcinek australijskiego 
serialu „Miasteczko jak Ali­
ce Springs”. Po filmie poe­
tyckie widowisko w reżyserii 
Konstantyna Ciciszwilego 
„Czego chcesz od nas pa­
nie' Wśród wykonawców

Gustaw Holoubek, Krzy­
sztof Kolberger .

W „Dwójce” polecam repor 
tai poświęcony Cmentarzowi 
Łyczakowskiemu, czwarty
odcinek „Jedwabnego szla­
ku” ł oczywiście „Korzenie”.

Poniedziałek
W teatrze „Jedynki”’, dwu 

krotnie emitowany dramat 
Zofii Nałkowskiej „Dum ko­
biet”. Tym razem realizac/i 
podjęła się Magdalena La- 
zarkiewicz, a wśród kobiet 
przeżywających swoje nie­
szczęścia Irena Laskowska, 
Krystyna Janda, Krystyna 
Sienkiewicz.

W Kinie „Dwójki” biograficz 
ny film poświęcony jednemu 
z najwybitmejszych pisarzy 
latynoamerykańskich — Ga­
brielowi Garcii Marquezo’wi. 
Świat jego utworów, to świat 
ludzi Południa z ich fol­
klorem, tradycją, przyrodą...

Wtorek
Po południu spotkanie z 

humoresKami Jeremiego Przy 
bory. W przedstawieniu 
„Znów wiosna” usłyszymy 
m.in. Magdę Zawadzką, Woj 
c.echa Siedleckiego... Ponad 
to „Karetka pogotowia” z 
podobnymi jak nasze kłopo­
tami.

W „Dwójce” z cyklu Wielkie 
bitwy historii — „Oblężenie 
La Rochelle”, gdzie spraw­
dził się olbrzvmi talent kar­
dynała Richelieu, spotkanie 
z Mieczysławem Rakowskim 
I ostatni odcinek ..Martwych 
dusz”.

Środa
„Jedynka” zaprasza na tele 

wizyjny film produkcji pol­
skiej „Poczekaj, błyśnie”. U- 
trzymana w tonacji łotrzyków 
skiej ballady opowieść o 
przyjaźni trzech mężczyzn z 
pewnością państwa zaintere­
suje.

W „Dwójce” — „Prome­
teusz” Jerzego An-

drzejewskiegu, przypowieść o 
władzy. Spektakl przygoto­
wał ośrodek krakowski, a 
wśród wykonawców same te­
atralne tuzy z Anną Polony 
na czele.

Czwartek
„Jedynka” proponuje drugi 

odcinek kiyminalnego seria­
lu' „Antykwariusz Lovejoy”.

„Dwójka” spotkunie z Mie
czysfawem Rakowskim (trze-

We wtorek „Jedynka” zapra 
sza na spotkanie z Magdą Za 
wadzką, która występować bę 
dzie w humoresce Jeremiego 
Przybory. CAF
cie już w tym tygodniu) oraz 
poezję Włodzimierza Maja­
kowskiego z piosenkarni Mi­
chała Bajora.

Fiqtek
„My niżej podpisani" — 

to film rozrachunkowy Sier­
gieja Mikaeliana. W jed­
nym z dużych zakładów korni 
sja wykrywa wiele nieprawi­
dłowości. Specfalna trzyoso­
bowa arupa zostaje wydele­
gowana z zakładu, w celu 
przekonania komisji, abyzmie 
niła swoje wnioski końcowe. .

W „Dwójce” ostainie spotka 
nie z Mieczysławem Rakow­
skim oraz pierwszy odcinek 
głośnego filmu Siergieja Gie 
rasimowG „Cichy Don”.

B
ohaterem książki tak
zatytułowGiisj może być 
tylko Jon Kiepura, któ 

rego życie I światowa kariera 
nai il fasevnujq czytelników. 
(Książka siyoko znika z pó­
łek księgarskich). „Cnłopaica 
z Sosnowca — szkice do por­
tretu" napisał Jan Zieliński, 
który zgromadził mało znane 
rewelacyjne materiały biogra 
ficzne o artyście, zwłaszcza z 
lat jego młodości. Autor cytu 
je obszerne fragmenty listów 
sławnego tenora do rodziny, 
przyjaciół i urzędów a także 
pocztę kierowaną do śpiewa 
ka, m. In. od Emila Młynars­
kiego. Ta epistolama doku­
mentacja pozwala ezytelniho 
wl wnikać — może aż zanad-

„Chłopak z
to — w życie osobiste słyń 
nego Poicrka.

Jan Zieliński ukazuje Kiepu 
rę jako człowieka z nizin, któ 
ry stał się idolem mas I mię­
dzynarodową gwiazdą — dzię 
ki taler,towi i własnemu wysil 
kowi. Oszałamiającą popular 
ność zawdzięczał również du­
żej zręczności w kształtowaniu 
swego publicznego image 
(świetny menażer dla samego 
sieoie, umiejętna reklama). 
Polski self made man uosa­
biał raj spełnionych marzeń, 
udowadniał, że w tym szarym 
świecie bezrobocia i Kryzysu, 
które szalały w Europie, moż­
na osiągnąć sukces, byle po­
stępować w myśl słów plosen 
kl: „wszystko można mieć, tył 
ko trzeba chcieć”.

Nie wszyscy przepadali za 
„Jasiem'. Uważano, że lekce-

Sosnowca'
waży konwenanso, psuje oby­
czaje, ma nis najlepsze ma­
niery, obnosi się ze swoim bo 
gactwem. To, że sporadycznie 
zdobywał się na łaskawy gest 
finansowego wsparcia na róż 
ne cele — nla zmieniało opi­
nii jego adwersarzy Aie trze­
ba również dostrzec patrio­
tyzm Kiepury, wyniesiony z 
domu, twardą walkę o sukces 
i powodzenie oraz pracowi­
tość. Kiedy zdecydował się 
wyjechać z kraju, nie kierowa 
ła nim li tylko chęć zysku — 
jak mniemano. W Polsce no­
woczesny przemysł upowszech 
niajacy kulturę masową był w 
powijakch. Nie było biur i sal 
koncertowych, tłoczni płyt, fa­
bryk patefonów. Kiepura zos­
tał przez naturę obdarzony 
wielkim głosem. Czy miał go 
zmarnować? (r. os.)

W odnowionej siedzibie 

będzie wystawa

Kto posiada pamiątki
z 30 lat

KLUB Studentów Wy­
brzeża „Żak" w Gd»A 
sku przygotowuje się 
do uroczystych obchodów 

30-lecia swego istnienia. 
Jak informuje prezes klu­
bu Marek Baranowski, zo­
staną one uświetnione jpe 
cjalnie na tą okazją przy­
gotowanym, odświętnym 
programem traaycyjnycn 
Spotkań Jesiennych Kul­
minacyjnym punktem jubi 
leuszowych obchodów bądą 
przenosiny z tymczasowej 
siedziby przy ul. Długiej 
57 do tradycyjnej siedziby 
„Żaka” przy Wałach Ja­
giellońskich 1.

Aby tradycji stało słę za 
dość, KSW „Żak” zamierza 
zgromadzić, często rozpro­
szone, pamiątki w postaci 
zdjęć, pi ogramów, plaka­
tów itp. Uzbierało się ich 
sporo z pewnością przez te 
trzy dziesiątki lat. „Żak” 
apeluje za naszym pośred­
nictwem ,do osób, które po 
siadają właśnie takie pa­
miątki związane z tradycją 
klubu, aby udostęnniły je 
— na określonych przez sie 
bie warunkach.

Wszystkie zgromadzone 
w ten sposób dokumenty 
zostaną tvyekkponowa ne na 
wystawie, towarzyszącej ob 
chodom 30-lecia klubu. Na 
tę okazję planuje się także 
dużą wystawę prac gdań­
skich fotografików, którzy

„Niezapomniane
BA1 .LADY”

Tz i. o godz. 18 Dom Kul­
tury lm. S. Przybyraew skiej 
przy ul. Natkcrvsfciej 1 na 
gdańskiej Morenie nipraez* 
na imprezą ot. „Nifwr-jom- 
nlane ballady”, w wykona- 
ińu grupy Powroty. W 
programie xnatda sie pLsJni 
I ballady S. Teslenlr« A 
Wer+vńskiego. B. Okudżawy, 
P. Wj socki^igo.

„OIEŁDA JAZZU*
Polskie Stowarzyszenie J«- 

zowe Oddriał Północny Biu­
ro w Booocie lerdeczme t*r 
prasza »wszystkich sympaty­
ków muz viel Jar~»weJ ia 
„Giełdą Jazzu", która odbą 
a-:e są 1 llstooa Ja or„ o 
godz. *17, w kawiarni 8XT 
Tenisowa” przy uL Ceyno- 

wy i w Sopocie,

SPOTKA NIII 
ESPERANT YS1 ÖW

Polski Zwląaefc lep^ranty- 
eiów zaprasza na oomiesią- 
czne »potkanie estr«ranty- 
stów Trójmiasta, które odbę­
dzie sią w siedzibie Stowa­
rzyszenia PAX przy al Ma­
riackiej 48/49 w Gdańsku — 
3 istopada. o godz. 18, Te- 
matem B>t>otkania będzie 
Światowy Kongres Esperanta 
jaki odbył sie niedawno w 
Warszawie.

to)

„Vaka”?
w przeszłości dokumentowa 
li wszystkie najważniejsze 
wydarzenia w klubie, a tak 
te wydawnictw dotyczą­
cych „Żaka”. Wystawa ot­
warta zostanie w siedzibie 
przy Wałach Jagielloń­
skich, 20 listopada. Do te­
go czasu, a także i po tym 
terminie, możne przekazy­
wać (za pokwitowaniem) 
pamiątki x przeszłości „Ża 
ka”. Do końca listopada 
przyjmowane bądą jeszcze 
w tymczasowej siedzibie, 
przy ul. Długiej 57, a od 
grudnia — jut w tradycyj 
nym lokum przy Wałach Ja 
giellońskich 1. Zgodnie bo­
wiem z przyjętą formułą 
wystawa będzie systematy­
cznie uzupęhr.ana przyjmo 
wanymi pamiątkami, (mj

Bliżej kultury 
regionu

W dniach od 16 do 21 li­
stopada w Klubie Osiedlo­
wym ^Remus” Gdyńskiej 
Spółdzielni Mieszkaniowej, 
mieszczącym sią przy uL 
Chylońskiej 191, planowa­
ny jest Tydzień Kultury 
Regionu. Na jego program 
z łozą się m. in. cieKawe wy 
stawy rzeźbv w drewnie i 
haftu kaszubskiego. Przy­
gotowuje się także interesu 
jące prelekcje, jak choćby 
„Gdynia na starej fotogia- 
fii” oraz „Działalność Alek 
sandra Ma jkowskiego-Re- 
musa". Mieszkańcy tej 
gdyńskiej dzielnicy będą 
mieli także okazją do obej 
rżenia występów zespołów 
wokalnych, prezentujących 
folklor regionu. Współojga- 
nizatorami spoucań z kul­
turą regionu będą- Towa­
rzystwo Miłośników Gdy­
ni i Zrzeszenie Kaszubsko- 
-Pomorskie. (m)

Herbarz
jui. w księgarniach

J«k iniormuje „Dom 
Ka.ąiki” w Gdańsku, w 
antykwariatach i więk­
szych księgarniach woje­
wództw gdańskiego i elblą­
skiego, są do nabycia 4 ze 
szyty wydawnictwa pt. 
„Herby rycerstwa polskie­
go na Ziarnku w Kórniku”. 
Całość tego wydawnictwa 
składać się będzie z 72 Łe- 
*zytówr w cenie po 150 zło­
tych każdy. Zeszyty zawie­
rają po 16 stron, są pagl- 
nowane kolejno od 1 do 
1136, me rozcinane, na spec 
jalnyro papierze za zna­
kiem wodnym, bez opra­
wy, przeznaczone do kom­
pletowania na zasadzie 
kontynuacji. Do końca bie­
żącego roku wydanych zo­
stanie około 40 zeszytów 
herbarza. (m)

Kto interesu \ e się 
fotografiką...

Wiadomość zainteresuje młodych mieszka ńc ów woj. 
gdańskiego I elbląsKiego. W iqsiednim województwie ko­
szalińskim ogłoszono „Biennale Fotograficzne dla Dzieci i 
Młodzieży”. Na biennale można nadsyłać prace o dowol­
nej tematyce I wykonane w dowolnej technice, o fonna- 
cie 18X^4 cm. Fotografie, w opakowaniu zabezpieczają­
cym proce przed zniszczeniem, winny być przesłane do 25 
stycznia 1988 r. pod ardesem: Państwowe Ognisko Kultury 
Plastycznej, ul. Gwardii Ludowe] 16, lip. 75-403 Koszalin.

Każdą pracą najeży opatrzyć następującymi danym1: 
Imię | nazwisko autora, wiek, tytuł pracy, adtes placówki 
wysyłającej prace lub odrę* autora, jeżeli prace wysyła m 
dyw;duaInie. Na autorów najlepszych fotogramów czekalą 
nagrody, o prace wyróżniające sią pod względem artysty 
cznym, złożą slą n-a wystawą.

(m)

Co, gdtie, kiedy?.. Co,gdiie,kied

W Gdańsku: Narodowe, sob„ 
w g. 8—13. Paiac Opatów w 
Oliwie, .ob., w g. 9—13.30.

W Będomnle: Hymnu Naro­
dowego, sob., w g. 9—13.

GDANSK, Dom Radzieckiej 
Nauki 1 Kultury, ul. Długa 35,

„Metaloplastyxa Leonida By­
kowa (Leningrad)” «ob., w g. 
9—14.

Uwaga: 1 listopada br ki­
na nieczynna ■ wyjątkiem ki­
na „Drom” w uayni-Oksywiu 
1 „V’icher” w Helu„ Natomiast 
w sobotą wg aamlBBzczczonego 

programy
GDANSK Leningrad, pół

iartem, pół serio, USA, od 12 
g. 10, 17.30, 20

Helikon, sKsF, g. M.80, lt 
(jeanse samknląte)

Kameralne, Seanse zamknię­
te

] irukkrs, Epotob na wakacje 
Bolki 1 Lolka, pol-, g. 
16.30; Watherby, a ig od 11 1 
g. 18

Gedanła. Powrót do przy­
szłości, USA, od 11 1„ g. 16,
18.15

IVatra — Dom Harcerza, Pe­
chowiec, fT., od 12 1 g. 1«;
Kronika wrypadków miłosnych, 
poi., od 15 1., g. 18

ORVNIA, Kosmos, Cudowne 
dziecko, pol.-kanad., g. 16; Ter 
mlnator, USA, od 15 1., &. 18; 
Cudzoziemka, poi., od 18 .. g.
20

NOWY »ORT, I Maja, Po­
wrót Jedl, USA, od 12 1., g. 
i6; Dawno temu w Ameryce, 
USA, od 16 1., g. 18.30 

WRZESZCZ, Bajka, Obcy — 
decydujące starcie, USA od 
15 I., g. 10, 12.30 15, 17.30; Ma­
caroni, wł., od 15 1„ g. 20 

Zawisza, Pasażer v ».ajdan- 
kach, chlń., od 13 ],, g, 17, 19 

Dom Kultury DKF „Mo to­
na”, ul. Nałkowskiej 8, Mała 
czarownica, czech., g. 11 12.30

OLIWA, Delfin, Odnaleziony 
skarb, uęg., od 12 1., g. 14 30; 
Yesterday, pol., od 1$ I„ g. 16,
17.30

SOPOT, Bałtyk, Nie kończą­
ca slą opowieść, RFN g. 13; 
Orły temidy, USA, od 15 1., g. 
15, 17, 19

Polonia, Wielka draka w 
chińskiej dzielnicy, USA, od 
12 1.. g. 14, 16, 18; Pociąg do 
Hollywood, poi., od 15 1., g. 
20

GDYNIA, Warszawa, Wielka 
draka w chińskiej dzlelnlcv, 
USA, od 12 1., g. 10, 12.30, 17.30; 
Poł żartem, pół serio, USA, od 
12 1., g. 15, Betty Blue, Ir., od
18 1., g. 2.

Ailantic, Sposób n wakacje 
Bolka 1 Lolka, poi., g. 15.30, 
Cienie śmierci, Jap., od 18 1., g. 
17, 19

Goplana, Misja, ang., od 15
1., g. 1?. 17 15, 19.30 

OBŁUŻE, Marynarz, Critters,
USA, od 12 1., g. 15.30, 17.15:
Czas dojrzewania, poi., od 15 1 
g

GRABÓWEK. Tala, Pan Sa­
mochodzik 1 niesamowity 
dwór, poi., g. 14.30; Powrót do 
przyszłości USA, od 12 ]., g.
16.30.. 18.30

CHYLONIA, Promień, Mistrzy 
ni W u Dang, chlń., od 15 1., g. 
14 45, 16.30, 18.15

RUMIA, Aurora, Podróże Pa 
na Kleksa, poi., g. 16; Cienie 
śmierci, Jap., od 18 1., g. 17.30,
19.30

Na dworze coraz chłoamej, 
można powiedzieć Jeszcze paź­
dziernik, a Już... pachnie zi­
mą, Nie odstrasza to jednak, 
amatorów czterech kółek, któ 
Yych na orłowskiej giełdzie 
samochodowej nadal nie bra­
kuje. Co więcej, ceny pojaz­
dów też charakteryzują się 
'„gorącą” temperaturą bowiem 
nie widać tendencji do len 
zmniejszania, wręcz przeci­
wnie. Rosną — 1 to jakby sy­
stematycznie.

Jak na« poinformował spe­
cjalista ds. pośrednictwa obro 
tu pojazdami p. Marek Szal- 
czewski z biura Autopośred- 
nictwa (kupno-zamiana-sprze- 
daż) Polmozbytu w Gd? isku. 
zgodnie z prowadzonym skru­
pulatnie zapisem przenoszo­
nym następnie na tzw. wydruk 
komputerowy, średnie ceny

OKSYWIE, Grom, Sposób na 
wakacje Bolka i Lolka, poi., 
sub, niedz , g. 12; Dom św. Ka­
zimierza, poi., od 15 1., sob., 
niedz., g. 19.30

w woj. gdańskim

HEL, Wicher, Strzały Robin 
Hooda, radź., sob., niedz., g. 
17; Boskie ciała, USA, od 12 1., 
jod., niedz., g. 19.30; Cotton 
Club, USA, od 18 1., sob. g. 
21.30

PRUSZCZ, Krakus, Cudowna 
czapeczka, NRD, g 16.30, Swia 
dek mimo woli, USA, od 12 1., 
g. 18.30

Ikar, Gremliny rozrabiają, 
USA, od 12 1., g. 17

STAROGARD, Sokół, Nic. 
Kończąca sią opowieść, RFN; 
Podróże Pana Kleksa, poi., cz 
I i II

TCZEW, Wisła, Miądzy usta 
ml a brzegiem pucharu, poi., 
od 15 1.; Poszukiwacze złota, 
rum., od 12 1.

WEJHEROWO, Świt, Misja, 
ang., od 15 1.; Porwanie w Tiu 
tiurlistanle, poi.

w woj. elbląskim

ELBLĄG, Syrena. Między li­
stami a brzegiem pucharu, 
poi., Od 15 1., g 15 30, 17.45, 30

Bwiatowit, Ucieczka z Alca- 
raz, USA, od 15 1., g 16, 18; 
Baryton, pol„ od 15 L, g. 20

KWIDZYN, Tęcza, Obcy — 
decydujące starcie, USA, od 
15 1. *

MALBORK, Capitol, Mewy, 
poi., od 15 1., Pechowiec fr., 
od 12 1„

Klubowe, Córka xrola 
Wszechmórz, czech., g. 17; Za­
gadka nieśmiertelności, ang , 
od 18 1., g. 19

FROMBORK, Fregata, Crit­
ters, USA, od 12 ]

nika Chorób Oczu /M w 
Gdańsku, ul. Dęblnkl nr 7

W niedzielę; Instytut Chirur 
gil wraz z Instytutem Chorób 
Vrewnętrznych AM w Gdań­
sku, ul- Dęblnkl nr T i Od­
dział Chorob Oczu Szpitala 
Mlejbkiego w Gd -Zaspie, ul. 
30-lecia PRL nr 50.

POGOTOWIE RATUNKOWE

wolne soboty, niedziele ! 8wi* 
ta dyżuruje lekarz ogólny i U 
karz pediatra w g. 8—8, nato­
miast lekarz stomatolog w go 
dżinach 10—16. Gabinet zabie­
gowy dziecięcy — w ńm ro­
bocze w g 19—7.30, w dni wei 
ne od pracy w g 8—» Gabi­
net zabiegowy ogólny — nr 
wolne soboty, niedziele 1 8wlą 
ta w g. 8—16

— czynne całą dobą budynek 
szpitala im. M. Kopernika w 
Gdańsku, ul. Świerczewskiego 
ar 1-6 (wejście nr 2)

— wypaakl, nagłe zachorowa 
nla 1 przewrozy chorych teł 
32-29-29, 32-36-1 4 1 32-39-24.

Laryngolog przyjmuje w dni 
powszednie w g. 20—7.30, w 
soboty robocze w g. n.30—7, 
w wolne soboty, niedziele i 
twląta — całą dobą

GaaAsK-ziaspa, ulica 30-lecla 
PRL 50 — czynne całą dobę, 
tel. !hw

— wypndKl, nagłe zachorows
nla • przewozy chorych, tel
41-10 00 32-39-44.

Gdaósk-Oliwa, ul- Grunwalda 
ka 571 (podstacja pogotowia)

— nagłe zachorowania t prze
wozy chorych — w wolne so­
boty. niedziele i święta cała
dobę, w pozostałe dni w g
15—7. tel, 52-32-32, 52-00 70

Sopot. aL Niepodległości 771
— czynne całą dobą
— wypadki tei 999
— Inne, rei 52-24-55
Gdynia, ul Żwirki 1 Wigury

14 — czynne całą dobą
— wypadki, tel. 999
— nagłe zachorowania 1 prze 

wozy chorych, telefon 20-00 Ol 
20-00-02.

• Gdynia, ul Warszawska 
34-38 — lekarz ogólny pediatra 
I gabinet zabiegowy w soboty 
w g 9—16

WOJEWÓDZKA PORAD­
NIA OKULISTYCZNA przy 
Szpitalu Miejskim w Gdańsku- 
Zaspie. ul. 30-lecla PRl 50 w 
wolne soo<~ty w g. 8—14.

NOCNA PORADNIA „W” w 
Gdym, ul. 22 Lipca 44, czynna 
w poniedziałki, wtorki i Śro­
dy w g 19—7

TELEFON ZAUFANIA „W" 
tel, 31-21 89 w godz. 15—17 z wy 
JątKiem sobot i dni świątecz­
nych

OSKODEK BADAS 1 KON­
TROLI Środowisk*, tai. 4i- 
-60-07. W przyp?.dk\! nadzwy­
czajnych zagrożeń środowiska.

TELFFONICZNA PORADNIA 
JĘZYKOWA DG Pora ly w za 
kresie Języka polskiego codzlen 
nie (prócz niedziel • 1 świąt) 
w g. 13—15 TeL 41-15-15.

PASŁĘK, Znicz, Cienie śmier 
ci, Jap., od 18 1.; Trzynasta na 
rzeczona księcia, bułg.

SZrUM, Powiśle, Przyjaciel 
wesołego diaoła, pol.; C.k. De­
zerterzy, poi., od 18 1.

OPRF zastrzega sobie możli­
wość zmiany repertuaru.

W CdaKSUJ
I uiiit, «L Dnp 31

DZIECIĘCY KLUB FILMO­
WY „Tęc a”

Frojekcja filmu fabularnego 
.Drogi chłopiec” (reż. A. Ste­

fanowicz), sob., g. 11 
Wystawa „Metaloplastyka Le 

onida Rvkowa (Leningrad)”, 
sob., w g. 9—14

Gdańsk — apteka przy ulicy 
Stajennej 3, przy uL Jaskół­
czej 16; Gd.-Wrzeszcz, przy ul. 
Grunwaldzkiej 120; Gdańsk-OlJ 
wa przy ul. Bitwy OUwskiej 
34, Gd.-Przymorze przy ulicy 
Obrońców Wybrzeże 2; Gd-Za- 
spa przy ul. Pilotów 3; Sopot 
przy ul. Bohaterów Monte 
Cassino 21) Gdyn a przy at 
Zwycięstwa 1 I przy ul Swie- 
tolańskiei 70

HiPttate 1

OS 1 .IK DT2LR T PEŁNIA:

W sobotę: Oddział Chirurgi­
czny wraz z Oddziałem Chorób 
Wewnętrznych Szpitala lm. M. 
Kopernika w Gdańsku, ul. 
Świerczewskiego nr 1-6 i Kli-

Obhiie, ul. Białowieska 1 — 
»zyn io w dni robocze w g 
15—7. w święte i dni wolne 
od pracy — całą dobę. telefon 
tb-19-99 Dyżurują lekarze: ogól 
ny. pediatra i chirurg w e 
19—7. stomatolog — w soboty 
niedziele i święta, w godz. 1# 
—7, w pozostałe dni — w 
Zodz. 20- 7

DY2URT LEKARZY 
W PRZYCHODNIACH 

WG REJONIZACJI
• Gdańsk, ul. Jaskółcza 7-M

— lenarz >gólny \ gabinet za 
biegowy dla dorosłych w wol 
oe soboty, nltdziete 1 twięta
— całą dobę. W pozostałe dn' 
w godz 19- -7

• GdańrJc, ul Aksamitna 1
— gabinet zabiegowy i porad 
nla dla dz.lect chorych, w wol 
ne soboty, n edziele 1 święta
— cała rioDę a w pozostałe 
dni w goaz. 19—7 Dyżury 
stomatologiczne w wolne sobo­
ty, mecz ele 1 święta w godz 
10- -16

f) Gdańsk-Morena, ul. War 
nenska 7 — pediatra 1 gabinet 
zabiegovry, w wolne sobo* v 
niedziele i święta w g. 8—20
• GdansK-Brzeżno, ui Gał 

czyńskiego 6 — gabinet żabie 
gowy dla mieszkańców Nowe­
go Portu. Brzeżna i Letnicy 
w wolne soboty, niedziele 
święta, wg 8-20
• Gdańsk-7. »spa, ul Starto 

wa — lekarz ogólny I gabi­
net zab'egowy, w wolne sobo 
tv. medziele i święta w g. 8-

9 Odańsic-Wrzesaiz, ul Je 
nienowa 8 — lekarz ogólny 1 
gabinet, zabiegowy, w wjinc 
soboty, niedziele f święta cała 
dobę. stomatolog w g 10—7 30 
I jablnet saoiegowy w g. 19—
7.30 — stomatolog w g 20—7.30 
w soboty robocze — lekarz 
ogólny i gab.net zabiegowy w 
g. 16—’ JO. stomatolog w g 
17—7 30.
• Gdań>k-OIi\va, ul. Lumum 

by 7 — lekarz pediatia — w 
dni robocze w g L9—7 30, w

oficerów IVojt wódzkiego Urzę­
du Spraw Wewnęt ;:nycb w 
Gdańsku, telefon 39-55-33 tup 
39-51-66 w sobotę w g. 8 -20 — 
mjr S. Szaleckl: w g. 20—8 — 
kpt. S. Nowakowski; w nie­
dzielę w g. 8—20 — kpt. A. 
Jażdżewski; w g. 20—8 — mjr 
S. Szalecki.

SOBOTA

Rybacka prognoza pogody w 
pr. I: 0.58, 6.28. 13.00 , 21.00.

PROGRAM LOKALNY

6.05 — Poranne takty. 6.30 _ 
Studio Bałtyk. 17.05—18.30 —
Gdansk zaprasza:
— Aktualności
— Sprawozdane z D.erwszol!- 
gowego meczu piłki nożnej Bał 
tyl^ — Stal_ Stalowa Wola
— o sporcie w szkołach budo­
wlanych
— Po pierwszej rundzie lig: pil 
ki i ecznej

NIK DZIELĄ
Rybacka- prognoza pogody w 

pr. I: 0.58, 7.55. 21.00.

PROGRAM LOKALNY

pojazdów (pomniejszone o 10 
proc.) proponowane przez wła 
scicieli kształtowały sią w paź 
dzierniku br. następująco:

Fiat 12üp — Standard (1977) 
360, (1978) 400, (1979) 463, (1980) 
545, (1981) 600, (1982) o5U. (1983) 
715, (1984) 785, (1985) 870, (1986) 
945, (1987) 1070; Fiat 126p 11.
Eksport (1985) 1030, (19S(:v 1090,
(198.) 1185: FSO -1500, 1300
Standard (1977) 580, (1978) 6iö,
(1979) 785, (1980) 922, (1981) 992, 
(1982) 1125, (1983) 128a, (1984)
-485 (1985) 1630. (1986) 1830,
(1987) 2020; ISO — 1500 ML MI 
(19831 1395, (1984) 1645, (1985)
.320, (1986 2025, (1987) 2225, To-
lonez Standard C (1978) 1090,
(1979) 1165, (1980) 1365, (1981) 1600, 
(1982) 1820, (1983) 2110, (1984)
2335, (1983; 2615, (1986) 3010, (1987) 
3375; Polonez 1,5, X, I.E 5 bie­
gów (1979) 1395. (1980) 1500,
(1981) 1780, (1982) 1985, (1983) 2135, 
(1984) 2505, (1985) 2830, (1986) 3030, 
(1987) 3700; Syrena 105K Bosto 
(1977) 160, (1978) 180. (1979) 210,
(I960) 240, (1981) 245. »1982) 300,
(1983) 340; Wartburg Limuzyna
11977) 645, (1978) 730, (1979) 810,
(1980) 935, (1981) 1150, (1982) 1175, 
(1983) 1275, (1984) 1465, (1985)
1680, (1986) 1805, (1987) 2025; Tra 
bant 601 (1077) 320, (1978) 360
(1979) 440, (1980) 480, (1081) 575,
(1982) 630, (1983) 700. (1985) 800,
(1986) 945. (1987) 1035; Skoda 105S, 
ia0L (1977) 800, (1978) 895, (1979}

940. (1980) 1050, (1981) 1215, (1982) 
1400 (1983) 1660, (1984) 2050,
(1985) 2340, (1986) 2590; Lada
2103, 2)03a (1977) 780, (1978) »80, 
(1979; 975 (1980) li80, (1981) 1355, 
(1982) 1565; Lada 2105 (1982) 1665, 
(1983) 1930, (1984) 2300, (.985) 2530 
(1986) 2850, (1937) 3060‘ Lada 2107 
( 984) 2400, (1985) 2630. (1987)
3315; Zaporo'ec (1977) 340, (1973) 
355, (19(9) 410, (1980) 470 (’981)
355 ,(1982) 6(10, (1983) 705. (1984) 
785, (1986) 855; Wołga (J9l7) 945, 
(1978) 1125, (1979) 1170, (1980)
1350, (1981) 1575. (1982) 1740,
(19«4) 1980, (1986) 2790; Dacii 
i210P (1977) 510, (1978) 645, (1979) 
680. (1980) 785. (1981) 880 (1982)
1110. (1963) 1285, (1984) 1380;
Zastawa 1100 (1977) 485, (1973)
560, 'i“79) 620, (1980) 795. (1981) 
97C (1982) 1890, (1983; 1575, (19ö4)
'-41" Żuk skrzyniowy I owos
i' V) 460, (1978, 485, U979> 685,
(1980) 670, (1981) 765, ()983) 925
(198 1) 1060, (1985) 1195 Xvsa
(■0771 3,0, (1918) 475, (1979) 655,
(1980) 515, (1982) 700, (1983) 855,
iM984) 180; Tarpan (1977) 300,
(’978, 365 (1981 495, (1983) 685.
(1984; 72C (1985) 945, (1986) 1125,
(1987) 1305.

Czytelnikom przypominamy’, 
że w nawiasach podajemy rok 
produkcji, natomiast obok — 
w tysiącach złotyrch średnie ce 
ny pojazdów proponowaną na 
giełdzie w Orłowie.

Oś.

8.20 — N edzlelne przeboje 
8.40 — Poranek literaeko-muzv 
czny w oor. Romana Łuczkow 
sl ego. 9.10 — H stor e w dur 
1 moh _ mag. aktualności mu­
zycznych. 9.55 — Chwila muzv 
ki. 10.00 — Notatnik kultura - 
ny Wybrzeża. 21.05 — Z boś 
i siaa.onów.

Taniec i komputery
Młodzi mieszkańcy gdań­

skiej Zaspy mogą ciekawie 
i pożytecznie spędzać je­
sienne i zimowe popołud­
nia. Otóż Dom Społeczny 
„Zasp*”, mieszczący się 
przy ul. Pilotów 3, zachę­
ca do udziału w zajęciach 
dla dzieci i młodzieży w na 
stępujących sekcjach: ryt­
mika i balet dla najmłod­
szych, taniec towarzyski 
dla dzieci i młodzieży, za­
jęcia komputerowe dla 
młodzieży, nauka gry 4y,w<r. 
szachy 1 joga. Są również 
wolne miejsca na kurs'e 
języka angielskiego dla za 
awansowanych 1 na kursie 
języka niemieckiego, prze­
znaczonego dla dorosłych.

(m)

r ; w Mi ■HI

Sobota.
PROGkAM I

8.30 — „Tydzień na działce
9.00 — „Drops" — magazyn 

dla dzieci I młodzieży oraz 
oraz film z serii: ,W 80 
dni dookoła świata i Willy 
Fogiem”

10.30 - DT — wiadomości
10.40 - „Stare, nowe najnow 

sze”
11.40 — „By znowu zaczęta 

rodzić...” wojskowy film 
dok.

12.10 - „Bariery”
12.40 - „Morze wokół nas"
13.10 - „Z Polski rodem"
13.35 - „Radar" - wojskowy

mag. film.
13.50 — Antologia dramatu po 

wszechnego — William Sa­
royan — „Jest tam kto”

14.45 — „Telewizyjna lista prze 
bojów muzyki poważnej”

15.10 — . Wędrówki dalekie i 
bliskie" - „Borobudur” - 
film dok. TV UNESCO

15.55 - „Włodzimierz Lenin 
- szkice do Dortretu” (4) - 
„Komuna akademii sztuk 
pięknych” - serial produk 
cji radzieckiej

17.05 — Losowanie Dużego 
Lotka

17.15 — Teleexpress
17.30 — „Maria Dąbrowska" 

— spotkanie drugie. 1925- 
1939”

18.25 — Telewizyjny film dok. 
„Opowieści Puszczy Augu­
stowskiej - Jesień”

18.50 — „Pampalinl — łowca 
zwierząt"

19 00 — „Z kamerą wśród zwie 
rząt” — „Nowości"

19.3Ö — Dziennik
20.00 — Prapremiery „Garde­

robiany" - film piod. ame- 
rygańsklej f

21 55 — „Czas” — magazyn 
publicystyczny

22.25 - „7 dni na śwlecle”
22.35 — „Sportowe rytmy ty-

godrla”
23.05 — DT — wiadomości
23.15 — Kino nocne: „Pora­

chunki” — film gangsterski 
prod, francuskiej

PROGRAM 11
SOBOTA W „DWÖJCK”

14.55 — Powitanie
15.00 — ’Magazyn nito-zport
15.30 — „Atlas nadziei” — „Po 

moc w rozwoju”
16.00 — Balet gruziński
16.30 — „Spektrum”
17 00 — Biografie: „Jean Ca­

bin" — film dok. prod, fran 
cusklej

18.00 — TYGODNIK KULTU- 
RALN Y

18.SC — „Ple* na środku dro­
gi” — nowela filmowa

19.05 — „Twarze" — impresja 
filmowa F. Kuduka

19.30 — Transmisja koncertu 
% Teatru Wielkiego w War­
szawie

20.30 — Edga* Lee Mister*

„Umarli ze Spoon Fiver'.’ — 
widowisko teatralne

21.30 — Panorama dnia
21.55 — „W cieniu wielkiego 

dębu” (2) — film prod, wło­
skiej

22.55 — „Mój Jazz” — „Blues” 
— program Andrzeja Wasy- 
lewskiego

23.40 — ’Wieczorne wiadomości

PROGRAM I
7.25 — „Wjz«chnica rodziny 

wiejskiej”

7.50 — „Po gospodarsku” — 
magazyn spraw wiejskich 

8 20 — „Tydzień”
9.00 — „Teleranek” oraz film 

produkcji radzieckiej „Dia 
beł morski” (2)

10.30 — DT — wiadomości
10.35 — Telewizyjny film do-

31.10.-01.11.

kumentalny „Światłość I 
ciemności”

10.55 - „Sen o poko|u”
11.05 — „Serce smoka” (10)

— „Tradycja i nowocze­
sność” — film dok. prod, 
angielskiej

11.55 — „Siedem anten”
12.40 — „Biała broń" (1) —

„Liste est giadius” — wiek 
IX—XIII”

13.10 — Teatr dia dzieci: Ju- 
n|| Kinoshita - „Wieczorny 
żuraw"

14.00 — „Pamięć lud tka nie­
trwała”

14.10 — „Kraj za miastem”
14.35 - ,,W rytmie disco” (14) 

— serial prod, brazylijskiej
16.05 — „Pod rozwartą księ­

gą gwiazd”
16.20 — „Maria Dąbrowska — 

spotkanie trzecie. 1939— 
1945”

17.15 — Teleexpresi
17.30 — „Pamięci Krystyny 

Jamroz — film dok.
18.20 — „Antena”
19.00 — „Album dziecięcy”
19.30 — Dziennik
20.00 ■- „Miasteczko jak Ali­

ce Springs” (2) - serial 
prod, australijskiej

20.55 — „Czego chcesz od 
nas pani...” — program mu 
zyczno-poetycki

21.30 — „Pegaz” — magazyn 
aktualności kulturalnych

22.00 — Sportowa niedziela
22.35 — „Klub międzynarodo­

wy”
23.05 — Andrzej Hiclski śpię 

wa pieśni Karłowicza

PROGRAM II
0 30 — „Przegląd tygodnia” 
(dla nlcsłyszacj ch)

16.50 — Film dla nlesłyszących 
— „Miasteczko jak Alice 
Springs” (2)

11.05 — „Kiok od przepaści” — 
wojskowy film dok

NIEDZIkLA w „dwójce1*
L.55 — Powitanie
12.00 — „Tajemnice starego 

Gdańska”
12.15 — Utwory kompozytorów 

rosyjskich gra Krzysztof Ja 
błoński

12.50 — „Cmentarz Rakowicki”
13.10 — Wspomnienie o Jerzym

DoDrowolsklm
13 20 — „Kino — Oko” — Kino 

w Rosji
14.30 — Heitor villa lobem — 

suita brazylijska
14.50 — Wspomnienie o Henry­

ku Bąku
15.00 — „Cmentarz Łyczakow­

ski” — reportaż
15.15 -- „Jedwabny szlak” (4' 

— „Czarny zamek” — serial 
prod. Japońsko-chlńsklej

16.05 — „Przeboje Bogusław a 
Kaczyńskiego” — premiera 
.Czarnej maski” Krzysztofa 

Pendereckiego w Teatrze 
’Vielkim w Poznaniu

16.55 — Kino familijne: „Słoń­
ce V,' gałęziach” — film orod. 
polskiej

18.20 — „Strofy 1 nuty”
13.50 — Wspomnienie o Elżbie­

cie Barszczewskiej
19.00 — „Goście Daniela Passen 

ta”
19.30 — Polskie koncert'’ «<rzyp 

cowe — Henryk Wieniawski
20.no — „wiara, nadzieja i mi­

łość"
20.30 — Studio Sport — wybór 

sportowca miesiąca oraz mecz 
w hokeju na lodzie CSRS — 
ZSRR w Ostrawie

21 30 — Panorama inla
21.45 — Wielkie filmy małego 

ekranu „Korzenie” (3) — se­
rial prod, amerykańskiej

22.30 — „Ojczyzna — polszczyz­
na”
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